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Czerwcowe ciepte popotudnie. ZostaliSmy zaproszeni do pracowni na
imieniny Witostawa. Byta to przerwa miedzy Jego pobytami w szpitalu.
Bukiet w kolorze pomaranczowo-fioletowym: irysy i dalie, serdecznos¢
Gospodarzy. Na Scianach pracowni artysty monochromatyczne, wrecz
czarne obrazy orazinne wczesne dzieta Witostawa Czerwonkiz lat 70. W tej
mitej atmosferze zrodzit sie zamyst zorganizowania wystawy w naszej
Galerii Pionova, gdzie bytyby pokazane Jego wczesne, nieznane szerszej
publicznosci prace. Autorowi rowniez ten pomyst sie podobat. Zostato
ustalenie terminu, aby potaczy¢ wystawe z uroczystym zakofczeniem
Jego pracy w rodzimej Akademii Sztuk Pieknych.

Mijaty tygodnie — wakacje, wyjazdy... Nagle dowiedzieliSmy sie, ze
Witostaw odszedt. Wielka strata, smutek i poczucie powagi, wobec tego,
z czym zostalismy.

Luzne strzepkito wystawa, ktorg pokazujemy, to rowniez nasze wspo-
mnienia o Artyscie.

003



004

Witostaw Czerwonka
fot. L. Krutulski

Jolanta Ciesielskal

Luzneé strzepki

Luzne strzepkito tytut wystawy poSmiertnej (choc wcale taka nie miata by¢) mojego przyja-
ciela, artysty i wieloletniego partnera zyciowego - Witostawa Czerwonki, ktory odszedt od
nas w koncu lipca tego roku. Zamyst tej wystawy - jaka chciat zaprezentowac na pozegnanie
z Akademig Sztuk Pieknych w Gdansku, na ktorej to uczelni spedzit jako wyktadowca 42 lata

- powstat w czerwcu 2015 roku. Czerwonka wiedziat juz, jak powaznie jest chory i — mimo
planow i dobrych checi - na uczelnie juz nie wréci. Dobiegat ponadto wieku emerytalnego
i panicznie bat sie wykluczenia go z czynnego zycia zawodowego, ktore byto jego zyciowa
pasja. Trudno byto mu zrezygnowac z dobrze znanych, powtarzalnych rytuatéw roku aka-
demickiego, z ozywczego i pobudzajacego go do refleksji dialogu z kolejnym nadchodzacym
rocznikiem kandydatow na artystow.

Czerwonka lubit zaskakiwac publicznos¢, dlatego do swojego pozegnalnego pokazu
wybrat prace pochodzace z lat 70. i 80., takie ktérych najczesciej nikt od ich pierwszych
wystawien nie widziat. Wyjatek stanowita jedyna, jak do tej pory, wystawa retrospektywna
artysty O braku symetrii (PGS Sopot, 1999), ktorg przygotowat w zwigzku z czekajgcym go
przewodem profesorskim. Tytut profesora zwyczajnego odebrat w towarzystwie swojego
wieloletniego przyjaciela i wspbtzatozyciela galerii Outi Aut Adama Harasa, w Warszawie,
w maju 2000 roku.

Zwrot Luzne strzepki, ktory stat sie jednoczesnie tytutem wystawy, znalaztam na
jednej z papierowych teczek, juz po Smierci artysty. Przechowywat w niej wazne dla siebie
rekopisy, notatki, spontanicznie pisane biatym rymem wiersze, fragmenty rozrastajgcego
sie zyciorysu, ,libretta” do wideofilmowanych ,wyktadéw", zwtaszcza do opartego na blisko
p6tgodzinnym dialogu z widzem Wyktadu o asymettii.

Luzne strzepki to wreszcie méj swobodny zapis mysli, wywotujacy jedynie pewne
zdarzenia i sytuacje, ktére wigzaty sie z jego i moim zyciem prywatnym, miejscami, ktére
lubit, momentami w czasoprzestrzeni, ktére w istotny sposdb rzutowaty na powstanie
wielu jego prac, zwtaszcza wideo. To 5lad po niedokonczonych rozmowach, podstuchanych
wyjasnieniach, jakich cierpliwie udzielat wszystkim zainteresowanym jego tworczoscia -
Kindze Jarockiej, Dorocie Grubbie-Thiede, Ani Wtodarskiej lub mnie.

(zery,0ny stolik

Ta historia wigze sie zjego dyplomem, ktory artysta obronit w 1972 roku w Pracowni Malar-
stwa profesora Jacka Zutawskiego. Zutawski — pomijajac tematy i stylistyke koloryzmu,
ktora w niktym stopniu wptywata na wybory estetyczne Czerwonki - byt dla niego wielkim
autorytetem jako pedagog potrafiacy w rozmowach i w relacjach ze studentami daleko
wychodzi¢ poza normy nauczania. Uwazat on, ze nigdy nie nawigze sie prawdziwej wiezi
z nieznajomymi mtodymi ludzmi, gdy sie ich dobrze nie pozna, jesli nie przezyje sie wraz
z nimi fragmentu ich zycia, nie podda tym samym prébom sprawnoSciowym, nie odkryje
.nieznanego ladu”, nie przeptynie lub przejdzie jakiegos odcinka Swiata. Ten zapalony taternik
(dodajmy, ze swojg mtodoSc spedzit w Zakopanem, a jego stryjowie i kuzyni byli zatozy-
cielami tatrzanskiego GOPR-u) i kapitan zeglugi morskiej (ktora to pasje dzielit ze swoja
zona, malarka Hanna Zutawska), a ktérego marzeniem - poza oczywiscie wycigganiem
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Rysunki Autonomiczne_1980
_tusz, karton_48x 70

studentéw na wyprawy jachtami nalezacymi do Akademickiego Zwigzku Morskiego - byto
zbudowanie samodzielnej jednostki ptywajacej, ktora by ptywata pod banderag akademii.
Tego marzenia nie zdazyt zrealizowag, ale nadany przez niego impuls wspolnego doSwiad-
czania zycia a nie tylko sztuki niewatpliwie zawazyt na pdzniejszym ksztattowaniu relacji
profesora Czerwonki ze swoimi studentami, kiedy prowadzit i rozwijat w latach 80. i 90.
intermedialng Nieistniejgcq Pracownie Pl. Czerwonka takze jako podstawe komunikacji ze
studentami przyjat relacje partnerska i jak najbardziej prywatna, a zniesienie dystansu
w relacjach uczen-mistrz i wspélna praca nad projektami oraz wspélne ich wystawianie
staty sie wyroznikiem jego metody nauczania.

Wréémy jednak do ,czerwonego stolika”. W czasie gdy Czerwonka przygotowywat sie
do dyplomu (1972), asystentem profesora Zutawskiego byt mtody i bardzo zdolny malarz
Wtodzimierz tajming, ktérego malarstwo znacznie bardziej wptyneto na ksztatt obrazéw
dyplomowych Czerwonki niz z rzadka juz wéwczas malowane obrazy mistrzaz.

1 Dyplom Czerwonka zamierzat pierwotnie obroni¢ z dziedziny grafiki, w pracowni Witolda
Janowskiego, ktory jednak nie miat do tego uprawnien. My mozemy podziwiac na wystawie
prace graficzne, jakie powstaty w latach 1972-1973.

2 Przypomnijmy, ze Jacek Zutawski, rocznik 1907, zmart raptem 4 lata pzniej, choé dopiero

dzis§ uSwiadamiam sobie, ze ten wspominany jako jeden z ostatnich, uczgcych w tamtym
okresie zatozycieli szkoty sopockiej, miat niespetna 70 lat, gdy umierat.




Ptaska przestrzefi_1974 _rysunek,
tusz, grafit, papier_68x 100

Ptaska przestrzen_1974 _rysunek,
tusz, grafit, papier_70x 100

W sktad dyplomu wchodzity 22 monumentalne, o wielkosci 2x3 metry obrazy, ktore
zachowaty sie do dzis jedynie w formie odbitek kolorowych na filmie ORWO. Stanowity
one wyabstrahowane z detali wariacje na temat przestrzeni pracowni, w ktérych powta-
rzajacym sie motywem byt czerwony prostokat stotu, na ktérym ustawiano w akademii
martwe natury. Sam dyplom by# przyktadem malarstwa materii i wstepem do pdzniejszego
malarstwa abstrakcyjnego Czerwonki3. Obrazy malowane byty farbami przemystowymi
i miaty bogata strukture materiatowa. Jednym z elementéw, biorgcych udziat w dyplomie,
byt konkretny artefakt a zarazem punkt wyjscia rozwazan malarskich - ustawiony posrodku
sali 6w czerwony stolik. Ponag, jak czytamy w jego zyciorysie ,odkonkretnienie” materii
stotuipierwsza lekcje abstrakcyjnego myslenia w postrzeganiu rzeczywistosci zawdzieczat
Czestawowi Tumielewiczowi, z ktorym sie zaprzyjaznit i ktéremu nawet poswiecit kilka prac.

Kiedy Witostaw Czerwonka kilka lat temu przeprowadzat sie z zamieszkiwanej przez
niego od 1999 roku pracowni przy ulicy Westerplatte 28 na ulice Parkowa 66 w Sopocie,
pomagat mu w tej przeprowadzce jego przyjaciel, malarz i rowiesnik J6zef Czerniawski. On
wtasnie podarowat mu na ,nowe miejsce” niewielki czerwony stolik, aby przypomniec mu
poczatki ich znajomosci oraz dyplom, ktéry zapowiadat, ze Czerwonka na powaznie i na
dtuzej zajmie sie malarstwem.

3 Reprodukowane obrazy mozna zobaczyé w pracy magisterskiej studentki historii sztuki
Gdanskiego Uniwersytetu Kingi Jarockiej, autorki jedynej znanej mi pracy magisterskiej,
obronionej w 2014 roku pod kierunkiem Dariusza Konstantynowa i Huberta Bilewicza, ktorej
tematem byta twoérczose Witostawa Czerwonki.

Od obrazow lingwistycznych
PO permutacje znakow

Wstepem do badan Witostawa Czerwonki nad obowigzujacym na arenie miedzynarodowej
jezykiem sztuki najnowszej byto szybkie uswiadomienie sobie, jak niewiele w gruncie rzeczy
wie o tradycji malarstwa nieprzedstawieniowego i pokonstruktywistycznej neoawangardzie,
ktorej wyznawcow i praktykéw w 6wczesnych czasach na gdanskiej PWSSP byta zerowa
iloS¢. Jego wtasne studia, odbywane w lokalnej bibliotece, ale rowniez podczas wyjazdow
dydaktycznych, takze na wystawy przyblizajace go do Srodowisk poznafskiego i warszaw-
skiego (fascynowata go wowczas tworczosé Jana Berdyszaka, Izabelli Gustowskiej, Wandy
Gotkowskiej, Ryszarda Winiarskiego, Kajetana Sosnowskiego, Jerzego Katuckiego, Grzego-
rza Sztabinskiego, Ireneusza Pierzgalskiego, Grzegorza Kowalskiego) sktonity Czerwonke
do zmudnej i bardzo rzetelnej pracy malarskiej nad powstajacymi pomiedzy 1974 a 1976
rokiem cyklami WielkoS¢ niewymierna, Minimalne ingerencje, Obrazy permutacyjne, Obrazy
lingwistyczne. Ich przyktady moga widzowie zaobserwowac na prezentowanej wystawie.
Malarstwo abstrakcyjne, ktéremu posSwiecit sie artysta w potowie lat 70., cha-
rakteryzuje sie bardzo oryginalng forma i indywidualnym wyborem nosnikéw informacji.
Wyroznikiem jego tworczosci tego okresu byt motyw drazkow mierniczych i multipliko-
wanych seryjnie kropek-dziur, definiujgcych produkowang seryjnie ptyte pazdzierzowa.
Powstawaty ponadto obrazy bedace odpowiedzig na problem autonomii obrazu (Obrazy
permutacyjne), jak i geometryczne interpretacje doSwiadczania zycia. Przyktadem tego moga
by¢ obrazy Szescian hipostatyczny nocq i dniem (1976) czy wielkoformatowe rysunki z cyklu
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Ptaska przestrzen (1974), prezentowane pierwotnie na wystawach w gdafnskim GTPS-ie oraz
w Galerii El, w Elblagu (1974)%. Te ostatnie byty odpowiedzig artysty na fascynujacy go juz
w tamtych czasach problem opisu przestrzenitagczacej dzwiek, doSwiadczenie materialnej
przestrzeniijej ekwiwalent w postaci konceptualnego zapisu, dlatego tez - te zupetnie nie-
znane historykom sztuki i szerszej publicznosci prace - sg Swietnym przyktadem partytur
czasoprzestrzennych dzwieku i wyrazem zainteresowan wystapieniami artystow Fluxusu,
zwtaszcza w dziedzinie muzyki konkretnej.

Relatywizowanie znaczen - wychodzacych z przezyc rzeczywistych a upostaciowa-
nych w formie abstrakcyjnego, uogdlnionego modelu (ze przywotam tu kompozycje takie
jak Do jednej bramki czy Wulkan segmentowy, obie z 1975 roku) - powtarzajg motyw goéry,
wulkanu, wzgorka tonowego, ktory pojawia sie ponownie w latach 90. w tworczosci wideo,
w takich pracach jak Kilimandzaro (wersja instalacyjna), Karelia Kilimandzaroi Trzy sny. W tej
ostatniej z wymienionych pejzaz gorski pojawia sie w zwiazku z konkretnym miejscem !
w Sudetach, w Radzimowicach, gdzie na sktonie wygastego wulkanu Altenberg artysta 1
spedzit ze mng wiele miesiecy i lat swojego zycia5. "

Zacierani€ znaczen

Autobiografiai operacje na wtasnym wizerunku to najwazniejszy i stale powracajacy motyw
tworczosci Witostawa Czerwonki. Przybierat on w réznych okresach jego zycia mniej lub
bardziej zakamuflowany wyraz, a ich zmieniajgca sie estetyka wyznaczata kolejne etapy
rozwoju Swiadomosci artystycznej i osobistego rozwoju. Twarz i ciato artysty, dodajmy
takze performera, stanowita nie tylko kontrapunkt wobec zdyscyplinowanego, chtodnego =
i z zatozenia obojetnego emocjonalnie poszukiwania racjonalnych uzasadnien do prowa- -~
dzonych przez niego w obszarze sztuki doSwiadczen i gestoéw artystycznych, ale takze
Swiadczyta o podmiotowym, indywidualistycznym charakterze podejmowanych dziatan.
Nawet jesli uzyte do ich formutowania medium oraz towarzyszace mu zatozenia zdawaty
sie temu przeczyc, jak to byto w przypadku powstajgcych na poczatku lat 80. serii Czarne
rysunki, Listy z Gdanska czy Rysunki autonomiczne to obecnosé podmiotu, od ktérego zalezny
byt rezultat doSwiadczenia (bo nie sama jego forma) - byt nad wyraz silnie wyczuwalny.
Po raz pierwszy motyw autoportretu uwypuklony zostat w ramach cyklu Przeksztat-
cenia(1978). Stanowit on zbidr czarno-biatych fotografii torsu artysty, poprzecinanego zaci-
skajaca sie w geometrycznych sekwencjach przezroczysta zytka. Druga praca z tego cyklu
byty czarno-biate fotografie twarzy artysty, podobnie jak w przypadku ciata, odksztatconej

Plaska przestrzeri_1974 _rysunek, w gdanskiej galerii GN, a nastepnie we wspomnianej galerii we Wroctawiu (1980) odbyty sie

Sciskajacymijg liniami-zytkami i zatamujacymi jego naturalng fizjonomie, potraktowang jako fusz, karton_68x 80

.obojetne” tworzywo, tto rysunkowe. Obie te prace artysta nadestat jako swojg propozycje
na Triennale (wéwczas Biennale) Rysunku do Wroctawia. Owo zaskakujace doSwiadczenie -
taczace aspekt performerski, obrazowy i znakowy - nie pozostato niezauwazone. Wynikiem
przedstawienia owych prac byto zaproszenie na wystawe indywidualng do znanej wro-
ctawskiej galerii Foto-Medium-Art., prowadzonej przez Jerzego Olka. W 1979 roku najpierw

pokazy, na ktorych prezentowat owe prace i rozpoczety pod koniec 1978 roku cykl Rysunki
autonomicznes.

Zasada powstawania tych rysunkow byto zdjecie wyjsciowe (najczesciej obrazujace
wiasny wizerunek) oraz wielokrotne jego permutacje — przerysowywane z oryginatu
kopie, wykonywane przy uzyciu kalki kreslarskiej. Realizm nie polega juz na kopiowaniu tego,
co rzeczywiste, lecz na kopiowaniu odtwarzanej kopii - trafnie zawazat w tym czasie piszacy

te stowa Roland Barthes. Odbyte przez artyste doSwiadczenie pozwolito na stworzenie
dystansu do cech zindywidualizowanych, zapisanych w portrecie i... do siebie samego.
Ponadto, to swoiste ,klonowanie” wizerunku wprowadzato gorzka refleksje na temat
znikomej sity jednostki w produktywistycznym (dzi§ powiedzielibySmy globalistycznym)
Swiecie, zdominowanym przez ideologie, technologie i masowa produkcje, i w ktorym

4 Wiekszos¢ z okoto 40 prac z tego cyklu zagineta, po wystawie w Elblaguy, ale ku zdumieniu

samego artysty, w dawno nieotwieranej teczce odnalazto sie kilka rysunkow, ktére nie
weszty w sktad tej wystawy i dlatego obecnie mozemy je ogladac.

5 We wspomnianym miejscu, poza wielka iloscig recenzji doktorskich i programéw
dydaktycznych, powstaty takie prace, jak: Trzy sny, Noce i dnie, Graal, Taniec, hommage dla
Antoniego Mikotajczyka, Wideomaszyna, hommage a Jan Swidzifiski, realizowane w ramach
festiwalu sztuki efemerycznej w Sokotowsku (2012). Ponadto, projekt niezrealizowanej,
pieknej Swietlnej instalacji Krysztaty i wiele innych pomniejszych prac, zdjec, rysunkow, 6 Chodzi o wystawy: Punkt wyjscia, Galeria GN, Gdafsk 1979, oraz Rysunek autonomiczny,
zapis6w wideo. Galeria Foto-Medium-Art, Wroctaw 1980.
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.masa spoteczna” - stanowiaca podstawe rownowagi ustrojowej i ekonomicznej pafnstwa - zrownuje
wszystkich jej obywateli, ktorzy nie majac nic do powiedzenia w kwestii rozdziatu i zagospodarowywania
zyskow (choc stanowia gtowna site napedowa gospodarki, jaki jej gtéwng ,grupa konsumencka”); staja sie
panstwem niewolnikow. Wzrastajace niezadowolenie spoteczne wobec tej coraz bardziej nierdwnowaznej
i produkujacej jedynie deficyty i niedobory budzetowe machiny gospodarki systemu komunistycznego
daty o sobie znac juz w 1970 roku, a apogeum buntu i niezadowolenia spotecznego osiggneto podczas
pamietnych strajkdw 1980 roku.

Sierpien 1981 roku spedzitam pod Stocznig, takze w przytulnym domku z ogrédkiem mojej przyjaciotki
z licoeum, mtodej historyczki sztuki Danuty Cwirko-Godyckiej (i gdzie w p6zniejszym okresie naszej znajomosci
zawsze otrzymywaliSmy wsparcie i goscine). Witostaw w tym czasie (o ktérego istnieniu nie miatam wowczas
pojecia) pracowat intensywnie i naukowo, uczestniczac w wyktadach i spotkaniach artystycznych w Osiekach,
koto Koszalina. W wyniku tych spotkan skrystalizowat sie projekt wystawy pokoleniowej artystéw zwigza-
nych z ruchem konceptualnym i kontekstualnym pod nazwa Pokolenie 70-80, ktorego inicjatorami byli J6zef
Robakowski i Jan SwidziAski, i ktory niejako w uzupetnieniu (a moze w kontrze?) do wielkiej miedzynarodowe;
manifestacji sztuki w todzi, jaka zorganizowat na terenie zaktadéw witodkienniczych Ryszard Wasko pod
nazwa Konstrukcja w Procesie, znalazta miejsce realizacji jesienig w galerii BWA, w Sopocie. Potem nastapit
grudzieA 1981 roku. Od roku nie dziatata - wytaczona z powodu pozaru - galeria OUT, czes¢ artystow ZPAP
(nalezat doich aktywistow takze Witostaw Czerwonka) postulowato zawieszenie aktywnosci i bojkot udziatu
w wystawach ,panstwowych”, odnajdujac sie w alternatywnych strukturach dziatania, ktére spontanicznie
obejmowaty rozne Srodowiska artystyczne (nie tylko plastyczne) w catym kraju.

Wiekszo5¢ artystow pozostawata jednak w rezimowych strukturach upartyjnionej wtadzy, realizujac
postulaty akceptacji zmienionego poprzez stan wojenny porzadku. Niestety, to wtasnie na ten przetomowy
moment historii przypadt czas najwiekszej aktywnosci i staran Witostawa Czerwonki i profesora Romana
Usarewicza (1923-1983), wspieranych przez uczelnianych kolegéw Cz. Tumielewicza, M. Borowskiego, A.
Harasa oraz, co wazne, przez deklarujacych swa merytoryczng pomoc Leszka Brogowskiego, Grzegorza
Dziamskiego, Andrzeja Kostotowskiego, Jana SwidziAskiego, J6zefa Robakowskiego - projekt utworzenia
pierwszej na polskich uczelniach artystycznych katedry dziataf przestrzennych iintermedialnych oraz badan
nad sztuka. Jak historia pokazata, projekt na 6wczesne czasy byt zbyt Smiaty a okolicznosci zmierzajgce do
jego realizacji niesprzyjajace. Powstaty na bazie Pracowni Podstaw Projektowania Plastycznego program
Nieistniejgcej Pracowni Pl rozwijat sie w piwnicach gdanskiej uczelni, przechodzac na wiele lat, dostownie
i w przenosni do podziemia.

Wyzbywanie sie cech indywidualnych, zamazywanie sladéw wtasnych wyborow, policzalnych tresci
anawet indywidualnych cech charakteru, przenoszonych przez reczne pismo, ujawnito sie w postaci cyklow
rysunkowych, powstatych w okresie stanu wojennego. Mam tu na mysli Rysunki anonimowe, Czarne rysunki
czy Listy z Gdanska. W tych ostatnich artysta w kazdej kolejnej kompozycji zmieniat charakter wtasnego
pisma. Doprowadzito to podobno do niemal catkowitego wytarcia jego linii papilarnych z wnetrza dtoni
lewej reki. Ten uporczywy rodzaj ¢wiczen-zapisdéw, majacych charakter permanentnego doswiadczania
wtasnej egzystencji byt wymowna odpowiedzig artysty na zagrozenie, jakie stwarzat rezim stanu wojen-
nego i blokada komunikacji, narzucona przez rzadzacych catemu spoteczenstwus.

7

Wiele projektow przestrzennych, wystapien i instalacji in situ odbyto sie w ramach wyjazdowych pleneréw oraz
uczestniczenia w warsztatach poza terenem uczelni (Karlino, Dobra Nowogardzkie, Skoki), a takze wystaw
pracowni w zaprzyjaznionych galeriach: pow Zielonej Gorze, wystawa Niezgoda, 1990, BWA Sopot - Elektryczny
pastuch(1992), Muzeum Artystow w todzi - wystawa Biatko (1995), wystawa na 70-lecie Pracowni PI, galeria
Arsenatw Biatymstoku (1997).

Sztuka permanentna, do jakiej wyznawcéw Czerwonka si¢ w tym czasie zaliczat, byta spadkiem po Fluxusie
i sztuce poczty. taczyta w sobie takze cechy domowego performance i sztuki kontekstualnej. W Polsce
praktykowali ja miedzy innymi: Andrzej i Ewa Partumowie, Anastazy Wisniewski i Leszek Przyjemski, Ewa
Kalinowska, Andrzej Ciesielski, Marek Konieczny, Romuald i Annna Kuterowie, Ewa Zarzycka i debiutujaca
w owym czasie grupa todZ Kaliska.

013



Kilimandzaro
i Per pedes ad astra

Ponownie swdj wizerunek ukazat artysta z poczatkiem lat 90. w pracy wideo Wyktad o dwo-
istosci, zwanej tez Kilimandzaro. Ta wielokrotnie reprodukowana, pieknai melancholijna praca

- ukazujaca twarz czterdziestoletniego artysty, wypowiadajacacego rytmiczne zaklecie do
mosieznego zajaca, zdobigcego jego ulubiong w tych czasach popielniczke - byta powodem
atakoéw réznych oséb, dla ktérych znaczenie tej lapidarnej, cho¢ kultowej i silnie nacecho-
wanej emocjami pracy zdawato sie by¢ zbyt hermetyczne, a przez to niezrozumiate. | tak
jak dla niektoérych skojarzenie zajgca z ptocha pierwotnga seksualnoscia tez jest za trudne,
tak juz odgadniecie, dlaczego artysta jak mantre powtarza nazwe afrykanskiej Swietej gory
Kilimandzaro, byto nieco trudniejsza zagadka. Po latach moge zdradzic, ze wigzato sie to
zmomentem, kiedy artysta sie we mnie zakochat i bardzo ciezko przezywat silne uwiktanie
kazdego z nas z osobna w inne zwigzki oraz duza odlegtos¢, jaka nas dzielita (mieszkatam
wowczas w Warszawie).

Kiedys zaproszono nas, kazde z osobna, na plener letni, organizowany przez Pracownie
Chwilowgw Koninie, w piekne nadwarcianskie okolice. LezeliSmy sobie na ukwieconej makami
i rumiankami tace, patrzac w niebo. Nagle, spomiedzy drzew zaczeta wytaniac sie biata chmura
w ksztatcie stozka. Rosta i rosta, 15nita abstrakcyjna bielg na tle ciemnolazurowego nieba,
aja powiedziatam: widzisz to taki Swiety abstrakt, jak dla Afrykanczykow Kilimandzaro. Wiem, ze
chciat nawet sfilmowac te niepowtarzalng chwile, ale ustawiona prosto w niebo, niewsparta
odpowiednimi przestonami i filtrami, kamera odmowita postuszenstwa - pozostato jedynie
wspomnienie i mantra, wywotujaca btogosc tych chwil - Kilimandzaro. W ktéryms z katalogow
Czerwonki znalaztam taki oto fragment: /lekroc jestem smutny, siadam pod szczytem Kilimandzaro.
To ulubione miejsce wspomnien, w réwnym stopniu meskie, co kobiece. Jego zaletq jest rowniez to,
Ze istnieje gdzies w poblizu. Sqdze, Ze kazdy powinien miec takie swoje miejsce®.

Motyw gory i kolejne wersje coraz to bardziej rozbudowywanego i zmienianego,
w zaleznosci od sytuacji emocjonalnej artysty, watku Kilimandzaro powracat w pierwszej
potowie lat 90. jeszcze kilkakrotnie. W latach 1991-1994 pojawiaty sie kolejno: Jawa, Nokturn,
Sen, Zaklecie. W wersji wideo ostatecznie uzyskat nazwe Wykfad o dwoistosci. Nostalgiczng
praca - takze zwigzang z naszymi innymi przygodami - byta tonaca w mroku wystawa
Per pedes ad astra (galeria Wyspa, marzec 1995), petna symbolicznych gadzetow, takich jak
szklane ktosy, znowu motyw zajaca, mydlanych postaci, rozpuszczajacych sie w tazienkowych
kubeczkach z woda. Obracajgce sie w powolnym tempie wniwecz mydlane figurki widz mogt
zaobserwowag, btadzac po omacku w kompletnej ciemnosci, z obiektami podSwietlanymi
niewielkimi latarkami, przyczepionymi do Scian.

Detale tej wspdlnie przezytej historii, stojacej u zrodet powstania tego projektu, daruje
czytelnikom, cho€ w gruncie rzeczy ta historia jest dosyc zabawna, ale moze zbyt osobista,
by ja wspominac badz co badz w katalogu wystawy poSmiertnej. Grunt, ze sentymentalny
i bardzo melancholijny nastroj tej instalacji bardzo powaznie kazat mi zrewidowac stan
taczacych nas relacji i ograniczy€ nasze kontakty niemal do zera.

9 GéraKilimandzaro - najwieksza géra Afryki (5895 m n.p.m.), lezaca na pograniczu Tanzanii
i Kenii, nazwana tez przez zamieszkate te rejony plemiona Masajéw Gérg Swiattosci, przez
inne Gorg Ztych Duchow, a przez naptywajacych tam od XIX wieku europejskich turystow
Biatym Dachem Czarnego Lqdu. W istocie, jest to stojacy samotnie na sawannie wypietrzony
wulkan o trzech szczytach, pokryty wiecznym Sniegiem, ktérego okolice zawieraja
wszystkie elementy fauny i flory Swiata, od stepdw poprzez wiecznie zielong dzungle, taki
gorskie po endemiczng roslinnos¢ partii wiecznych Sniegéw. Taka kwintesencja wszystkich
elementéw zycia na Ziemi.

Z cyklu Ptaska przestrzeri_1974
_rysunek, tusz, papier_68x 65

Watek Swietej gory Kilimandzaro przeplata sie z drugim réwnie czesto eksponowanym
przez artyste dzietem, jakim byto Wideolustro sentymentalne (1994), przy ktorego powsta-
niu takze bytam. Towarzyszyli nam wtedy jeszcze artysci z CUKT-u i Robert Rumas, gdyz
byto to tuz po otwarciu wystawy Videoprzestrzenie w sopockim BWA, w ktérej brali udziat.
Nadmorska plaza i obserwowane z niej wschody i zachody stonca byty w kolejnych latach
naszej znajomosci statym elementem moich wizyt w Tréjmiescie. Wiem, ze nagrywana
celowo do wystawy O braku symetrii, powtérzona ,na zimno” wersja, usitujgca odtworzyc
zaginiony w tym czasie oryginat dzieta, przybrata wymowna nazwe Wschéd bez wschodu
stoAca a jednak wschod (1999). Artysta nie przywigzywat do niej juz tak duzej wagi, twierdzac,
ze utracita ona cos tak niepowtarzalnego jak aure autentycznego przezycia oraz ze pierwszy
i ostatni raz bez wiekszego przekonania robi replike wtasnej pracy. Stowa zresztg dotrzymat.

Kolejna praca - relacjonujaca watek autobiograficzny a Swiadczaca o rozterce zycio-
wej i dylematach codziennosci - byta takze powtarzana w kilku wersjach instalacja video
pod nazwa Odpowiedzi na wszystkie pytania (1994), zwang w skrocie TAK/NIE. Pierwszy raz
artysta zaprezentowat jg w galerii Delikatessen Avangarde, w Gdansku, potem w Koninie,
w Pracowni Chwilowej, oraz na wystawie w 1999 roku O braku symetrii w PGS, w Sopaocie.
Za kazdym razem wygladata inaczej - cho¢ poza trzema monitorami, odtwarzajgcymi
zmieniajace sie napisy ,tak” i,nie", natozone na przypadkowy strumien informacji wizualnej,
zaczerpnietej z telewizora, takze dokumentacji wystaw a nawet filmoéw porno - uzupetniata
ja monumentalna instalacja z desek, ktorej replike/cytat umiesciliSmy na wystawie.

Czerwonka byt typowym Blizniakiem (mam tu na mysli znak zodiakalny, w zyciu
prywatnym miat o 3 lata mtodsza siostre Marie), a jego pozorny spokdj, tagodnos¢, prze-
nikliwa inteligencja i precyzyjnie dziatajgcy w obszarze sztuki umyst w tym samym czasie
zmagac sie musiat z cechami przeciwstawnymi: rozchwianiem emocjonalnym, trudnoscia
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Konzeption PL - Od archeologii odwrotnej do postmodernizmu. Co to jest Nowa Szkota Gdanska?
Zawierat obszerny opis dziatan srodowiska niezaleznych artystow z Trojmiasta z proba
wyodrebnienia ich cech stylistycznych, zrywajacych z dotychczas obowiazujaca tradycja
akademicka, zapoczatkowang przez ,szkote sopockg”1o.

WdechAnydech

W potowie lat 90. nastapito rozejscie sie drog Grzegorza Klamana, ktory zajat sie sztuka
spotecznaikrytyczna, z artystami tworzacymi pierwotnie Stowarzyszenie Artystow Wyspa.
Jedynie CUKT (Piotr Wyrzykowski, Robert Jurkowski, Jacek Niegoda) oraz wspétpracujaca
z taznig Agnieszka Wotodzko kontynuowali przez jakis czas postawe interwencyjng i kry-
tyczno-badawcza. Kolejne pokolenie artystow, jakie ,wyszto spod skrzydet” Czerwonki,
juz po 2000 roku, ze wspomne jedynie tych, z ktérymi zwigzany byt najmocniej, a zarazem
byt dumny z ich osiagniet - jak Mateusz Pek, Jakub Pieleszek, Adam i Ania Witkowscy,
Tomasz Kopcewicz, Kordian Lewandowski, Agnieszka Gawedzka, Kuba Bielawski, Julia Kul
czy najmtodsi z nich Filip Ignatowicz i Barbara Formella - to arty5ci na co dzien dziatajacy
osobno i bardzo réznigcy sie od siebie sposobem obrazowania, ktorzy jednak w tym roku,
w cyklu wystaw Ludzie znad morza probuja nawigzac ze soba kontakt i poza przygotowaniem
ekspozycji spedzi¢ pare chwil razem w przestrzeni miejskiej. Jednak, jak by to powiedziat
profesor: zmienne warunki srodowiskowe, presja czasu i nadmiaru zajec, postepujgca wraz
z wirtualizacjg komunikadji, entropia i nieumiejetnosé wspotzycia w grupie oraz zanikajgce
pragnienie traktowania sztuki jako filozofii zycia czy jako misji uszlachetniania Swiata poprzez
wpuszczanie do niego powietrza wolnych i nieskrepowanych niczym idei, sprawiata, ze czut sie
coraz bardziej zniesmaczony tym, co widzi, i wyobcowany ze Srodowiska zawodowego. Nie
potrafit sie juz tymi artystami tak przejmowac jak niegdys. Melancholijny nastrdj przemi-
jania, nawracajace depresje, utrata sensu dziatania towarzyszyta mu od dtuzszego czasu.
I cho€ nie porzucit do kofca sztuki, czego dowodem byta przestrzen duchowa, jaka ukazat
na pieknej i catkowicie wirtualnej wystawie To tylko swiatto, PGS w Sopocie (2012), to ten
stan obojetnej obecnosci, postawe anonimowego i niezaangazowanego obserwatora Swiata
dato sie zauwazyé nie tylko na niej lecz i na ostatniej zjego wystaw pod nazwa Zrédfa (CSW
taznia 2, 2013). W prezentowanym tam projekcie Bfgdzenie losowe, stanowigcym portret
zdekomponowanej i uniewaznionej dzielnicy Nowy Port w Gdansku, przekazat takze klimat

A Szescian hipostatyczny nocq_1976 _akryl, ptétno_75x 65

> Szescian hipostatyczny dniem_1976 _akryl, ptétno_75x 65

w podejmowaniu decyzji, wybuchowym, neurotycznie reagujacym na wszelkie zmiany
temperamentem. Jako jego wieloletnia partnerka, mam wiele takich wspomnien, o ktdrych
nie chciatabym pamietac, a ktore ztozytyby sie na niejedno opowiadanie z horrorem w tle.
Instalacja TAK/NIE Odpowiedzi na wszystkie pytania zawsze bedzie mi o tym przypominac.

zycia ludzi wykluczonych, wykorzenionych z tradycji, zdegradowanych poprzez przemiany
ekonomiczne. On takze czut sie kims takim1.

Wiem, ze planowat stworzy¢ wystawe ,alchemiczng”, sktadajaca sie tylko z dzwiekdw
i bryt geometrycznych, budowanych barwnym Swiattem reflektorow i laserow. Ale nie zdgzyt.

PoznaliSmy sie znacznie wczesniej, podczas pobytow Czerwonki w latach 80. w todzi,
na Niemych kinach na t6dzkim Strychu, w galeriach Wymiany i Slad. Byt takze bywalcem
w Galerii Wschodniej. Ponadto, widywaliSmy sie na wystawach nowej ekspresji, organizowa-
nych przez Ryszarda Ziarkiewicza w Sopocie i na biennalach Sztuki Nowej w Zielonej Gorze.

Z racji wykonywanego czynnie zawodu krytyka i historyka sztuki, bytam réwniez czestym

obserwatorem wiekszosci artystycznych manifestacji na Wyspie Spichrzéw w Gdansku,

w kofcu lat 80. i w poczatku lat 90. Srodowisko gdanskie fascynowato mnie swoja energia,

ogromnym potencjatem tworczym i roznorodnoscia postaw, na jakie tu natrafiatam. Skta-

dat sie na to zaréwno totartowski program Galerii C14, jak i Galerii Wyspa, ktora otrzymata —
nowe miejsce na Chlebnickiej, czy rozpoczynajacej z poczatkiem lat 90. dziatalnos¢ taznie,
na ulicy Jaskotczej w Gdansku. W wyniku tych spotkan powstat tekst - pisany przeze mnie
na zlecenie Pracowni Pl, w zwigzku z wyjazdem artystow do Kassel w 1994 roku na wystawe

10 Jolanta Ciesielska, Od archeologii odwrotnej do postmodernizmu. Co to jest Nowa Szkota
Gdanska?, katalog Kolekcja, wydany przez Galerie Wyspa, 1994.

1 Czytajw tekstach: ). Ciesielska, Gra-Umyst-Absolut, oraz W. Czerwonka, Fldneur d rebours
[w:] katalog Trzy sny, CSW tazZnia, Gdafisk 2013.
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\Witostaw Czerwonka

1 {1/ 2 Zyciopisanie

Urodzitem sie 4 czerwca 1949 roku we Wroctawiu. Z zyciem akademickim zwigzany jestem
od zawsze. Mdj skrocony odpis aktu urodzenia w rubryce ,zawod ojca” zawiera lakoniczny
zapis: student. Migjskie zycie trwato zaledwie dwa lata. W 1951 roku trafitem do Kowal
Oleckich, gdzie nakaz pracy rzucit mojego ojca po ukonczeniu studiow weterynaryjnych,
odbytych na Uniwersytecie Wroctawskim.

Pierwsze zapamietane wspomnienia to taki, lasy i czyste jeziora. Wyprawy bryczka
lub saniami do pacjentéw ojca i mndstwo zwierzat gospodarskich i dzikich. Wymarzone
dziecifnstwo, choc bez towarzystwa rowiesnikow, ktorzy wydawali mi sie tak egzotyczni
i niezrozumiali, ze wolatem ich omijac z daleka. Bardziej zresztg pochtaniato mnie poznawa-
nie otoczenia niz innych ludzi. Zaczatem ich poznawac dopiero w 1956 roku, gdy trafitem do
szkoty. Szok nie byt wielki, a szkota rownie malefka jak miejscowosé, w ktorej mieszkatem.
Pierwsze przyjaznie przerwato przeniesienie ojca do kolejnej miejscowosci, w ktorej miat
zorganizowac nowa lecznice dla zwierzat.

Pierwsza klase ukonczytem zatem w nowej szkole w Monkach. Tym razem byta
to miejscowo5s¢, ktora walczyta o prawa miejskie, a z czasem stata sie nawet miastem
powiatowym. Dla mnie te przenosiny byty kolejng proba dostosowywania sie do nowego
otoczenia. Tym razem to ja bytem ze wsi, cho€ méj dom byt nieznoSnie miejski — peten
ksigzek, reprodukcji, zdjec i sprzetdw znacznie przewyzszajacych panujacy w innych domach
standard. Moi koledzy towili zaby, biegali po tgkach i strzelali z procy. Probowatem robic
to samo, a jednoczesnie strzelatem z tuku, jezdzitem na tyzwach i nartach. Miatem nawet
kort tenisowy przed domem. Na szcze5cie, trwato to wystarczajaco krétko - na tyle, abym
nie oszalat i nie poczut sie bohaterem ,z innej bajki".

Czwarta klase przerwato przeniesienie ojca do Biategostoku. Szkote podstawowa
konczytem juz z pozycji wiejskiego dziecka, ktore w ramach awansu spotecznego przeniosto
sie do miasta wojewodzkiego. To, czego nauczytem sie w okresie wiejskiej szkoty, okazato
sie by¢ folklorem zupetnie nieprzydatnym do zycia. (...)

Wedrowke mojej rodziny znaczg porzucane w kolejnych miejscach kufry ksigzek.
Pierwsza biblioteka, jaka znatem, liczyta podobno okoto 6 tysiecy tomow, ostatnia, znaj-
dujaca sie w domu mojej matki, juz tylko tysiac. Wiele ksigzek — waznych dla mnie z okresu
dzieciAstwa - znikneto bezpowrotnie. Probowatem niektére odszukaé w antykwariatach,
ale zwykle to nie byty takie same egzemplarze i wydania.

Moja faza miejska trwata do 1964 roku. Byt to okres wrastania w nowe Srodowisko,
przerywany przenosinami ze szkoty do szkoty, w wyniku akcji 7000 szkét na 1000-lecie.
Poczutem sie wreszcie jak mieszkaniec miasta. Bytem wowczas uczniem Liceum Ogol-
noksztatcacego nr 2 im. Zygmunta Augusta, jednej z najstarszych biatostockich szkét.
Osiggnatem wzrost 182 centymetry i zmienitem z duma tarcze z niebieskiej na czerwona.
(Wtedy noszono obowigzkowo tarcze i czapki szkolne, i uwazam, ze nie byt to absurdalny
zwyczaj). Rodzice wynajeli dom pod miastem, tak ze p6t dnia bytem chtopcem miejskim,
a pot kolejne — wiejskim. Bytem nieztym uczniem, choc nie zawsze uczytem sie akurat tego,
na czym zalezato moim nauczycielom. Bez ktopotu zdatem egzaminy maturalne w 1967
roku i zaréwno ja jak i moi rodzice staneliSmy przed problemem: co dalej? Wiedziatem,
onijeszcze nie. Szukatem studiow, ktore pozwolg mi by jednoosobowym przedsiebiorca.
Rodzice mysleli raczej o zawodzie zapewniajgcym mi dostatnie przezycie: architekturze lub
Niech zyje sztuka_1982 _manifestacja artystyczna_t6dz medycynie. Wybratem malarstwo. Sztuka zwyciezyta, chyba za sprawa lektur. Pafstwowy <
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> Minimalna ingerencja F-Z_dyptyk_1978_2x50x 65

Instytut Wydawniczy realizowat wowczas serie monografii: Daumier, Delacroix, Géricault,
Cézanne. Pierwsza ksiazka, ktora kazata misie zastanowic nad pomystem zostania artysta,
miata tytut Kamier i cierpienie. Przezytem jg w bardzo istotny dla mnie sposéb.

Dos¢, ze nie asekurujac sie sktadaniem papierdw na inne uczelnie, w czerwcu 1967
przystapitem do egzamindw wstepnych na PWSSP w Gdansku i zostatem przyjety jako
jeden z najmtodszych. Tym razem trafitem do naprawde duzego miasta i na doktadke
pozbawiony bytem ostony domu. Czekato mnie przyspieszone dorastanie.

Uczelnia byta w tym momencie w okresie przebudowy. Pracowali jeszcze profesoro-
wie-zatozyciele, ale juz zaczynali dochodzi¢ do gtosu profesorowie-uczniowie.

Po przebyciu podstawowego kursu rysunku i malarstwa w pracowni doc. Maksymi-
liana Kasprowicza, wybratem pracownie malarstwa profesora Jacka Zutawskiego, jednego
z zatozycieli szkoty. Wspominam go do dzi$ z sympatia i sentymentem. Wymykatem sie
takze do innych pracowni, niekoniecznie dlatego, ze wymagat tego program studiow. Odby-
tem, na przyktad, szereg wizyt w pracowni Hanny Zutawskiej dla poznania gliny i piecéw
ceramicznych. Oswoitem doc. Zygmunta Karolaka, do tego stopnia, ze miatem mozliwos¢
pobierania kluczy w okresie wakacyjnym do jego pilnie strzezonej pracowni graficzne;j.
Miatem przyjemnos¢ rok by¢ uczniem Kazimierza Ostrowskiego, w ramach specjalizacji
malarstwa 5ciennego, z ktérego z trudem uzyskatem zaliczenie, za to cenig sobie to
doSwiadczenie wysoko. Podczas studiéw bardziej pociggata mnie grafika niz malarstwo, tak
ze nawet myslatem, iz zostane projektantem graficznym. Bytem po kursach w pracowniach

Ksigzka czeskiego historyka Karela Schulza - Kamien i cierpienie, poSwigcona twérczosci
renesansowego artysty wtoskiego Michata Aniota - jest barwng powiescig psychologiczna
o artyscie, czasach, w ktorych zyt, i ludziach, jacy go otaczali. W zamysle miata by¢
dwutomowa, lecz pisanie drugiego tomu przerwata nagta Smierc autora (1943). Pierwsze
polskie wydanie tej ksigzki ukazato sie w 1950 roku.
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Jerzego Krechowicza, Jerzego Zabtockiego oraz Witolda Janowskiego. Przygotowywatem
wprawdzie prace z grafiki na dyplom u doc. Witolda Janowskiego, ale w rezultacie obronitem
go w pracowni prof. Jacka Zutawskiego, w listopadzie 1972 roku, i opuscitem uczelnie jako
dyplomowany malarz. Na dyplomie pokazatem 22 obrazy w sali pracowni, jeden sté# stojacy
w centrum i pomalowany na czerwono, dwa obrazy niezaakceptowane przez profesora
staty na korytarzu, ale w takim miejscu, ze wszyscy je mogli obejrzec.

Statem sie magistrem sztuki i rozpoczatem swojg pierwsza w zyciu prace w Domu
Towarowym Neptun w Gdansku Wrzeszczu jako dekorator witryn sklepowych.

Niespodziewanie dla mnie samego - w tym samym czasie, to jest w 1973 - pojawita
sie propozycja pozostania na uczelni, w charakterze asystenta. Ztozyt mi jg prof. Bohdan
Borowski i z radoScig z niej skorzystatem. Przedtuzato to mojg mtodosc i pozwalato roz-
wijac sie nadal w interesujacy sposéb. Nie wiedziatem, ze propozycja ta zmieni cate moje
zycie i zwigze z uczelnig do dzis.

Z poczatku petnitem funkcje asystenta w Pracowni Rysunku i Malarstwa, ksztatcacej
studentéw mtodszych lat studidw. Po mojej pierwszej przygotowanej samodzielnie wysta-
wie Ptfaska przestrzen (1974) zaproponowano mi opracowanie programu Pracowni Podstaw
Projektowania Graficznego, dla studentéw I i Il roku architektury w Katedrze Podstaw
Projektowania Architektury Wnetrz. Byto to dla mnie podniecajace zadanie, a jednoczesnie
powazna proba samodzielnosci. Rdwnolegle pracowatem jako asystent Bohdana Borow-
skiego w Pracowni Rysunku i Malarstwa, a od 1976 roku jako starszy asystent w Pracowni
Rysunku i Malarstwa prof. Kiejstuta Bereznickiego, na ktérego wniosek obronitem w 1979
roku przewdd doktorski.

Lata 1973-1979 w pozauczelnianej pracy byty czasem osobistych studiow i okresem
poszukiwan wiasnej odrebnosci. Przygotowujac dyplom, bytem pod duzym wptywem
Wtodzimierza tajminga, ktéry wspomagat wéwczas w pracy profesora Zutawskiego.
Jego zdyscyplinowane i lapidarne obrazy z tego okresu zawazyty, z pewnoscig, na ksztat-
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cie mojego abstrakcyjno-strukturalnego dyplomu. Najbardziej podziwiani
koledzy z innych pracowni szkolnych ulegali fascynacji modng wéwczas
nowa figuracja. Mnie interesowata dyscyplina prostych form i struktura
powierzchni malarskiej, jej chropowatos¢, mat i potysk. Nie wiedziatem
jeszcze wowczas, ze niemal nic po studiach na tej uczelni nie wiem o kon-
struktywizmie, abstrakcji geometrycznej, malarstwie materiii dziesigtkach
innych frapujacych zjawiskach. Potrzebowatem czasu na samodzielne
rozwijanie edukacji, aby zrozumie¢ to wszystko, co dziato sie w obszarze
interesujacej mnie sztuki.

W tej wedréwce pomagata mi biblioteka szkolna oraz zawierane
w i poza uczelnig przyjaznie. One sprawiaty, ze znajdowatem sojuszni-
kdw-przewodnikéw, w drodze do rozumienia nowych zjawisk w sztuce. Na
przyktad, przyjazn z Czestawem Tumielewiczem pozwolita mi zrozumiec, ze
czerwony prostokat nie musi by¢ koniecznie odwzorowaniem blatu stotu,
a tylko prostokatem. Ponadto, jego sterylna geometria sprowokowata mnie
do powstania serii rysunkow, ktore prezentowatem w galerii GTPS na pierw-
szej mojej wystawie indywidualnej Ptaska przestrzen. Przyjazi z Adamem
Harasem i Jerzym Ostrogorskim zaowocowata powotaniem galerii, umiej-
scowionej na ulicy Dtugiej w Gdansku, i pozniejszej Out w Sopocie. Galeria
Aut pokazywata prace takich artystow, jak: Andrzej Lachowicz, Natalia LL,
Jerzy Trelinski, Jan Berdyszak, Antoni Starczewski, Ryszard Winiarski, Izabella
Gustowska, J6zef Robakowski. Szczegblnie dwie znajomosci z tego okresu
przerodzity sie w wieloletnig przyjazn: ta zawigzana z J6zefem Robakowskim
oraz z Leszkiem Brogowskim.

Na dtugi czas determinowaty one moje myslenie i zachowania tworcze.
Leszek Brogowski byt artysta i filozofem prowadzacym w tym samym czasie
galerie GN w Gdansku. To wtasnie tam, w GN pokazywatem w 1979 roku
rysunki i fotografie permutacyjne. Prace te stanowity przedmiot mojego
przewodu kwalifikacyjnego | stopnia. Po przewodzie rozpoczatem wspot-
prace z doc. Romanem Usarewiczem w Pracowni Podstaw Projektowania
Plastycznego, ktora w tamtych czasach byta najliczniej odwiedzang pra-
cownig szkoty (okoto 70 studentow). Uczeszczali do niej zaréwno studenci
malarstwa, grafiki, jak i rzezby. Z oczywistych powodow jej program tgczyc
musiat prace na ptaszczyznie, z dziataniami w przestrzeni, co pozwalato
formutowac wiele interesujacych éwiczen. Sprzyjat temu temperament
artystyczny Romana Usarewicza, artysty otwartego, petnego ciekawosci
eksperymentatoraz.

Po raz drugi zmuszony bytem do sformutowania autorskich ¢wiczen
i sprostania niematym oczekiwaniom. Pomogty mi w tym doSwiadczenia
wyniesione wczesniej ze wspotpracy z prof. Adamem Hauptem.

2

Roman Usarewicz (1926-1983), artysta malarz, grafik, pedagog.

0d 1933 roku mieszkat w Gdyni, wojne cudem przezyt, bedac wiezniem
obozu Gross Rosen w Sachsenhausen. Po wojnie wraca do Tréjmiasta.
Byt uczniem Artura Nachta-Samborskiego i Piotra Potworowskiego,
anastepnie asystentem Jana Cybisa. W latach 50. i 60. byt cztonkiem
zespotu kierowanego przez Stanistawa Teissere'a, odbudowujgcego
Stare Miasto w Gdansku. W latach 1974-1981 prowadzit Pracownie
Malarstwa na Wydziale Malarstwa i Rzezby, a w latach1980-1981
kierowat Katedra Projektowania Plastycznego, ktéra zainicjowata
dziatalnos¢ Katedry Innych Mediow

Witostaw Czerwonka_ok. 1980

d

Galeria Wymiany_t6dz_1985
_wyktad Andrzeja Partuma

W 1980 roku zostatem zaproszony na Spotkanie Artystow i Teoretykow w Osiekach,
koto Koszalina. Impreza ta stwarzata okazje poznania wielu ciekawych osobowosci Swiata
sztuki. Tam w rozmowach z Janem Swidzifiskim i J6zefem Robakowskim ustalilismy ksztatt
wystawy 70-80. Nowe zjawiska w sztuce polskiej lat 70., ktdra zostata zrealizowana w sopoc-
kim BWA w 1981 roku. W Osiekach zaskoczyt nas Sierpien 801 wstapita w nas nadzieja na
zmiany. Nastroje reformatorskie nie omijaty uczelni. W 1981 roku Roman Usarewicz, Adam
Haras, Leszek Brogowski i ja podejmujemy pierwsza probe powotania Katedry Interme-
dialnej. Powstaja projekty struktury i programy nauczania. Idea nie miata jednak szans
na realizacje, po wprowadzeniu w Polsce stanu wojennego. Po jego odwotaniu nie zyt juz
Roman Usarewicz, a Leszek Brogowski wyjechat na emigracje do Paryza.

Po Smierci Usarewicza otrzymuje w spadku Pracownie Podstaw Projektowania Pla-
stycznego, otwieram takze postepowanie kwalifikacyjne Il stopnia, zakonczone szczesliwie
dopiero w 1989 roku. Modyfikuje program pracowni, ktadac gtowny nacisk na nauke sztuki
wspotczesnej. Pomagali mi w tym przedsiewzieciu Henryk Czesnik i Kazimierz Kalkowski.
Z wybranymi studentami uczestniczymy w plenerach i warsztatach organizowanych
przez |zabelle Gustowska i Jana Berdyszaka, w o5rodku plenerowym poznanskiej PWSSP
w Skokach. Mielismy tam okazje konfrontowac nasze metody pracy z innymi profesorami:
Grzegorzem Kowalskim (ASP Warszawa), Jerzym Trelifskim (PWSSP £6dz), Alojzym Grytem
(PWSSP Wroctaw), Wojciechem Bruszewskim (PWSSP Poznan, pozniej UMK Torun). Organi-
zujemy takze - w oparciu o Koto Naukowe naszej uczelni - wyjazdy (zwykle na koszt wasny)
do osrodka plenerowego w Starym Mtynie, w Karlinie. Od 1986 roku wspierat mnie w tych
dziataniach Wojciech Zamiara. Pracownia nabiera dynamiki. Ta nowa forma ksztatcenia
najbardziej aktywnych i dobrowolnie podejmujacych wspotprace studentéw sprawdzita
sie doskonale i cho¢ w sumie pozainstytucjonalna, stata sie instytucja dziatajaca w ramach
szkoty pod nazwa Nieistniejgca Pracownia PI3. (...)

3 Ciagdalszy autorskiego zyciorysu pisanego przez Witostawa Czerwonke przeczytaé
mozna w katalogu wystawy To tylko swiatto, wydanym przez PGS w Sopocie (2012). Wiecej
o historii Nieistniejgcej Pracowni Intermedialnej Pl dowiedziec sie mozna z tekstu autorstwa
Witostawa Czerwonki Nieistniejgca-Istniejgca Pracownia Intermedialna, od prehistorii do dzis,
zamieszczonym w wydawnictwie Katedry Intermediow ASP Gdansk, 2012.
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\Witostaw Czerwonka

_Ouchylaniu drzwi_2012_fragment tekstu

Nieistniejgca

Pracownia P|

Po raz pierwszy termin intermedialnoS¢ pojawit sie na terenie naszej Uczelni zimg 1980

roku. Kraj zyt nadzieja zmian, a reformatorskie nastroje nie omijaty takze jej grubych

murow. DoSwiadczenia sztuki lat siedemdziesigtych utwierdzaty przekonanie, ze edukacja

artystyczna opartajedynie na tradycyjnych pracowniach warsztatowych, wspomaganych

kursem historii sztuki oraz filozofii, jest dalece niewystarczajgca. Nie ma w niej miejsca na

dotkniecie aktualnych problemoéw sztuki pojeciowej, sztuki ciata, sztuki ziemi, sztuki efeme-
rycznej, ...sztuki, ktdra w swojej praktyce siega po materie i narzedzia zgota nieartystyczne

i pochodzace z obszaréw odlegtych od tradycji malarskiej czy rzezbiarskiej pracowni, na

ktorej zostata pobudowana nasza Uczelnia.

Swiadomosé tego stanu nie byta powszechna, ale pomimo to wytonita sie grupa, ktéra
podjeta sie proby stworzenia jednostki edukacyjnej, mogacej zmienic te sytuacje. Nalezeli
do niej: Roman Usarewicz, Adam Haras, Witostaw Czerwonka i Leszek Brogowski — autor
jej nazwy — Katedra Intermedialna Wydziatu Malarstwa i Rzezby PWSSP w Gdansku.

Powstata struktura i programy poszczeg6lnych pracowni, ale procedury powotania
przerwat 13 grudnia 1981. Stan wojenny zawiesit, oczywiscie, prace reformatorskie, jednak
po ztagodzeniu jego rygordw nie zyt juz Roman Usarewicz, a Leszek Brogowski mieszkat we
Francji. Intermedialnos¢ skryta sie w podziemiu. Idee otwartosci programowej usitowatem
upowszechnia¢ w odziedziczonej po Romanie Usarewiczu Pracowni Podstaw Projektowania
Plastycznego, zlokalizowanej w piwnicach Wielkiej Zbrojowni. Spotykali sie tam studenci
Malarstwa, Rzezby i Grafiki, studiujacy na pierwszym badz drugim roku. Zadanie to byto
trudne, ale fascynujace zarazem. Kontakt z grupa 70 studentéw o réznym stopniu przygoto-
wania i doSwiadczen wymaga zaangazowanych wspotpracownikow. Podobnie, realizacja idei
intermedialnych nie moze by¢ wykonywana skutecznie jednoosobowo. Na szczescie, rosto
mtode pokolenie rozpoczynajace studia przed rokiem 1980. Ich przyspieszone dojrzewanie
ideowe i artystyczne, spowodowane okolicznoSciami politycznymi, wywotywato wzrost
aktywnosci samoksztatceniowej i poszukiwanie nowych obszaréw dziatania.

Nie sposob przecenic wktadu intelektualnego, wniesionego przez Ryszarda Ziarkiewi-
czaiAndrzeja Borkowskiego w budowe nowej formuty przekazywania historii najnowszej,
ksztattowanie krytycznego i buntowniczego sposobu myslenia tej formacji pokoleniowe;j.
Ich niekonwencjonalne wyktady prowokowaty studentéow do samodzielnego dziatania, co
doprowadzito do powstania Kota Artystyczno-Badawczego, ktorego opiekunem zostatem
na prosbe zatozycieli. Instytucja ta pozwalata w owym czasie nadac pozory oficjalnosci
inicjatywom studenckim i uzyskac jakiekolwiek wsparcie ze strony Uczelni.

Okoto roku 1989 to oni stworzg zalazek Pracowni PI. Zaczynam organizowac wyjazdy
warsztatowe, plenery. Pojawia sie szansa nieskrepowanego eksperymentu. W obrebie
grupy entuzjastow nie istnieje szkolny przymus realizacji liniowego programu i ograni-
czenia medialne. Kazdy realizuje autorskie projekty, wykorzystujac wybrane przez siebie
technologie czy materiaty. Nie istnieje tez formalna szkolna ocena, a uczestnicy moga
w dowolnym momencie grupe opuscic lub podjac w niej aktywnos¢. Pierwszy wyjazd
warsztatowy do Karlina ma miejsce w 1987 roku. Data wyznacza powstanie zjawiska

Nieistniejgcej Pracowni Pl, a zwyczaj warsztatow staje sie stata praktyka. Uczestniczyli

w nich miedzy innymi: Andrzej Awsiej, Jarostaw Bartotowicz, Jacek Kornacki, Robert Rumas,
Mikotaj Trzaska, Ania Kuczynska, Robert Kaja, Piotr Wyrzykowski, Marek Targonski, ,Miko-
taj” — Robert Jurkowski, Jacek Niegoda, Dominik Lejman, Bogdan Olech, Marta Branicka,
Anna Nizio, Andrzej Czarnacki, Martin Blaszk, Tomasz Kuchta, Marek Mackiewicz... (petna

lista przekracza 50 nazwisk). Warsztaty koncza sie zwyczajowo publicznym pokazem.
AktywnosSc wystawiennicza studentéw na terenie szkoty anektuje korytarze i piwnice.
WysSmienity poligon artystyczny uzupetniata pracownia w otwartej przestrzeni na Wyspie

Spichrzéw oraz utworzona w 1990 roku galeria Wyspa.

Witostaw Czerwonka_2012_wystawa Pod ostong sztuki_Galeria Pionova_Gdansk
fot. B. Olech
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Listy z Gdanska_1982

\Witostaw Czerwonkal

_1983

Zapis rownOlegty |

Tekst, ktory styszycie, jest komentarzem mojej dziatalnosci, nie bedac nim jednoczesnie, gdyz cata zawar-
tos¢ treSciowa roztapia sie w betkocie wielokrotnego nagrania.

Tekst ten przepisuje wielokrotnie na maszynie do pisania, korzystajac ciggle z tego samego arku-
sza papieru, nagrywam, sylabizujac pisane przeze mnie stowa i postugujac sie dwoma magnetofonami,
naktadam kolejne Slady dzwiekowe na siebie, zmierzajgc do kompletnej czerni.

Czerni dzwieku i czerni obrazu.

| cho€ proces sam w sobie przebiega zgodnie z planem i z petna dbatoscia o perfekcyjnosé wykona-
nia, nie bedziecie w stanie ustyszec ani zobaczy¢, co méwie, podobnie zreszta jak w innych moich pracach,
powstajgcych na przestrzeni ostatnich lat. Oceniam mozliwos¢ komunikowania czegokolwiek nie dlatego,
ze nie mam wam nic do powiedzenia, ani dlatego, ze nie wolno mi powiedzie¢, a jedynie dlatego, ze nie
wierze w skutecznos¢ komunikowania czegokolwiek komukolwiek, sadze nawet, iz komunikowanie takie
zawiera w sobie cos niemoralnego i jest forma swoiscie pojetej megalomanii.

Wszelkie ideologie gtoszone stowem sa podejrzane, juz chocby z tej racji, ze stowa sa wtdrne wobec
rzeczywistosci; udaja ja, bedac jednoczesnie instrumentem manipulacji w umystach ludzi i materia fat-
szywych ideologii.

W starciu miedzy zachodem stofica a jego stownym opisem gore zawsze bra¢ musi ogladalnosg,
jest bezbronna i naturalna. Nie ma ukrytych zamiaréw.

Dlatego dziatania, jakie podejmuje w obszarze sztuki albo zycia, staraja sie byc tylko specjalnymi
fragmentami realnosci Swiata. Nie chca byc czyms wyjatkowym. Raczej zmierzaja w strone obojetnosci
kamienia lub chmury. Podobnie jak one nie niosg zadnej ideologii. Nie méwig, ani nie milcza. Nie potwier-
dzaja, ani nie przecza. Nie pragna byc piekne ani brzydkie. Sg zaprogramowanym chaosem, czernig, ktora
wypetni¢ moze jedynie wasza wrazliwo5¢ i wyobraznia?.

Zapis rownolegty_1983 _performance_Galeria ON_Poznan

1 Powyzszy tekst stanowit kanwe performensu, jaki artysta wykonat w 1983 roku w galerii ON, w Poznaniu,
ktory polegat na podgtosnionym przepisywaniu wielokrotnym tego tekstu, na tej samej kartce, az do
uzyskania nieczytelnej ,czerni”, na klasycznej maszynie do pisania. W rezultacie, artysta pozostawit jedynie
zwielokrotniony dzwiek pisania na maszynie oraz niemal nieczytelng kartke maszynopisu z tekstem. Za
wyjasnienie akgji stuzyt lapidarny tekst: Moje zaufanie do kategorii takich jak wiedza, pewnos¢, doskonatosé, model
catosciowy czy statoS¢ w odniesieniu do sztuki z biegiem czasu coraz bardziej maleje. Coraz czeSciej bliskie mi stajq sie
pojecia: niepewnosc, zmiennosc, relatywnosé - W. Cz., 1983.
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\Witostaw Czerwonkal

_12 czerwca 1996

Czymjest sztuka?

Rzeczywisto5¢ jest uboga i podstepna. Wikta nasze umysty w siec zaleznosci i ubezwta-
snowalnia je. Sztuka pozwala wymknac sie tym ograniczeniom.

Marzenia nie znajg ograniczen.

Marzenia uprzedmiotowione i wystarczajaco sugestywne odbierane bywaja jako sztuka.

Bez niej zycie catej spotecznosci bytoby ptaskie i bez znaczenia. Wszelkie systemy
wartosciowania sztuki nie majg sensu. Ona wartosciuje sie sama, w kolejnych odwotaniach,
p6zniejszych realizacjach, czyli dalszym jej funkcjonowaniu, dalszym rozwijaniu jej idei.

To, co jest historia sztuki, jest jedynie ,kronikarskim opisem”. Niezamierzenie fatszuje
rozwéj roznorodnych idei, mieszajac ich opis z proba interpretacji badaczy, ktorzy nie rozu-
miejg czesto ztozonosci opisywanego zjawiska.

Czym jest sztuka?

Sztuka jest sublimacja tesknot, marzen, gestow, nieznajdujacych oddzwieku w zacho-
waniach spotecznych w skali makro (takich jak polityka, zmiana obyczajow, zachowan
codziennych).

Sztukajest rowniez emanacjg utajonych marzen ludzkosci o Swiecie niepodlegajacym
naciskom i codziennej przemocy. Oczywiscie - to, co rozumiemy jako sztuke powszechnie
pojmowana (wraz z rynkiem sztuki, jej rola i sgdami o niej) - to tylko pozory albo zaledwie
powierzchownie dostrzegany mechanizm dziatania artysty.

Naprawde wiara w mozliwosci jej kontrolowania, jak kazdej innej dziatalnosci wytwor-
czej cztowieka - to iluzja, tak samo jak wiara, ze zmonopolizowanie spuscizny, np. po Van
Goghu sprawi, ze bedzie on bardziej adorowany nie tylko przez ludzi sztuki. Manipulacja
wartosciami sztuki ma krotkie nogi: tyle osiagnie, jak dtugie sg kable manipulatora. Wartosci,
idee tkwigce w sztuce, nalezy uwolni¢ nawet od samego artysty i upowszechni¢, tak aby
mogty zy€ w umystach innych, nieprzewidywalnych za zycia artysty ludzi.

Sztuka jest zjawiskiem marginalnym dla dziejow ludzkosci, ale jako zjawisko najbar-
dziej bezinteresowne nabiera znaczenia, ktérego nie sposdb przecenic.

Nalezy odroznic tworzenie atrakcyjnych przedmiotéw od tego, co uwazam za sztuke. Dla
mnie sztuka rozgrywa sie w obszarze ideii ducha. Cudowne i godne podziwu przedmioty naleza
do cywilizacji, Swiata kolekcjonerskich pasji, rozrywki wizualnej. Mnie chodzito o cos innego...

< Z cyklu Rysunki autonomiczne_One man — two men_1982_tusz, kalka_21x 29,7
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\Witostaw Czerwonkal

_Radzimowice_ 20 wrzesnia 2008

Jedyne, Co posiadamy,
to wtasne ciato

Jedyne, co posiadamy, to wtasne ciato. Posiadanie fragmentow Swiata
zewnetrznego to putapkaiiluzja. Oddziatywanie na Swiat ma dwojaki aspekt.
Mozna zmienia¢ materie — przeksztatcac otoczenie, ujarzmiac przyrode,
zamieniac skate w pyt i z pytu tworzyc skate. To podniecajaca pokusa, kto-
rej ulega wiekszos¢ ludzi. Takg aktywnosc reprezentuje materialny aspekt
~mocy”. Stosunkowo tatwo jg kontrolowac, przeptywy energii daje sie zapisa¢
bez problemu. Energie finansowe, moce techniczne i technologiczne pod-
daja sie prostemu bilansowaniu, a wynik bilansu powinien osiggac wartos¢
powyzej 0" (oczywiscie, im wiecej tym lepiej). Ten rodzaj aktywnosci karze
Smiatka, tamiacego reguty ekonomiczne, bankructwem, ktdre czesto prze-
nosi swoje skutki nainnych wspétobywateli (rodzine, pracownikow, a nawet
cate spotecznosci). Obszar razenia zalezy jedynie od skali przedsiewziec. Ten
obiektywny mechanizm weryfikujacy umozliwia trwanie materialne kolejnych
cywilizacji, albo doprowadza je do zagtady. Karygodnie uproszczona wizja
Swiata? - gdzie: ,stowo", ,duch”, ,idea"? Moja duszai ciato stoja w rozkroku
nad prosta i zarazem skomplikowana mapa Swiata materialnego i coraz
vV Z cyklu Przeksztatcenia_1977_fotografia cz-b._100x70  bardziej wierze, ze warto by¢ duchem.

> Z cyklu Przeksztatcenia_1977
_fotografia cz.-b._100x 70
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Z cyklu Obserwacgje_1977 _fotografia cz.-b.
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Prostopadtosciany hipotetyczne_1976_fot. cz.-b.
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Zygmuntowi Baumanow;

Wierzymy w nieSmiertelnosc?
Wierzymy w Smierc?

Wierzymy w cztowieczenstwo?

* o *
Ludzkosc.
| bydlecosc natury ludzkiej? Ja cztowiek
Wierzymy w sprawdzalne mechanizmy duch i ciato.
| prawidtowosci statystyczne? Dumny
Wierzymy w rozum? wielki
Racje wyzsze? I wolny,
Rownosc, Wolnos¢, Braterstwo? zagubiony
| w misje? w miliardach rownych
Wierzymy, ze w trzech osobach? | juz martwych.
| ze Zbawiciel? Ot, ktopot bydlecia
Wierzymy w mito5c. pod gwiazdami,
W przyjazn? ktore
Wierzymy w mity? tez s3 nicoscia.
Prawde? 8
Jaka? _14 pazdziernika 1998

A niebo wcigz gwiazdziste,

Choc jakby inaczej...

_9 listopada 1996_godz. 11.58
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§Iady * ok *

Pozostawienie Sladu - Kazdy artysta jest potencjalnym

obsesja myslacych zwierzat. wdziecznym obiektem obserwacji
Te ,bezmysIne” psychiatry.

Kto jednak powie psychiatrze
SPRAWDZAM!

Zal mi psychiatréw, artystow

pozostawiajg je bezwiednie.
Probujg nawet je zatrzec.
Sg madre instynktowng
madroscia. a przede wszystkim ludzi,
Slady sa niebezpieczne. ktorzy nie sa
Kazdy Slad to pole domystow ani jednym,
i trop do napasci. ani drugim.

A moze to oni wtasnie
1999

sg normalni?

Witostaw Czerwonka_2012 _6lipca 1999
fot. ). Ciesielska
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* * *

.1 rzekt Pan:

Ten, ktory chce mowic,
niech mysli o mowieniu,
a ten,

ktory chce stuchac,

niech mysli o styszeniu,

bowiem wszelka wiara pochodzi od ludzi.

Wstan i idz!
Tylko dokad?”

_25 stycznia 2008

Znikngc¢

Zniknac bez Sladu.

Zadnych sladéw, zadnych zanieczyszczen.
Zadnych

brak...

wymazac Slady

| rozptynac sie w powietrzu.

To niemozliwe?

Niemozliwe.

_listopad 2014
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Wystawa LuZne strzepki_2015_Galeria Pionova_Gdansk

Obrazy systemowe (Hommage a Piet Mondrian)_1981 _akryl, pt6tno_poliptyk_180x 100

> (zesc poliptyku Obrazy systemowe (Hommage d Piet Mondrian)_1981 _akryl, ptétno_50 x 60
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Wystawa Luzne strzepki_2015 _Galeria Pionova_Gdansk

Szukajgc czerni (Hommage a Ad Reinhardt)_1984_akryl, ptotno_80 x 80
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dr Dorota Grubba-Thiede|

Polski Instytut Studiow nad Sztukg Swiata

Niewidzialna szkota
Witostawa Czerwonki

Witostaw Czerwonka nieustannie rozmawiat z Niewidzialnym,

jego Przestrzen Widzenia nie byta przestrzeniq dominadji,

Byt wewngtrz, a zarazem obserwowat delikatnie i nieznacznie z gory.

Drzwi Pracowni, ktérg prowadzit z Wojciechem Zamiarg, byty zawsze otwarte,
a wewngtrz rozgrywaty sie te niekonczgce Ich rozmowy,

gdy Profesor Witostaw Czerwonka odpowiadat, mowit do Niego...

zarazem rozmawiat z Niewidzialnym.

Byta to Przestrzen niemal nieprzerwanych projekgji Filméw i Narragji,

w ktérej moglismy niezapowiedzeni zawsze uczestniczyc,

moze nawet nie byto tam drzwi.

Romek Pniewski
_30lipca 20151

Trzy sny_2000 _instalacja wideo

Roman Pniewski, wypowiedz dzief po odejsciu prof. Witostawa Czerwonki, w rozmowie

z autorka niniejszego tekstu, publikowana w ,Magazynie Sztuki” 2015/07: Roman Pniewski,
Witostaw Czerwonka nieustannie rozmawiat z Niewidzianym, za: http://magazynsztuki.eu/
index.php/component/content/?view=featured oraz http://magazynsztuki.eu/index.php/
krotko/305-zmarl-witoslaw-czerwonka [dostep 4.08.2015].

Wrtasciwie nie wiemy, gdzie To Wszystko sie Konczy,
Jesli o Nim pamietamy, to On ciggle Jest
przestrzen nieoznaczonosci.

Stawek Lipnicki
_29lipca 2015

Witostaw Czerwonka (4 czerwca 1949 — 29 lipca 2015) to jeden z najwybitniejszych
Artystow Wideo. Duchowo i mentalnie ogromnie mi bliski.

Hubert Bilewicz

_29lipca 2015

JTrzy sny” [Witostawa Czerwonki z 2000](...) Spiralna budowa utworu odwotuje sie
do buddyjskiego kota przemian, a przenikajqce sie i wyzbyte punktow odniesienia
widoki nieba, drogi i pejzazy oddalajg nas od realnosci, podajgc pod watpliwosé
wartos$¢ wszelkiego ,, zakorzenienia sie” w rzeczywisto$ci materialnej.

Jolanta Ciesielskal

_Trzy sny. Gra. Umyst. Absolut 2

Materia catego Swiata jest materig sztuki

\Witostaw Czerwonkag

Profesor Witostaw Czerwonka na uczelni inspirowat i opiekowat sie
nami, chyba wszyscy, nawet nieswiadomie Cos Mu zawdzieczamy.

_czerwiec-lipiec 2015%

Dnia 29 lipca 2015 roku odszedt Witostaw Czerwonka, jeden z najwybitniejszych artystéw i peda-
gogow wspétczesnych. Jego Obecnos¢ pozostaje nadal efemerycznym Dotykiem.

2

3

5

Jolanta Ciesielska, Trzy sny. Gra. Umyst. Absolut [w:] WITOStAW CZERWONKA. Trzy sny, katalog
wystawy: CSW taznia 2, Nowy Port, by Klaipeda Culture Communication Center, Baltic
Branch of the National Centre for Contemporary Arts (Kaliningrad NCCA), Kuratorka: Jolanta
Ciesielska, 2013-2014, s. 10. http://www.closestranger.eu/wp-content/uploads/2014/04/
Katalogas_Czerwonka_Srodek_Trzy-sny.pdf.

Wypowiedz prof. Witostawa Czerwonki wielokrotnie powtarzana w Jego Praktyce
Pedagogicznej, ostatnio publicznie w dyskusji: Nauczyciele. Sokrates u Duchampa, Instytut
Sztuki Wyspa, Gdansk, 16 listopada 2012. Spotkanie Nauczycieli Intermediéw Wydziatu
Rzezby ASP w Gdansku.

Magda Opic, ,Magazyn Sztuki”, 2015/07: http://magazynsztuki.eu/index.php/krotko/305-
zmarl-witoslaw-czerwonka [dostep 4.08.2015].

Tamze.
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Ksiezycowe medytacje_1975 _akryl, ptétno_40x 50

Ostatni wieczorny ostrostup_1975_akryl, ptétno_40x 50

Obietnica spokoju_1975 _akryl, ptétno_40x 50

Listy z

Gdanska

Najpiekniejsze Jego Prace: Przeszczepy Skéry (nieistniejgcych przestrzeniw Londynie (labirynty
metra) i w Bornym Sulinowie O indywidualnosci, wystawy w Arsenale w Biatymstoku, cykl
Tancze dla Mikotajczyka, w ktérym towarzyszyta Mu Jolanta Ciesielska, i Przestrzen senty-
mentalna oraz O indywidualnosci na Ukrainie, tworzona rok temu — moze wszystkie. Najpiek-
niejsze Jego wystawy: w Galerii EL w Elblagu (1974-1975), trzy Scenografie na zaproszenie
Calle Flygare w Sztokholmie (1990), To tylko Swiatto w PGS, w Sopocie (2012) oraz Trzy Sny:
w Nowym Porcie, w Kaliningradzie i Ktajpedzie (2013-2014); moze wszystkie...

Rozdarty miedzy sercem i rozumem byt mediatorem objasniajacym koniecznosé
nadchodzenia nowych zjawisk w sztuce. Akuszerowat studentom. Stworzyt nowg formute
ksztatcenia najbardziej aktywnych i dobrowolnie podejmujacych wspotprace studentow.
Wspominat:

Sprawdzita sie doskonale - i cho€ pozainstytucjonalna - stata sie instytucjg pod
nazwq ,Nieistniejgca Pracownia PI'(..) W pierwszej potowie lat dziewiecdziesig-
tych zaczynajg pojawiac sie pierwsze petne dyplomy Pracowni Intermedialnej
lub aneksy dyplomowe. Ich poziom dobrze ilustrujg takie przyktady jak: Piotr
Wyrzykowski, Robert Jurkowski, Robert Kaja czy Marek Targonski..., artysci czynni
do dzis i wierni niepisanym ideatom sztuki otwartejs.

Z uczciwoscig opowiadat o innych artystach. Na przyktad Antoniego Starczewskiego
wspominat:

Starczewski byt pedagogiem na tkaninie todzkiej. Wprowadzat
do pracy rowniez listki debu i.. uzywat szafy skrzypiqcej jako
instrumentu?.

W grudniu 1981 roku Witostaw Czerwonka rozpoczat cykl piekna kaligrafig two-
rzonych strukturalnych, medytacyjno-terapeutycznych rysunkozapisow Listy z Gdanska,
wymykajgcych sie jednoznacznym treSciom. W 2000, w ramach miedzynarodowej wystawy
Konstrukcja w procesie pod hastem Ta Ziemia jest kwiatem, Witostaw Czerwonka w bydgoskim
hipermarkecie Geant wprowadzit do odindywidualizowanej przestrzeni ,totalnej komergji”
tryptyk medytacyjnych wiedoautoportretow: z obrazami bezwiednego snu artysty, wido-
kami Ziemi uwolnionej z jakichkolwiek znakéw, ,zwykte"” gorskie wschody i zachody stonca.
Stanowity antyteze narracji celowosci i wtadzy pienigdza. W wyniku btedu pracownika
technicznego hipermarketu, medytacyjne ,autoportrety” Witostawa Czerwonki przedostaty
sie (niejako uwolnity) do wszystkich aktywnych monitoréw sklepu. W dyskretny i madry
sposdb odrebne dziatania zaréwno Witostawa CzerwonkiiJego formalnych oraz nieformal-
nych ucznidw od kilku juz dekad przenicowujg twarde narracje rzeczywistosci, zewnetrzne
systemy wptywajace na dawne i dzisiejsze losy spoteczenstw, jakby artysci ci symbolicznie
wskazywali na indywidualne linie papilarne kazdego mieszkanca Ziemi.

Dorota Grubba-Thiede|

_marzec-lipiec 2015

6  Witostaw Czerwonka, tekst: Witostaw Czerwonka. To tylko Swiatto, katalog wystawy,
PGS Sopot 2012.

7 Rozmowa artysty z autorka tekstu w jego pracowni, w Sopocie, 1 listopada 2014.
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< Wykiad o asymetrii_1999 stygmatyzowany obszar ,marginesu”, wprowadzajac nieobecna dotad, wspdlnotowa
—obiekt wideo perspektywe, zarazem odprawiajac dyskretne, osobiste, dowartosciowujace Nieobecnych
Jrytuaty”, z ktérymi wigzaty sie takze przeniesienia fotograficznych kadrow osamotnionej

przestrzeni Bornego Sulinowa w labirynty naznaczonego zamachami terrorystycznymi

londynskiego metra, oraz naprzemiennym wprowadzeniem kadrow z londynskiego metra

w labirynty Bornego Sulinowa. Cykl ten Witostaw Czerwonka zrealizowat rowniez w ramach

Europejskich Spotkan Artystow i Teoretykow w Bornym Sulinowie, ktore odbyty sie w 1996,

1997 i 1998 roku)10. Odnoszac do diagnoz Josepha Kosutha, Witostaw Czerwonka ponow-

nie przyjat strategie ,artysty jako antropologa”, posiadajacego nadumiejetnosc badania

kultury od wewnatrz. Byt niejako socjologiem wizualnym, ktory - jak pisata Maria Mendel

- skupia uwage na wycinku rzeczywistosci z wrazliwoscig na jego kontekst; co umozliwia

mu odsuwanie sie od dominujgcych znaczen oraz wigze sie z uruchamianiem poktadéw

czujnosci spotecznej i kulturowej (...), [z] podejsciem krytycznym, ujawniajgcym sie naturalnie,

bez wewnetrznego i zewnetrznego nakazu M. Istotna bytaby tu réwniez intuicyjnie, niejako

.genetycznie” przez artyste podejmowana Krytyczna Historia Miasta, jak i Critical Family History

CZE rwonce (postulowana przez Christine Sleeter od 2012), w ktérych to najistotniejsze pozostaja ,dwa
wymiary krytycznie zorientowanych poszukiwan badawczych: genealogiczny (w gtab danych,
Profesor Witostaw Marek Czerwonka, w sublimacyjny sposéb postrzegajacy funkcjonowanie sztuki dostepnych w zastanej rzeczywistosci) i kontekstualny (badanie kontekstu powstatych
wspotczesnej, jest dla Trojmiasta prekursorem sztuki intermedialnej, intertekstualnej, rozciagajacej sie genealogii przez taczenie ludzi i miejsc oraz kolejnych problemow w czasie, rekonstrukcje

od wartosci medytacyjnych do radykalnie krytycznych — aktywnych w Swiecie; niekiedy te antytezy spo- znaczenh — takze latentnych, ukrytych - wynikajacych z tych potaczen)”12.

tykaja sie razem w jednym dziataniu, wideo-instalacji czy w environment. Jego wizja sztuki jako osmozy
delikatnie, ale nieobojetnie oddziatujgcej na odbiorcow, stata sie katalizatorem wielu progresywnych
poszukiwan jego uczniéw badz osob, ktére poza uczelnig (PWSSP/ASP w Gdansku) spotkaja sie z jego

tworczoscia i jego osobista, wynikajaca tez z wszechstronnego i aktualizowanego nieustannie oczytania: PrekaSOf e
.komparatystyczno-filozoficzng" teorig sztuki. Jakby Witostaw Czerwonka ustanawiat analityczna prze-

strzen konstytuujaca warunki dla istnieniai rozumienia aktualnych dziatan artystow mtodszego pokolenia, Odszedt Witostaw Czerwonka (...) prekursor wideoartu, Swietny pedagog,
ktéra w roznorodnosci madrych postaw, strategiii dziatan przybiera znamiona .implozji”. Implozje w rozu- znaczgca postac sztuki wspétczesney.

mieniu Jerzego Ludwinskiego to odnoszace sie do kultury wspétczesnej wybuchy do wnetrza, wybuchy

wewnetrzne, pogtebianie senséw, niepoliczalne ich pomnazanies, a co sie z tym wiaze - niemoznos¢

ustalenia (hierarchicznego) centrum, zarazem dostrzezenie struktur niejako rizomatycznych, o ktérych _30lipca 2015

pisali Gilles Deleuze i Félix Guattari. Obok diagnozowanej przez Piotra Piotrowskiego agorafilii, mozna
mowit o swoistych migracjach czy ,noktowizoryjnym” pulsie, o anektowaniach mrokéw, marginesow,

miejsc trudnych (non-sites), przywracaniu im — czy ,wytracaniu z nich” — znaczen. Jego Obecnosc w Pracowni..., kochalismy Go...,
Witostaw Czerwonka - przemierzajac w 1996 roku przestrzen Bornego Sulinowa, opuszczonego przez kontakty z Nim wszyscy czujemy sie wolni.

przez wojska radzieckie miasta na Pomorzu Zachodnim - przyjat strategie rozmowy z Nieobecnymi.

Uwaznie penetrujgc przestrzef, odnalazt dos¢ liczne élady talentdéw konkretnych, choc bezimiennych [Adam Witkowski, Anna Witkowskaltd

twoércow funkcjonujacych w tej zmilitaryzowanej, naznaczonej pietnem funkcji politycznej spotecznosci.

Czerwonka zrealizowat wtedy cykl wtasnych prac fotograficzno-instalacyjnych, m.in. obiekt Tiuchtinu (rodzaj

medytacyjnego wideo-ottarza dedykowanego bezimiennemu mistrzowi), cykl fotografii O indywidualnosci

( I btel P . tvki ustand h bké &b d tch i dzieci 10 Witostaw Czerwonka. Trzy sny, katalog wystawy, red. Jolanta Ciesielska, CSW taznia 2, Nowy Port, Klaipeda Culture
analiza subteinego zroznicowania ornamentyxi ustandaryzowanych nagrobkow 0sob dorostycn 1 dziec Communication Center, Baltic Branach of the National Centre for Contemporary Arts Kaliningrad, 2013-2014.

z Bornego Sulinowa), i fotograficzne kadry Scian jako ,przeszczepy” przestrzeni, prac ,przywracajgcych 1 Maria Mendel, Edukacyjne wersje antropologii obrazu, [w:] Przestrzenie wizualne i akustyczne cztowieka. Antropologia

cztowieczefstwo tym Nieobecnym (ponownie gdzies przeszczepionym)"e. Artysta otwierat naznaczony, wizualna jako przedmiot i metoda bada#, Wroctaw 2007, 5. 279.

12 Maria Mendel, Raport z badan ,Wspéiny Pokéj Gdarisk. Ku miejskim modi co-vivendi”, maszynopis, Gdafsk 2014,
Autorka powotuje sie m.in. na Critical Family History. Placing family in a socio-cultural historical context. https://
sites.google.com/a/christinesleeter.org/critical-family-history/Home (10.12.2014).

— 13 Podtytut Prekursor odnosi sie zaréwno do twérczosci i dziatalnosci pedagogicznej prof. Witostawa Czerwonki,

8  Jerzy Ludwinski, Epoka bfekitu, red. Jerzy Hanusek, Otwarta Pracownia, Krakéw 2013. jest zarazem tytutem filmu Grzegorza Krélikiewicza Prekursor, poSwigconego prof. Marianowi Mazurowi,

9 Wypowiedz prof. Witostawa Czerwonki, 16 marca 2015, w trakcie spotkania z artysta Masy i wtadza z cyklu Swiatowej stawy cybernetykowi, w Polsce niedocenionemu.
Ksztatty w strefach znaczen — spoteczne konteksty rzezby wspétczesnejw Instytucie Kultury Miejskiej w Gdafsku; 14 Wypowiedz artystéw w trakcie otwarcia, dedykowanej prof. Witostawowi Czerwonce, wystawy Znajomi znad
prowadzgca rozmowe Dorota Grubba-Thiede. http://www.ikm.gda.pl/2015/03/masa-i-wladza-artysci-wobec- morzaw Gdanskiej Galerii Miejskiej 31 lipca 2015. Kuratorka wystawy: Patrycja Rytko, wspétpraca: Anna
kulturowej-hegemonii-wyklad-z-cyklu-ksztalty-w-strefach-znaczen/; http://www.ikm.gda.pl/2014/10/ Witkowska, Adam Witkowski. Artysci: Jakub Bielawski, Adam Hryniewicki, Andrzej Karmasz, Alicja Karska, Tomek
ksztalty-strefach-znaczen-spoleczne-konteksty-rzezby-wspolczesnej-nowy-cykl-wykladow-ikm/ (dostep Kopcewicz, Marcin Laszczak, Stawomir Lipnicki, Mateusz Pek, Anna Reinert, Piort Rubiecki, Maciej Salamon,
4.08.2015). Prace publikowane m.in. w: Witostaw Czerwonka. O braku symetrii, kat. wystawy, kuratorki i red. Dominika Skutnik, Michat Szlaga, Malina Tomaszewska, Ania Witkowska, Adam Witkowski, Aleksandra Went,
Jolanta Ciesielska, Danuta Cwirko-Godycka, PGS Sopot 1999. Sebastian Wozniak, Pawet Wréblewski, Karolina Wysocka, Wojciech Zamiara.
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Witostaw Czerwonka rozpoczynajacy studia na gdanskiej PWSSP na rok przed ,goracym”
od represji Polskim Marcem’'68, wnidst na uczelnie postawe hermeneutyczno-konceptualna,
otwarta nainterdyscyplinarnos¢, off, laboratorium. Jak podkreslita historyczka sztuki Danuta
Cwirko-Godycka, szybko stat sie jednym z najciekawszych i najwybitniejszych artystow
neoawangardy, a takze inicjatorem miedzynarodowych spotkan spotecznosci artystow1s.
Wynikiem byty m.in. kolejne (wspéttworzone z Adamem Harasem i Jerzym Ostrogorskim)
niezalezne galerie autorskie, funkcjonujgce w latach 1978-1980: AUT (Gdansk) i OUT
(Sopot)1s, oraz dziatalnos¢ w kregu Galerii GN Leszka Brogowskiego w Gdansku (czynnej
do 13 grudnia 1981), gdzie tez eksponowat indywidualng wystawe Punkt wyjscia (1979)17.
Do tych enklaw niezaleznosci (przestrzeni prezentacji sztuki tworzonej ,tu i teraz” oraz
prowokowania i werbalizacji szerszego namystu nad nowymi dziataniami) przyjezdzali
m.in. Andrzej Partum, Antoni Starczewski, Zbigniew Warpechowski, Natalia LL, Izabela
Gustowska, Ivan Kafka, Jerzy Trelinski, Zygmunt Rytka, Jerzy Ludwinski, Jan Swidzifski,
Pawet Kwiek, Ryszard Winiarski, Andrzej Kostotowski, Jerzy Busza, J6zef Robakowski, Jan
Berdyszak, Andrzej Rézycki, Zbigniew Dtubak, Andrzej Lachowicz, Pawet Kwiek, Ryszard
Wasko, Antoni Mikotajczyk, Jerzy Rybaiinniis.

Wczeéniej, niemal zaraz po dyplomie (PWSSP w Gdansku, 1972), w ramach ktérego
Witostaw Czerwonka opracowat cykl surowych obrazéw, Swiadomie ,obrazoburczych”
wobec dokonan mistrzow szkoty sopockiej, w 1973 roku zwigzat sie z gdanska uczelnig
artystyczng, wypracowujac innowacyjne metody pedagogiczne, polegajace na wymianie
doSwiadczen artystyczno-teoretycznych. Byty tez wyjazdy do todzi: do alternatywnej
galerii Strych, na wystawe Lochy Manhattanu (ktdra zorganizowat J6zef Robakowski) i do
Galerii Wymiany )J6zefa Robakowskiego, do Galerii Wschodniej (Rdama Klimczaka i Jerzego
Grzegorskiego, gdzie bywali tez m.in. Leszek Golec i Tatiana Czekalska, Ryszard Wasko -
inicjator miedzynarodowych Konstrukgji w procesie od 1981), do Muzeum Artystow i Galerii
Slad(Janusza Zagrodzkiego), na plenery w Karlinie i liczne inne inicjatywy, stanowigce zaczyn
dla Pracowni Intermedialne;j.

Zafascynowanie artysty od poczatku lat 70. sztuka minimalistyczna, strukturalng (np.
24 kwadraty dla Sol Lewitt'a), rozwigzaniami systemowymi (m.in. Ksigzki systemowe), sztuka
.redukgcjonistyczna” [wedtug pojecia Gerharda Blum-Kwiatkowskiego], a takze eksperymentami
z zakresu optyki, psychofizjologii widzenia (m.in. fotograficzne i malarskie cykle ,perspekty-
wowe" Linie, dedykowane J. Dibbetsowi), wydaja sie miec znamiona proceséw ,dotleniania”,
zarazem wprowadzania do spotecznosci artystycznej Trojmiasta kontrperspektywy praktyk
sztuki i edukacji. Czerwonka jakby uzupetniat na zasadzie transferu niemal nieobecne w Pol-
sce, chot kluczowe w szerszej perspektywie sztuki wspotczesnej, konteksty osobowosci

radykalnych, jak Ad Reinhardt (ktremu Leszek Brogowski poSwiecit w 1981 monograficzng
ksigzke9), watki tworcow land artu, laboratorystow, anestetykéw, performeréw (réwniez
dokamerowych). Najistotniejsza cecha byta uwaznos¢ przywotan, precyzyjnos¢ omowien,
uczciwos¢ odwotan, tworzenie wewnetrznych Rozmow, transparentnych, opartych na ener-
gii Dialogow z wybranymi Rozmoéwcami. W 1978 roku Witostaw Marek Czerwonka napisat:

Chtodna pozornie sztuka wydaje sie dotykac spraw ledwie przeczutych, co moze
Jest jej paradoksem, ale takze sitq20.

W 1981 roku Witostaw Czerwonka, Jan Swidzifiski i Jozef Robakowski opracowali
scenariusz wystawy 70-80. Nowe zjawiska w sztuce polskiej, ktdra udato sie zorganizowac
dzieki negocjacjom Czerwonkiw sopockim BWA. Jak wspomina Jozef Robakowski: nigazie nie
mozna byto znalez¢ miejsca dla tej wystawy, a On to zrobit, miat tg moc21. Otwarta w sierpniu
1981, rozbudowana byta o sesje teoretyczng, ktorej Sladem pozostaje tom Teksty — koncepgje.

W 1984 roku Brogowski i Czerwonka utworzyli w Sopocie Spétdzielnie Artystyczna
FORMAT, nastawiong na edukacje i opracowania publikacjiz2. Od roku 1991 Witostaw Czer-
wonka i Wojciech Zamiara juz oficjalnie w przestrzeni gdafskiej PWSSP rozwijali zagadnienia
intermedialnosci w edukacji, w ramach wzmiankowanej wczesniej Pracowni Intermedialnej Pl
w ktorej dziatali m.in. Jacek Niegoda, Piotr Wyrzykowski, Mikotaj Robert Jurkowski, Andrzej
Awsiej, Joanna Kabala, Joanna Zastrézna, Robert Kaja, Robert Rumas, Jacek Kornacki, Marta
Branicka, Anna Kuczynska, Katarzyna Ratkowska, Kamila Czastka, Jarostaw Bartotowicz iinni23.

Czerwonka stworzyt nowa formute ksztatcenia najbardziej aktywnych i dobrowolnie
podejmujacych wspdtprace studentoéw, oparta o zywy kontakt, interakcyjnosé, korelujace
ze strategiami pedagogiki krytycznej, rozumianymi przez Tomasza Szkudlarka jako pro-
ces ,fascynujgcego zadania rekonstrukgji spotecznej wrazliwosci, [...] [w ktérym chodzi
o] dyskursywny i polidyskursywny charakter spotecznego konstruowania rzeczywistosci,
[...] o nieustannos¢ wewnetrznej pogranicznosci kultury; [...] o naprezenie konstruujace
dynamike zmian i horyzont mozliwosci semiotycznych”24.

0Od lat 80. istniata (zatozona na Uniwersytecie Gdanskim) Tranzytoryjna Formacja Totart,
w ktoérej czynny udziat artystyczny (projekty plakatow, sztandardéw, scenografie etc.) brali
miedzy innymi zwigzani z Nieistniejgcg Pracownig Pl Joanna Kabala i Andrzej Awsiej, ponadto
m.in. Jacek Zdybel, Krystian Rasmus, a takze inni artysci gdanskiej PWSSP, ktorych dziatania
wspierat Witostaw Czerwonka. Ta duza grupa artystow, poetow, muzykow, performeréw
i innych inicjowata m.in. Kolaze z Metafizyki Spotecznej. Na dachu PWSSP w Gdansku uczeh
Czerwonki Robert Rumas zrobit sesje fotograficzng sztandarowi Sasza, nieco fetyszowemu
obiektowi autorstwa Jacka Zdybla (wedtug opowiadan artystow ,az w 95%"), Andrzeja Awsieja
i Joanny Kabali (malowanego farba akrylowg na brezencie po namiocie, zdobionego sizalem
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~

Danuta Cwirko-Godycka, m.in. wypowiedz w trakcie otwarcia wystawy: Witostaw Czerwonka.
O braku symetrii, PGS Sopot 1999. Kuratorki wystawy: Jolanta Ciesielska i Danuta Cwirko-
-Godycka, dokumentacja filmowa: Wojciech Zamiara, archiwum PGS w Sopocie.

Elzbieta Kal pisata: Witostaw Czerwonka wczesnq twérczosc opierat o zwigzki z konceptualizmem,
postkonceptualizmem, co stanowito w latach 70. XX wieku osobne zjawisko na gdanskiej uczelni
artystycznej. Wraz z Adamem Harasem i Jerzym Ostrogorskim - rownolegtymi reprezentantami
intermedialnej sztuki systemoweyj, E. Kal,,0d akademii In spe w Sopocie do Akademii Sztuk
Pieknych w Gdansku”, [w:] , Akademia Sztuk Pieknych w Gdansku 1945-2005, Tradycja

i wspotczesnosc”, red.W. ZmorzyAski, katalog wystawy, Muzeum Narodowe w Gdansku,
Gdansk 2005, s. 28.

Witostaw Czerwonka. Punkt wyjscia, katalog wystawy, red. Leszek Brogowski, Witostaw
Czerwonka, Galeria GN, Gdansk 1979. Galerie GN Leszek Brogowski tworzyt przy wspotpracy
Wojciecha Leszczyniskiego, Witolda Wegrzyna, Pawta Borkowskiego, Marcelego Bacciarellego.

Witostaw Czerwonka, O uchyleniu drzwi. Opowies¢ o poczgtkach, krotkim zyciu gdanskich galerii
autorskich GN, AUT i sopockiej OUT, realiach artystycznej wymiany w koAcu lat 70. i posierpniowej
euforii oraz roli przyjazni i konieczno$ci samoorganizacji w trudnym czasie stanu wojennego -
wyktad dla Muzeum Narodowego w Gdansku, z okazji wystawy J6zef Robakowski. Istota idei.
Kuratorka wystawy i spotkan towarzyszacych: Maria Szymanska-Korejwo, 2 listopada 2012,
kamera: Marek Zygmunt: https://www.youtube.com/watch?v=Zfuv1xGYLcA.

19 | eszek Brogowski, Ad Reinhardt, Galeria GN, informator Zwigzku Polskich Artystéw
Fotografikéw, Gdansk. Publikacja wydana w 1984; wczesniejsze m.in.: Kazimierz Malewicz:
Zeszyt Teoretyczny Galerii G, red. Szymon Bojko, Leszek Brogowski, Mieczystaw Kurewicz,
Gdansk: Zwigzek Polskich Artystow Fotografikow, 1983.

20 W. Czerwonka, O braku symetrii, katalog wystawy. Kuratorki: Jolanta Ciesielska i Danuta

Cwirko-Godycka, PGS Sopot 1999; Resistance, katalog wystawy, red. Dorota Grubba,
PGS Sopot 2010.

21 j6zef Robakowski, wypowiedZ w trakcie pozegnania prof. Witostawa Czerwonki na
Cmentarzu na Srebrzysku w Gdansku dnia 4 sierpnia 2015.

22 Marek Rogulski, Wykres tréjmiejskich podmiotéw o charakterze zespotowym, realizujgcym
koncepgje ponowoczesnosci w wymiarze artystycznym i spotecznym, [w:] tenze, Virtual
Dyktatura Eksperymentu, katalog wystawy, Spiz 7, Gdansk 2012, s. 6-7.

23 Mikotaj Robert Jurkowski, rozmowa z artysta, wrzesief 2015.

24 Tomasz Szkudlarek, Media. Szkic z filozofii i pedagogiki dystansu. Oficyna Wydawnicza Impuls,
Krakéw 2009, s. 10-11.
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i doszytymi fredzlami). Jak wspomina Awsiej, Sasza przewedrowat z Totartem pot Polski, po
czym, po wielogodzinnych akcjach Totartu, zostat podarowany spotecznosci Fabrik Art w Berlinie
Zachodnim. Nalezat do cyklu kilkunastu sztandaréw malowanych w piwnicy uczelni, w pracowni
Witostawa Czerwonki, przygotowanych na performance Totartuw 1986 roku. Byty one prezen-
towane w roznych miejscach publicznych, np. w czasie Realizagji Warszawskiejw \Warszawie lub
na Placu Wymiany Pozytywnejw Gdansku. Awsiej zrealizowat w Trojmiescie wielkoformatowe,
otwarte dziatania malarskie z cyklu Dioramy25. Do kofca zycia prof. Czerwonka utrzymywat
przyjazn ze Zbigniewem Sajnogiem, wspottworca Totartu, autorem manifestow i kluczowych
idei, ktore przez jakis czas taczyty wszystkich uczestnikéw ruchu: ,szalonej walki o prawde,
(...) zarliwosci, przyjazni, Mitosci"2s.

Realizacje samej Pracownia Pl Witostawa Czerwonki byty wielokrotnie pokazywane na
problemowych wystawach m.in.: Niezgodaw Galerii PO w Zielonej Gorze w 1990, Elektryczny
Pastuch w roku 1992 w PGS w Sopocie, K-18 Energetische Konstruktion w Kassel w 1993,
na wystawie pod tytutem Biatko w Muzeum Artystéw, w todzi w 1995, na jubileuszowej
(w 10-lecie powstania) ekspozycji Nieistniejgca Pracownia w 1997 roku, w Galerii Arsenat,
w Biatymstoku (prowadzonej do dzis przez Monike Szewczyk), w wielu innych, najczesciej
niezaleznych osrodkach.

Legendarnym obszarem dziatan w przestrzeniach spotecznych formalnych i nieformal-
nych ucznidéw Witostawa Czerwonki pozostaje powotany w Gdansku Centralny Urzad Kultury
Technicznej/CUKT (1995), nalezac do ,najciekawszych i najbardziej radykalnych projektow,
negujacych indywidualnos¢ artysty i instytucjonalizacje sztuki2?. CUKT tworzyli: Piotr Wyrzy-
kowski, Rafat Ewertowski, Robert Mikotaj Jurkowski, Artur Kozdrowski, Jacek Niegoda, Adam
Virus Popek i Maciej Sienkiewicz, prowadzac szerokie dziatania edukacyjno-uswiadamiajace
w obrebie tzw. kultury technicznej, zwalczajac cyberanalfabetyzm. W 1999 roku stworzono
Obywatelski Software Wyborczy/OSW — program komputerowy przeznaczony do zbiorowego
podejmowania decyzji. Powstata wirtualna osobowos¢, Wiktoria Cukt, ktéra mogta zastapic
zywego polityka, kandydata na prezydenta. Idea byto wprowadzenie bardziej sprawiedliwego
i efektywnego modelu cyfrowej demokracji bezposredniej. CUKT zorganizowat kampanie
kandydata na prezydenta Rzeczpospolitej Polski Wiktorii Cukt pod hastem Politycy sq zbedni.
W najwiekszych miastach w Polsce przeprowadzit spotkania wyborcze, otwierat biura wybor-
cze, a billboardy wyborcze prezentowane byty w ramach projektu AMS oraz w internecie2s.

Wojciech Zamiara wspominat:

Jak [z Witostawem Czerwonkg] pojechatem w 1985 roku do todzi na ,Strych”
[czyli do funkcjonujgcego od czasu stanu wojennego alternatywnego miejsca
spotkan artystow Kultury Zrzuty] cos tam oglgdatem, to wcale nie bytem taki
zdziwiony. Bardzo szybko ztapalismy wspélny jezyk. Oni tez byli raczej w sytuagji
kontrkulturowej niz antykomunistycznej. (...) Mysle, ze nie mamy Zadnej innej
szansy, musimy caty czas tworzyc kontrkulture. Kultura i tak powstaje (...), my po
prostu robmy sztuke. Dziatajmy na skale jednostki, na skale matej zbiorowosci,
nad ktorg jestesmy w stanie zapanowac, z ktorg jestesmy w stanie dyskutowac 2.

25

26

27

28
29

Korespondencja autorki z Andrzejem Awsiejem, styczefn 2013. Artysta wraz z Joanna Kabala

mieszka w Ho
Zbigniew Sajn

landii.
o6g, List otwarty do autoréw filmu dokumentalnego Totart, czyli odzyskiwanie

rozumu, Gdansk, pazdziernik 2014.

Marek Rogulski, Virtual Dyktatura Eksperymentu, katalog wystawy z okazji 20-lecia
fundacjiTNS, Spiz 7, Gdansk 2012, s. 32.

Tamze, s. 32.
Tamze, s. 170.

GO I, performance
Witostawa Czerwonki

z Wojciechem Zamiara,

w ramach wystawy
Resistance_2011_PGS Sopot

Na strategii uwspolniania radykalnych doSwiadczefn zbudowany zostat performance
zatytutowany GO Witostawa Czerwonki i Wojciecha Zamiary nawigzujgcy tytutem do
wywodzacej sie ze starozytnych Chin gry. Performance ten wykonany zostat przez arty-
stoéw spontanicznie w czasie warsztatéw artystycznych w Skokach koto Poznania w roku
1990. Zachowany materiat filmowy, prezentowany nastepnie nalicznych wystawach sztuki
wspotczesnej ujmuje delikatng wizualnoscig (kamera Witostaw Czerwonka). Artysci oddaleni
od siebie w antytetycznym uktadzie, potaczeni horyzontalng, przezroczysta foliowa tubg
(ok. 4 m) oddychali we wspdlnej przestrzeni, tworzac ,obieg zamkniety”. Kazdy kolejny
oddech obu ,Graczy"” skracat mozliwosc ich ,przezycia”, jednak nie przerywali performansu.
Kontrreakcja Jerzego Trelifiskiego (w asyscie Izabelli Gustowskiej), ktory w koAcu zerwat
folie z gtowy jednego z artystéw, zdekonstruowata tragiczng pointe.

Waznym aspektem praktyki filmowej Czerwonki byty przemyslane formalnie dokumen-
tacje dziatan innych artystow badz problemowych wystaw, by przypomnie¢ Otwarcie Galerii
Wyspa(1989), Perseweracja mistyczna i roza (m.in. z Ciszg Krzysztofa Malca, instalacjami Jacka
Staniszewskiego, Zbigniewa Libery, Roberta Rumasa, Barbary Konopki, Jacka Markiewicza,
Katarzyny Kozyry, artystéw zaproszonych przez kuratora Ryszarda Ziarkiewicza) (1992), Jubi-
leusz Totartu(1994); goscinne wyktady Leszka Brogowskego, Zbigniewa Libery, Wtodzimierza
Borowskiego w PGS, wystawy Wtodzimierza Borowskiego, Jozefa Robakowskiego, etc., etc.,
w ostatnich latach takze zdarzenia w gdanskiej Galerii Spiz 7 Marka Rogulskiego (np. Rozwdj.
Miedzy genami a memami. Technologia mysleniaw 2013) czy Miedzynarodowe Festiwale Sztuki
Efemerycznej w Sokotowsku, wspotrealizowane przez Zygmunta Rytke, Bozenne Biskupska
oraz Fundacje Sztuki Wspdtczesnej In Situ. Marek Rogulski 1 sierpnia 2015 napisat:

Wraz z Jego odejsciem konczy sie pewien rozdziat trojmiejskiej historii sztuki
i tyle pamieci o niej, ktory Witostaw Czerwonka zabrat ze sobq. Piekny, Wspa-
niaty Cztowiek 30,

30 Korespondencja z Markiem Rogulskim, 1 sierpnia 2015.
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* Wyktad o dwoistosci (Kilimandzaro)
_1991_wideo
W 1989 roku na plenerze organizowanym przez Pracownie Chwilowgw Koninie,
po raz kolejny dochodzi do spotkania Witostawa Czerwonki z Jolantg Ciesielska:
mtoda krytyczka sztuki, m.in. tworzaca Galerie Stodotaw Warszawie, zwigzang
tez z CSW Zamek Ujazdowski w \Warszawie, z Anda Rottenberg, z Muzeum
Sztuki w todzi, pdzniejsza asystentka Urszuli Czartoryskiej. Z tym kolejnym
juz spotkaniem (znajomos¢ trwata od 1983 roku), wigze sie u Witostawa
Czerwonki poczatek w réznorodny sposéb traktowanych metaforycznych
wideo-instalacji dzwiekowych zatytutowanych Kilimandzaro, wywiedzionych
z natchnienia wspdlnie obserwowanej (z rozlegtej przestrzeni rozpalonej zarem
lata taki) ktebiastej chmury, ktora przybrata niespotykang forme regularnego
trojkata (jakby .ideogramu samotnego szczytu Kilimandzaro”)31.
Zanurzona i zastuchana w mnogich ,wideomantrach” Witostawa Czer-
wonki (niejednokrotnie wielokanatowych), esencjonalnie pieknych, choc nie-
ustannie eksperymentujacych, zachwycajacych tez malarska intensywno-
Scig perfekcyjnie pochwyconych form i barw (kazdy kadr filmu ma potencjat
autonomicznego dzieta sztuki), z uwaznym dzwiekiem, zakotwiczajacym
Wyktad o dwoistosci (Kilimandzaro)_1991_wideo obraz w realnym Swiecie (m.in. wystawa 7o tylko Swiatfo w PGS w Sopocie,
Gral na wystawie Virtual — dyktatura eksperymentu w Galerii Spiz 7 u Marka Rogulskiego i in.),
poréwnatam to doSwiadczenie z radykalnymi w semantyce environments Shirin Neshat. Ich
dotykajace wnetrz ,wideofreski” (okreslenie Dominika Lejmana) konstytuujg rodzaj ,Swietej
przestrzeni”, w ktorej uwalniaja sie emocje partycypujacych odbiorcow. Stawomir Lipnicki 29
lipca 2015 podkreslat: Najwazniejsze jest puste...
Przypomne tujeszcze ,suprematystyczny” performance Stoje Witostawa Czerwonki
(1989 w sopockim BWA), w ramach otwarcia indywidualnej wystawy Linia i opracowania
teoretycznego Sztuka ciszy (o ktorych rozmawiatam z Artysta w lipcu 2015). Dzwieki Jego
obecnoéci, stdw wypowiadanych, rozprzestrzeniaty sie wtedy w pustej przestrzeni DOKOLA
StUPA, gdzie gromadzili sie ludzie. Artysta byt ukryty W INNYM MIEJSCU, wysytajac za
pomoca technologicznej aparatury swoj ,prototelematyczny”, akustyczny wizerunek. Sam
StUP, ktory artysta wczesniej zbudowat, byt niejako SYMULAKROWY, wzniesiony w centrum
rotundy sopockiego BWA, zarazem w Srodku przestrzeni dawnej, wspottworzonej przez
niego, niezaleznej galerii OUT. SLUP PRZEDtUZAt zastany tam RYTM ARCHITEKTURY. Wraz
z dzwiekiem tworzyty rodzaj prawdy poetyckiej. Czerwonka grat przestrzeniami, rozpierat
je delikatnie z ,dalekowschodnig”, ale tez laboratoryjng delikatnoscia, by wzmiankowac
z surowych desek wznoszone od podtogi do sufitu stowa TAK/NIE, stowa podwazajace
wzajemnie sensy i wzajemnie zarazem (de)konstruujace (instalacja Odpowiedzi na wszystkie
pytaniaz 1991). Aporie przekreslajgcych sie wzajemnie TAK/NIE wtaczyt wczesniej do zaan-
gazowanej politycznie, a zarazem strukturalnej, opartej o animacje pracy wideo Dogfebne
studia na temat zjednoczenia Niemiec (1990). Witostaw Czerwonka pisat:
Termin voyeurysm stat sie tabu i nie istnieje w dyskursie publicznym, niestusznie,
gdyz to wtasnie dzisiaj cierpimy na te przypadtosé wtasciwie wszyscy. Podglgdamy
Swiat, wykorzystujqc innych voyeurystow 32,
I
31 Wspomnienia Jolanty Ciesielskiej i Witostawa Czerwonki 11 lipca 2015 —
w Gdanskim Uniwersytecie Medycznym. 32 W. Czerwonka, To tylko $wiatto, katalog wystawy, PGS w Sopocie, 2012, s. 3.
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Intrygujacym kontekstem wydaja sie zaréwno projekty instalacji dzwiekowej do < A Odpowiedzi na wszystkie pytania TAK/NIE Jego celem byto uzyskanie trojwymiarowego, akustycznego

wnetrza sakralnego (dla Galerii EL w 1986), czerpigce z odgtoséw nadchodzacych oséb -1991/2015_instalacja - deski_220x 505 modelu konkretnej przestrzeni fizycznej i przeniesienie go w nowg,
i transformujgcych dzwieki na subtelny ,dzwiekodotyk” czy tzw. Przestrzenie przenosne, reali- - Wystawa Luzne strzeph_Galeria Plonova_Gdafisk tym razem publiczng przestrzen galerii. Dzieki temu zabiegowi obie
zowane w 1988 roku przez Witostawa Czerwonke, a takze jego inne prace dzwiekowe, ktére przestrzenie przez pewien czas egzystowaty wspolnie, stanowigc
inicjowat na przetomie lat 70. i 80. XX wieku. Nastepnie tworzyt potencjalnie akustyczny nowy utopijny byt33.

cykl instalacji i fotografii Moje ulubione nagrania (od 1981) i m.in. ekspresyjny w percepcji

dzwiekowej, niejako autodekonstrukcyjny Zapis rownolegty w Galerii ON w Poznaniu (1981). Ponawiajgc opracowywanie partytur, kilkakrotnie tworzyt i przeszczepiat
Dziatania te oraz instalacje, wideo-instalacje, eksperymenty z temperaturg przestrzeni, kolejne ,akustyczne odciski”: sopockiej prywatnej pracowni w Galerii Wschod-
zapachem, Swiattem, wydaja sie zapowiadac strategie spektakularnych instalacji, jakie niejw todzi, dzwiekami z Galerii Wschodniejwypetnit przestrzen wroctawskiej
realizuje od kilkunastu lat Olafur Eliasson (np. Sunw londynskiej Tate Modern w 2003). Takze galerii Na Ostrowie (Jerzego Ryby), Przestrzen przenosngz \Wroctawia emitowat
na naszym gruncie Jacek Dominiczak i Monika Zawadzka z udziatem Dominika Lejmana w Galerii PO w Zielonej Gérze. Akustycznego modelu Galerii PO odbiorcy
(struktura architektoniczna: Spowalniajgc/rozwarstwiajgc fasade w 2004) czy Katarzyna doSwiadczali nastepnie w Karlinie koto Koszalina w ramach przygotowywa-
Krakowiak (/zby Sciany drzaty, peczniejqc skrywang wiedzq o wielkiej mocy, w 2012) ktorzy nego przez Andrzeja Ciesielskiego spotkania artystow. Czerwonka wspominat:
w ramach Biennale Architektury w Wenecji, w Pawilonie Polskim, zrealizowali projekty

zapraszajace odbiorcow do ,pustego”, ,czujacego”, ,styszacego” wnetrza. Trzeba przypo- Sala jest wielka i wyciemniona, wielokrotnie wieksza od Galerii
mniec takze eksperymentalne, generujace dzwiekodrzenia realizacje Konrada Smolenskiego PO. To mnie cieszy. Nagtosnienie dobre... Nastepnego dnia zdej-
z drugiej dekady XXI wieku. muje dzwiekowy odcisk. Nie robie zdjec. Kilka dni p6zniej jestem

W Przestrzeniach przenosnych Czerwonka opukiwat wnetrza wedtug przygotowywa- w Sopocie. Po ciemku stucham nagrania...34.

nej przez siebie partytury przestrzennej i czasowej, efekty rejestrujac czterokanatowym
zapisem audio. Objasniat:

33 Tamze,s. 18.
34 Tamze,s. 18.
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Jednym z nastepstw Przestrzeni przenosnych stato sie - jak sam artysta Wideolustro sentymentalne_1994
to okreslit - ,wideoopukiwanie”, ktére doprowadzito do metafizycznych prze- - instalacja wideo
strzennych narracji obrazowych, krystalizowanych m.in. w Galerii Wschodniej
w todzi (2008)35. Nastepnym etapem wydaje sie Btgdzenie losowe (od 2012),

w ktorego rejestracji w przestrzeniach Nowego Portu towarzyszyta mu
Jolanta Ciesielska. Czasoprzestrzenne ,wideorysunki”, powstate w procesie
i strategii Bfgdzenia losowego, eksponowano na zgtoszonych przez Jolante
Ciesielska transgranicznych projektach: w CSW tazni 2 w Nowym Porcie — na
wystawie Witostawa Czerwonki Zrédfo w roku 2013 oraz na kolejnych jego
wystawach indywidualnych, zatytutowanych Trzy Sny, ogladanych ttumnie,
szczegblnie przez mtodych ludzi w Ktajpedzie (Klaipeda Culture Commu-
nication Center) i Kaliningradzie (Baltic Branach of the National Centre for
Zacmienie storica widziane z Parkowej_marzec 2015 Contemporary Arts Kaliningrad) w 2014 roku.

Do Bfgdzenia losowego Artysta opracowat (przypominajace nieco
ugeometrycznione kwiaty) partytury... Pisat wtedy:

Alibi dostarczyta mi, Teoria nieoznaczonosci” Heisenberga. Zasada
ta zawazyta na wspotczesnej refleksji filozoficznej w odniesieniu
do poznania — ukazuje bowiem niepewnos¢ co do uzyskania
rezultatow poznawczych, gdyz obserwowany przedmiot bgdz
zjawisko, zmienia sie pod wptywem samej obserwagji — dlatego
wyniki takiej obserwagji nie moggq byc obiektywne i pewne. Mam
nadzieje, ze powyzszy wywaéd jest w stanie ttumaczy¢ mojq decy-
zje pozbycia sie kontroli, nad ksztattem fotograficznego spaceru
i podporzgdkowania go zasadzie ,Btgdzenia losowego”. Powstaty
w ten sposéb portret peryferyjnej (?) dzielnicy miasta, zaskoczy¢
moze zaréwno mieszkancow, jak i autora. Znak zapytania ozna-
cza wqtpliwosé, czy nie nalezy dzielnicy tej traktowac jak Sciany
frontowej, z gtownymi drzwiami Gdanska3s.

Dorota Grubba-Thiede

35 Wystawa Kilka obrazéw dla Galerii Wschodniej, i m.in. Abbau Des Eisenen
Vorhangs Ein, Kuhlhaus, Berlin (2011). Istotne rozwazania o ,obronie
obrazu jako istoty zjawisk ekranowych” Witostaw Czerwonki podjat
w swoim wyktadzie wygtoszonym w pazdzierniku 2010: P/ for Peter dla
Petera Greenawaya z okazji wreczenia mu tytutu doctora honoris causa
gdanskiej ASP w Dworze Artusa, w Gdansku: https://www.youtube.
com/watch?v=paXn060AXgM. Warto przywotac opracowania: Zofia
Watrak, Na peryferiach sztuki gdanskiej lat 70. Awangarda poza wtasnym
rodowodem, Gdanskie Studia Muzealne 1987/10, s. 189-201; Jolanta
Ciesielska: m.in.: Diadem Ariadny [w:] Witostaw Czerwonka. O braku
symetrii, PGS Sopot 1999; Danuta Cwirko-Godycka m.in.:, Inne media [w:]

36 Witostaw Czerwonka, tekst [w:] Witostaw Czerwonka. Trzy sny, dz. cyt.,

Akademia Sztuk Pieknych w Gdansku 1945-2005, Tradycja i wspotczesnose,
red. Wojciech Zmorzynski, katalog wystawy, Muzeum Narodowe

w Gdansku, Gdansk 2005, s. 212-235 oraz inne teksty Danuty Cwirko-
-Godyckiej o Witostawie Czerwonce i Pracowni Intermedialnej Pl dla Galerii
Arsenat w Biatymstoku.

s.13. Witostaw Czerwonka i Jolanta Ciesielska w czerwcu 2015 roku
wzieli udziat w niekomercyjnym, dobrowolnym miedzynarodowym
projekcie Imago Mundi, przekazujac wtoskiej kuratorce Lilianie Malcie
prace: Jolanta Ciesielska - Gender; Witostaw Czerwonka - Last Stage: for
L. B.(for Leszek Brogowski).
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\Witostaw Czerwonka

Urodzit sie 4 czerwca 1949 roku we Wroctawiu. Zmart 29 lipca 2015 roku
w Gdansku. Studiowat na Wydziale Malarstwa i Rzezby w Panstwowej
Wyzszej Szkole Sztuk Plastycznych w Gdansku w latach 1967-1972. Dyplom
uzyskat w 1972 roku w Pracowni Malarstwa prof. Jacka Zutawskiego oraz
w Pracowni Projektowania Graficznego doc. Witolda Janowskiego. W latach
1978-1980 wraz z Adamem Harasem i Jerzym Ostrog6rskim zatozyt i prowa-
dzit galerie sztuki konceptualnej AUT w Gdansku, a nastepnie OUT w Sopocie.
W latach 1980-1982 wspottworzyt z doc. Romanem Usarewiczem nowa-
torski program Pracowni Podstaw Projektowania, ktory rozwijat i prowadzit
z Wojciechem Zamiara do roku 1993. Na bazie tych doSwiadczen w koncu
lat 80. powstata Pracownia Intermedialna PI, ktora kierowat do 2015 roku.
W 1995 uzyskuje tytut profesora nadzwyczajnego, a w roku 2000 tytut
profesora zwyczajnego. W latach 1990-1993 petnit funkcje Prorektora,
aw latach 1993-1999 funkcje Dziekana Wydziatu Malarstwa i Grafiki gdan-
skiej Akademii Sztuk Pieknych. Od 2000 roku artysta kierowat Pracownig
Przestrzeni Audio i Video na Wydziale Rzezby. W latach 70. uprawiat gtdwnie
malarstwo, grafike i rysunek, w pozniejszym okresie w zakres jego zainte-
resowan wchodzit performance, videofilmowanie, instalacje i videorzezby.

Witostaw Czerwonka_portret
fot. J. Ciesielska
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Wystawy indyw idualne
Individual exhibitionS

1969
1974
1975
1976
1979
1980
1983
1984

1988
1989
1991

1995

1999
2000
2008
2012
2013
2014
2014
2014
2015

Monotypia_DS Mewa_Sopot

Ptaska przestrzen_Galeria GTPS_Gdansk

Ptaska przestrzen II_Galeria EL_Elblag

44 obrazy_Stocznia Gdansk

Punkt wyjscia_Galeria GN_Gdansk

Rysunek autonomiczny_Foto-Medium-Art_\roctaw
Maszynopisanie_Galeria Wymiany_t.6dz

Listy z Gdanska i inne_Galeria ON_Poznan

Rysunek anonimowy_Galeria BWA _Lublin
Przestrzen przenosna_Galeria Wschodnia_t6dz
Linia 1982-1989_Galeria BWA _Sopot
Kilimandzaro_Pracownia Chwilowa_Konin

Pokaz sentymentalny_Galeria Arsenat_Biatystok
Videolustro sentymentalne_Pracownia Chwilowa_Konin
Oko w oko_Galeria Na Pietrze_Torun

Per pedes ad astra_Galeria Wyspa_Gdansk

O braku symetrii_Panstwowa Galeria Sztuki_Sopot
O braku symetrii I|_Galeria BWA_Zielona Goéra

Kilka obrazow dla Wschodniej_Galeria Wschodnia_t6dz
To tylko swiatto_Panstwowa Galeria Sztuki_Sopot
Zrédta_CSW taznia 2_Gdarnsk

Trzy sny_Baltic Branch of the National Center for Contemporary Arts_Kaliningrad
Trzy sny_Klaipeda Cultural Communication Center_Ktajpeda
Btgdzenie losowe_Galeria Sztuki Najnowszej_Gorzow WIkp.

Luzne strzepki_Galeria Pionova_Gdansk

Udziat w wybranych wystawach zbiorowych
Selected group exhibitions

1990
1991

1992

1993

1994

1995

1996

1997

1998

1999

2000

2001

2002

2005
2006

2008

Sztuka jako gest prywatny_Galeria BWA_Koszalin
WRO'91_0Srodek Grotowskiego_Wroctaw

Polish Video In The Eighties_Teatr Mandala_Krakow

Elektryczny pastuch_Panstwowa Galeria Sztuki_Sopot

Il Spotkania Sztuki Aktywnej_Galeria BWA_Konin

K-18 Energetische Konstruktion_Galeria K-18_Kassel_Niemcy
WRO'93_05rodek Grotowskiego_Wroctaw

Film & Video in Poland_Kopenhagen_Dania

Central European AV Media_Graz_Austria

Odpowiedzi na wszystkie pytania_Delikatessen Avantgarde_Gdansk
Konzeption P|_Turm — Kunstverein Greven_Niemcy

Midnight Shakespeare_Delikatessen Avantgarde_Gdansk
Videoprzestrzenie_Panstwowa Galeria Sztuki_Sopot
Videoinstalacje, performance (VIP)_Muzeum Sztuki_t6dz
Utrata tchu_Galeria BWA _Ustka

VIP_Muzeum Narodowe_Poznan

Biatko_Muzeum Artystow_to6dz

Sztuka Pomorza po 1945_Zamek Ksigzat Pomorskich_Szczecin
Das zwischen_Kunstlerhaus_Ulm_Niemcy

ESA 1 (Europejskie Spotkania Artystow i Teoretykow)_Borne Sulinowo
ME TE LE_Galeria Dziatan_\arszawa

Sytuacje do kamery_Galeria Moje Archiwum_Koszalin

ESA 2_Borne Sulinowo

Nieistniejgca Pracownia_Galeria Arsenat_Biatystok

| Salon Sztuki Video _Stara Gazownia_Sopot

Przez Biatystok_Galeria Arsenat_Biatystok

Potega malarstwa_Galeria Moje Archiwum_Koszalin

ESA 3_Borne Sulinowo

Rysunek_Galeria Nowa Oficyna_Gdansk

(zerwonka, Haras, Ostrogérski_Galeria Nowa Oficyna_Gdansk
Public Relations_Centrum Sztuki Wspotczesnej taznia_Gdansk
Konstrukgja w procesie_Muzeum/GEANT_Bydgoszcz

Sztuka i edukacja_BWA _Olsztyn

Imagia Art. Video_Cotton Club & British Council_Gdansk
Performance Akcje Video_\WWDK _Olsztyn

Swieto ulicy ObroAcow Westerplatte_Sopot

Wizja lokalna_Galeria 78_Gdynia

Tradycja i wspotczesnosé_Muzeum Narodowe_Gdansk

Znaki czasu_Muzeum Narodowe _Gdansk

Mentality, czyli cos z niczego_t6dz Art Center_t6dz

Polska sztuka video_Patio Centrum Sztuki_t6dz

Proba czasu_Galeria Jesionowa 4/3_Gdansk

Muzeum Gry_Muzeum Narodowe_Szczecin

Muzeum Gry_Muzeum Okregowe_Koszalin
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2009  Muzeum Gry_Galeria Wozownia_Torun
Ikony zwyciestwa_Humboldt_Berlin
Sztuka i dokumentacja_Galeria Wschodnia_t6dz
Ukryta dekada_Muzeum Narodowe_Wroctaw
V Moézg Festiwal_Klub Mozg_Bydgoszcz
2010  Ukryta dekada_Bunkier Sztuki_Krakow
Sztuka przybywa do Gdanska, aby umrze¢_Galeria Jesionowa 4/3_Gdansk
Ukryta dekada_Arsenat_Poznan
Metasurvival_DT Neptun_Gdansk
Oh no, not sex and death again!_PGS_Sopot
Resistance_PGS_Sopot
2011 100-lecie ZPAP_PGS_Sopot
Resistance_Galeria ASP_Warszawa
Poza postmodernizm_Galeria Spiz 7_Gdansk
Konteksty, In Situ_Sokotowsko
Abbau Des Eisenen Vorhangs Ein_Kuhlhaus_Berlin
2012  Mitimelancholia_Muzeum Wspotczesne_Wroctaw
Mit i melancholia_Galeria BWA _Bielsko-Biata
Von Hieeer Aus?_Galeria Spiz 7_Gdansk
Pod ostong sztuki_Galeria Pionova_Gdansk
Przed burzg_Galeria Obora_Radzimowice
Mit i melancholia_Galeria BWA _Jelenia Goéra
Nauczyciele — Sokrates u Duchampa_Instytut Sztuki Wyspa_Gdansk

Zagadkowe wnetrze_1974 _linoryt_70x 50 3+2_1974_linoryt_60x 40

Wystawa LuZne strzepki_2015_Galeria Pionova_Gdansk
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Anna Brudzinska and Piotr Grosz|

_October 2015

Irises and dahlias

It was a warm afternoon in June. We were invited to Witostaw's studio to celebrate his name day. It was
a period when He was out from the hospital. A bunch of orange-violet flowers — irises and dahlias, the
kindness of our hosts. On the studio’s walls there were monochromatic, almost black paintings and other
early pieces made by Witostaw Czerwonka in the early '70. In this nice atmosphere there came the idea of
organizing an exhibition in our Pionova Gallery, where we would present those early works, not known to
the wider public. The Author himself liked the idea. The only thing left was to set the dates so that we bring
the exhibition together with His formally finishing work at the Academy of Fine Arts.

Weeks went by — holidays, trips... and suddenly we learnt that Witostaw passed away. A great loss,
sadness and the importance of what we were left with.

Loose Scraps is the exhibition we are presenting, but these are also our memories of Him.

Loose Scraps

Loose Scraps s a title of the posthumous (though it was not supposed to be so) exhibition of my friend, artist
and long-term partner in life Witostaw Czerwonka who passed away at the end of July this year. This exhi-
bition was supposed to be his farewell to the Academy where he had warked as a pedagogue for 42 years,
and its concept emerged in June. Czerwonka knew how severely ill he was and that despite having many
plans and the will to do so, he would not get back to work there. He was also reaching the retirement age
and he was anxious about being excluded from the active working life, which was his passion. It was difficult
for him to resign from all these well-known, repetitive rituals of the academic year, from the refreshing and
reflection-awakening dialogue with the next generation of candidates for future artists. The concept of the
artist, who had always liked to surprise his viewer, was to show some of the early, distant pieces, mainly
dating back to 70 and ‘80, which after their completion were seen by no one apart from the very few people
witnessing his debuts in painting and graphics. So far there has been one exception — the only retrospective
exhibition of the artist's workin Poland — About the Absence of Symmetry (PGS Sopot, 1999) which he prepared
with regard to the Professor degree acquiring procedure. He received the Full Professor title in Warsaw, in
May 2000, accompanied by his long-term friend and co-founder of the Outand Aut galleries, Adam Haras.

The term Loose Scraps, which has also become this exhibition's title, was written on ane of the paper
files | found after the artist's death. He kept there some of hisimportant manuscripts, notes, spontaneous
poetry writtenin blank verse, fragments of the still growing biography, ,librettos"” made for filmed ,lectures”,
especially to the Lecture on Asymmetrybased on almost half-an-hour long dialogue with the viewer.

Loose Scrapsiis finally the unrestrained record of my thoughts evoking some events and situations
being the part of our private life, places he used to like, moments in time and space which in a particular way
had influenced the creation of many of his pieces, especially videos. This is also a mark left by all unfinished
conversations and overheard explanations patiently given by him to all those interested in his artwork —
Kinga Jarocka, Dorota Grubba-Thiede, Ania Wtodarska and me.

The Reéd Table

This story refers to his Master diploma which the artist defended in 1972 in the Painting Studio led by profes-
sor Jacek Zutawskiwho, leaving aside the issues of choosing subjects and colorism which hardly influenced
Czerwonka's aesthetics, was for him a huge authority as a pedagogue who in his talks and relations with
students could outstretch far beyond all norms of teaching. He believed one can never have a true bond with
strange young people when one does not get to know them well, if one does not live through some part of
their lives with them, or go through the same tests of physical strength, or discover a ,new land", finally salil
or wander about a piece of this world together. He was a keen mountaineer (let me add, he spent his youth

Witostaw Czerwonka
fot. L. Krutulski
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in Zakopane and his uncles and cousins founded the Tatra Mountains Rescue Group) and a marine captain
(sailing was the passion he shared with his wife, a painter, Hanna Zutawska) but his dream, apart from luring
his students out as often as possible to travel by yachts owned by the Academic Marine Association, was
to construct an independent shipping unit that would sail under the Academy's flag. He did not manage to
make that dream come true, but he gave the impulse of a comman experience of life, not only art, which
surely did influence the later professor Czerwonka's relations formed with his students when he led and
developedin ‘80 and ‘90 the Nonexistent Studio Pl. Czerwonka also acquired an attitude based on partnership
keeping relationships with his students as private as possible, and the denouncement of distance in the
master-student communication and collaboration in their projects as well as exhibiting the work together,
became distinct features of his teaching method™.

But let us get back to the ,red table”. At the time when Czerwonka was preparing to his diploma
defense (in 1972) professor Zutawski was assisted by a young and very gifted painter Wtodzimierz t ajming
whose paintings had a much greater influence on the form of Czerwonka's diploma pieces than, still more
seldom those days, canvases by his professor2.

The diploma presentation consisted of 22 monumental, 2x3 meters big, paintings which exist today
only as colour prints on the ORWO film. These were abstract variations on the subject of the studio’s space.
The commaon, repetitive element was a red rectangle representing the actual table used at the Academy
as a set for model still-lives. The diploma was an example of matter painting and an introduction to later
abstract paintings by Czerwonka3. Diploma canvases were painted with simple paints used for industry, and
they had a rich material structure. One of the diploma elements was, on the one hand, a particular object,
on the other, a starting point for painter's reflection... it was the same red table placed in the center of the
studio. As we can read in Czerwonka's biography, he owes ,de-instancing” the matter of the table itself
and the firstlesson of abstract thinking in perceiving reality to Czestaw Tumielewicz, who he made friends
with and to whom he dedicated some of his works made in the mid-"70.

When Witostaw Czerwonka three years ago had to move from the studio he had inhabited since
1999 at 28 Westerplatte Street to 66 Parkowa Street in Sopot, he was assisted by his friend — also a painter
and an actual peer — Jozef Czerniawski. It is he who gave to Czerwonka a small gift ,for the new place” —
a small red table that would remind him the beginning of their acquaintance and his diploma pieces which
anticipated that Czerwonka was going to make a serious painter.

From Linguistic Paintings tO Sign permutations

Inakind of prelude to his research around artistic languages present at the international arena of contempo-
rary art Witostaw Czerwonkarealized how little he actually knew about the tradition of non-representational
painting, about the tradition of constructivism in Polish neo-avant-garde and finally about conceptual art
which was practiced or adored by no one at the PWSSP in Gdansk those days. His own studies conducted
in the local library and during his didactic trips, also when visiting exhibitions which drew him closer to the
Poznan and Warsaw artistic communities (he was fascinated by the artwork of Jan Berdyszak, Izabella
Gustowska, Wanda Gotkowska, Ryszard Winiarski, Kajetan Sosnowski, Jerzy Katucki, Grzegorz Sztabinski,
Ireneusz Pierzgalski, Grzegorz Kowalski), made Czerwonka work very hard and solidly between 1974-1976
to complete the painting of cycles: Unquantifiable Magnitude, Permutational Paintings, Linguistic Paintings. (The
viewer can see their examples presented at the exhibition.)

W.M. Czerwonka intended to defend his master diploma in graphics, in the studio led by
Witold Jankowski, who however was not entitled to be a promoter. But now, at this exhibition
we can admire the graphic pieces from 1972-1973 prepared for this diploma. About the
relation between art and teaching as a form of artistic activity W. Czerwonka spoke in his text
concerning the Nonexistent Studio PI, which is also included in this catalogue, as well as in
one of the artist's statements from November 2012, filmed and accessible on youtube, which
is presented as a documentary at the Loose Scraps exhibition.

Let me mention that Jacek Zutawski, bornin 1907, died only 4 years later, though itis today
when I have realized that he, referred to as one of the last 'Sopot school’ founders being
active at the time, was not even 79 years old when he was dying.

Reproduced paintings can be seeninside a master thesis defended under the supervision of
Dariusz Konstantynow and Hubert Bilewicz, written by Kinga Jarocka, a former student in
History of Art at the University of Gdafsk, who is the author of the only master thesis known
to me which would focus entirely on Witostaw Czerwonka's artwork.

Abstract painting which the artist devoted himself to in the mid-'70 is characterized by an original
form and individual, carefully chosen means of communication. Distinct elements of his artwork from this
period are the surveying rod motif and multiplied dot-holes defining the industrially produced fiberboard.
There were also paintings created as a reaction to the problem of animage's autonomy (Permutational Paint-
ings) as well as geometric interpretations of personal themes commenting the life of the artist, recording
his individual moods. As an example there may serve canvases with the pyramid as the main motif such
as: The Promise of Piece, Moonlight Meditations (both from 1975), The Hypo-Static Cube Night and Day or some
of large-size drawings from the cycle Flat Spacefrom 1974 shown previously at exhibitions in GTPS, Gdansk
and the El Gallery in Elblag, 19744

The latter being the artist's response to a problem, which fascinated him back then, of recording
aspace that would combine sound, the experience of real, material sphere andits equivalent as a conceptual
notation. Therefare, these unknown to historians of art and to wider public pieces are a terrific example of
space-time sound scores and a manifestation of the artist's interest in performances by artists of fluxus,
especially when it comes to concrete music.

Relativized meanings that come out of real experiences then being personifiedin a form of an abstract,
generalized model (to mention such compositions as 7o the Same Goal or The Segmented V/olcano, both from
1975) recur the motif of a mountain, a volcano, a pubic mound and the Kilimanjaro (installation version), Karelia
Kilimanjaro and Three Dreams. In the last piece of these mentioned above, the mountain landscape appears
as areference toa certain place in Sudety Mountains where, at the hillside of the extinct Altenberg volcano,
the artist spent many months and many years of his life5.

Effacing Meanings
His autobiography, operating on his own image is the most important and recurrent motif of Witostaw
Czerwonka's work. In different periods of his life it was more or less muffled and its alternating aesthetics
marked succeeding stages of his self-development and artistic awareness. The face and body of the artist,
also a performative one, was not only a counterpoint against the disciplined, cooland in principal emaotionally
indifferent search for the rational reasoning for his artistic experiments and gestures, butitalso proved the
subjective character, individualistic character of undertaken actions. Even if the media used to create themas
well as accompanying conceptions seemed to contradictit, asit was in the case of pieces made in the early
'80 — cycles: Black Drawings, Letters from Gdarisk or Anonymous Drawings — it was the presence of the subject
who determined the final result of the experiment (though not its form) that one could sense very strongly.
For the first time the self-portrait issue was emphasized within the cycle Transfigurations from 1978.
It was a collection of black-and-white photographs of the artist's torso cut across with a transparent string,
tightened and forming geometric sequences. The second piece of the cycle were black-and-white photographs
of the artist's face, similarly as the body, deformed by tightened string that broke its natural physiognomy
which was supposed to be the ,indifferent” material, the drawing surface. Both warks the artist sent as his
proposition ta the Drawing Triennial (then Biennial) to Wroctaw. This startling experiment combining the aspect
of performance art, matters of image and sign was not left unnoticed. The result of submitting these works
was inviting the artist to have his individual exhibition at a well known Foto-Medium-Art Gallery run by Jerzy
Olekin Wractaw. In 1979, firstin the GN gallery in Gdansk then (1980) in the one mentioned above in Wroctaw,
Czerwonka presented these warks and a cycle he started at the end of 1978 called Autonomic Drawings®.
The rule by which the drawings were made was taking the basic photograph (usually depicting his
own image) and its numerous permutations — copying the original paper with the use of tracing paper. The

4

6

The majority of circa 40 pieces from this cycle were lost after the exhibition in Elblag, but
tothe artist's utter surprise, some of the drawings which did not enter the exhibition were
foundin along-forgotten file, and thus they are now on view.

In the mentioned place, in my mountain house in Radzimowice, apart from a great many of
doctarial dissertation reviews and didactic programmes, the artist created such pieces as:
Three Dreams, Nights and Days, The Graal, A Dance for Antoni Mikotajczyk, Wideomachine, a project
presented during the festival of ephemeral art in Sokotowsko in 2012, and an unrealized
concept of a beautiful light-installation Crystals, as well as many smaller ones — photographs,
drawings, videos

The exhibitions are: The Starting Pointin GN gallery, Gdansk 1979, Autonomic Drawingin Foto-
Medium-Art Gallery, Wroctaw 1980.
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realism Is no longer the case of copying what's real, but on copying the reproduced copy Roland Barthes noted
aptly while writing these words. The experiment made by the artist allowed him to distance himself from
the issue of individual features held within a portrait and... from himself. Moreover, this kind of ,cloning”
his image introduced a very bitter reflection about the insignificance and weakness of an individual in the
.product-oriented” (today we would say global) world dominated by ideologies, technologies and mass pro-
duction, where the ,social mass” being the basis of palitical and economical balance of a country makes all
its citizens equal. They being deprived of the right to have any opinion on the issues of utilizing or sharing
profits (even though they are the main driving force of the economy and its main ,consumer group”), become
a country of slaves. The growing social dissatisfaction caused by this growingly unbalanced machinery of
the communist economy, which produced only deficits and financial shortages, made itself clear already in
1970, and the apogee of this rebellion and social discontent took place during the memorable strikes in 1980.

I spent the August 1981 near the Shipyard (Gdansk), in a cozy small house with a garden that
belonged to my high school friend, an art historian Danuta Cwirko-Godycka (where later, in further periods
of our relationship, we were always supported with a welcome). At the time Witostaw (whose existence
| did not even know about then) was working intensely and scientifically while taking part in lectures
and artistic meetings in Osieki near Koszalin. As a result of these meetings a project of one-generation
exhibition called The 70-80 Generation featuring artists working in line with conceptual and contextual art
movements became clear. Its main initiators were J6zef Robakowski and Jan Swidzinski who made it a kid
of complementation (or maybe a counter-strike?) to a huge international manifestation of artin t6dz called
Construction in Process, organized by Ryszard Wasko on the premises of textile factories. The project was
held inautumn in the BWA gallery in Sopot. Then came December 1981. The burnt Out Gallery had already
been closed for a year. Part of ZPAP artists (Witostaw Czerwonka was also a member of this association)
were postulating a halt to artistic activity as well as boycotting all ,state” exhibitions, and paved their way
into alternative structures of action which spontaneously encompassed different artistic (not only visual)
communities all over the country.

Most of the artists however, stayed in the systematic party-ruled structures, fulfilling its demand
for the acceptance of the changed, martial-law order. Unfortunately, this critical moment in Polish history
was the period when Witostaw Czerwonka an professor Roman Usarewicz (1923-1983), supported by their
academic colleagues: Cz. Tumielewicz, M. Borowski, A. Haras, and what is important, with the declaration of
substantive help from Leszek Brogowski, Grzegorz Dziamski, Andrzej Kostotowski, Jana Swidzinski, J6zef
Robakowski, most actively tried to execute a project of forming the first Polish academic division of spatial
and intermedia art together with research into art. As history verified, the plan was too daring and condi-
tions forits realization not at all favorable. The programme of Nonexistent Studio P, which was based on the
scheme made for the Creative Design Basics Studio, was carried out in the Gdansk academy's basements,
and for many vears it factually as well as metapharically stayed underground?.

Resigning fromindividual features, effacing traces of his own choices, countable narrations or even
individual traits of character transferred via handwriting occurred in drawing cycles created during the
martial law period. By this | mean Anonymous Drawings, Black Drawings or Letters from Gdansk. In the last
cycles the artist in each composition changed the character of his own handwriting. It apparently led to
almost full effacement of papillary lines from the inside of his left hand. This persistent sort of practice-re-
cord characterized by continuously experiencing his own existence was the artist's expressive response
to the threat posed by the martial law regime and the communication block forced upon the whole society
by the governments8.

Many spatial projects, performances and installations in situ took place during, plein-air trips
and workshops held outside the academy (Karlino, Dobra Nowogardzkie, Skoki), and also

Per pedes ad astra. (On Foot to the Stars)

The artist presented his own image once more at the beginning of the ‘90 in a video piece entitled A Lecture
on Duality (aka Kilimanjaro). This beautiful piece, reproduced many times, melancholic and representing the
face of the forty-year-old artist who kept reciting a magic incantation in the face of a brazen hare decorat-
ing his favorite ashtray, was the object of many attacks by people who found the meaning of this lapidary,
though cult and filled with emotion, piece too hermetic and therefore incomprehensive. And as for some
people associating a hare with the primeval shy sexuality is already too difficult, the reason why the artist
repeats the name of the African sacred mountain Kilimanjaro as if it was a mantra, is even more difficult
apuzzle. Allthese years later | can confess that this piece related to the moment when the artist fell in love
with me and was severely distressed by us both being involved in different relationships as well as by the
great distance keeping us apart (I lived in Warsaw back then).

Once we were invited (each of us separately) to a summer plein-air organized by Pracownia Chwilowa
in Konin, in the beautiful landscape near Warta river. We were lying there on the floury meadow looking
into the sky. Then suddenly, from among the trees a big, white, pyramid-shape cloud started emerging.
It grew and grew, it gleamed with its abstract whiteness on the dark azure sky and | said: See, this is the
kind of sacred abstract, as Kilimanjaro is for Africans. | know he wanted to film this incredible cloud, but the
camera directed straightly into the sky and without any special filters did not want to cooperate — though
the memory was left, and the mantra recalling the sweetness of these moments - Kilimanjaro. In one of
Czerwonka's catalogues | found such a statement: whenever I am sad I sit myself at the foot of Kilimanjaro.
This is my favorite place of memories, equally male and female. Its value is also that it exists somewhere near here.
1 guess everyone should have such a place of his own®.

The motif of a mountain and all next versions of Kilimanjaro theme, more and more developed or
altered, dependently on the artists emotional situation, came back a few times in the first half of the '90.
From 1991 to 1994 there came alternately The Waking, Nocturne, The Dreamn, The Spell. In the video version
it gotthe finaltitle A Lecture on Duality. A nostalgic piece, also associated with some of our adventures, was
the exhibition Per pedes ad astra (Wyspa Gallery, March1995) which sank in darkness. It was full of symbolic
gadgets such as glass ears of grain, again the hare, soap figures melting in bathroom cups filled with water.
These soap figures slowly disappearing could be observed by the viewer, who had to move in complete
darkness, groping, after turning on small flashlights attached to the walls.

I shall leave to myself all the details of our story that stands behind this project, though actually the
story is quite amusing, but maybe too personal to be brought up in the catalogue to this after all, posthumous
exhibition. Most importantly, sentimental and very melancholy atmosphere of this installation made me
seriously revise the state our relationship and reduce our contacts almost to none.

The theme of Kilimanjaro interweaves with one more piece, also often exhibited by the artist, called
The Sentimental Video-Mirror(1994) which creation | witnessed as well. There were also the CUKT artists and
Robert Rumas accompanying us, as it was just after opening of the exhibition Videospaces in BWA, Sopot
which they participatedin. The seashore and the beach where we observed the sun rising and setting were
during the years of our relationship a regular element of my visits in Tricity. | know that the second version
of the piece, which was a ,cold” reconstruction of the lost original and recorded especially for the exhibition
About the Absence of Symmetry, got this significant title A Sunrise Without the Sunrise yet a Sunrise (from 1999).
The artist did not care so much about this piece any more, as he assumed that it had lost something as
unigue as the aura of the authentic experience. He also said thatit was the first and last time when he made,
not even being convinced to do so, a replica of his own work. In fact, he kept his word.

The next piece delivering an autobiographic theme and indicating the life-affecting indecision and
all daily dilemmas, which also was repeated in various versions, is the video installation called Answers to

during exhibitions of the PI Studio in some of befriended galleries: 'po’ Gallery in Zielona Géra

— the Discord exhibition, 1990, in BWA Sopot — Electric Shepherd, 1992, in Muzeum Artystéw,
t6dz — Biatko, 1995, also in Arsenat Gallery, Biatystok — the exhibition on the PI Studio's 10th
anniversary in 1997.

Permanent art, which at the time Czerwonka believed in and practiced was the heritage of
fluxus and mail art. It also included features of home-made performance and contextual art. In
Poland it was practiced by such artists as: Andrzej and Ewa Partum, Anastazy Wisniewski and
Leszek Przyjemski, Ewa Kalinowska, Andrzej Ciesielski, Marek Konieczny, Ryszard Wodiczko,
Romuald i Anna Kuterowie, Ewa Zarzycka and todz Kaliska group — debuting at the time

9 The Kilimanjaro Mountain is the greatest mountain of Africa (5895 above sea level) lying at

the border between Tasmania and Kenya, called by autochthon Maasai people the Mountain
of Light, by others the Mountain of Wicked Ghosts, and by the new-coming in XIX century
European tourists the White Roof of the Black Land. In fact, it is a lonely volcano placed in

the middle of savannah, its three peaks covered with perpetual snow, its surroundings
encompassing all elements of the world's fauna and flora — from desert and grassland
through the evergreen jungle, mountain meadows and endemic plants of the perpetual snow
area. A quintessence of all Earth's elements
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Of Breathing

My body
awall
afloor
openness
and closure
inhale

then exhale

_2002

All Questions (1994) called in short YES/NO (TAK/NIE). It was exhibited for the first time in the Delikatessen
Avangarde gallery, in Gdansk, thenin Koninin Pracownia Chwilowa and at the exhibition About the Absence of
Symmetryin 1999, in PGS, Sopot. It looked differently each time, though there were usually three monitors
displaying interchangeably the words "yes"and "no" put onto a stream of random visual material taken from
the TV, some exhibitions documentation or even porn movies complemented with a monumental instal-
lation made of wooden planks, which replica/a citation we present during this exhibition. Czerwonka was
a typical Gemini (I mean the star sign of course, privately he had a sister Maria) and his seeming calmness,
gentleness, acute intelligence and a very accurately operative mind, especially in the artistic area, at the
same time had to face the opposite traits: emotional craze, indecision, a temper that was explosive and
neuratically reacting to any change. As his longstanding partner I have many memories | would prefer not
to remember and which could form more than one story with a horror looming large from its background.
The installation YES/NO. Answers to All Questions will always remind me of them.

We met far earlier —in the '80 in £6dz, when Czerwonka came to see Nieme Kinaat the Strych cinema,
to galleries Wymianyand Slad. He also visited Wschodnia Gallery. Apart from that we would meet during neo-ex-
pressionist exhibitions organized by Ryszard Ziarkiewicz in Sopot as well as the New Art Biennials in Zielona
Gora. Because of being an active historian of art and its critic | was also a frequent observer of most artistic
manifestations taking place on Wyspa Spichrzow in Gdansk at the end of the ‘80 and at the beginning of the
'90. The Gdansk artistic environment fascinated me with its energy, great creative potential and diversity of
attitudes that I found there. This was a combination of a tot-art programme in the (74 Gallery together with
the Wyspa Gallery which had got a new space on Chlebnicka Street, as well as the taznia center starting out at
the beginning of the ‘90 on Jaskdtcza Street. As a result of these meetings | wrote a text commissioned by the
Studio Plonthe occasion of the artists going to Kasselin 1994 to take partin the exhibition Konzeption PL. The
text entitled From the otherwise archaeology to postmodernism. What is the New Gdansk School? includes a very
wide description of many independent Tricity artistsactions at the same time | tried pointing out their distinct
stylistic features which broke the so far ruling academic tradition being introduced by the ‘Sopot school 10,

Inhale/Exhale

In the mid-nineties Grzegorz Klaman who focused more on sacial or critical art and other artists, formerly
constituting the Artists Assaciation Wyspa, separated. Only the CUKT (Piotr Wyrzykowski, Robert Jurkowski,
Jacek Niegoda) together with Agnieszka WotodZko who collaborated with £aZnia continued for some time
the interventional and critical-research oriented attitude. The next generation that "came out from under
Czerwonka's wing" after the year 2000, to mention only those who he was attached to the most and he
was also proud of their achievements, such as: Mateusz Pek, Jakub Pieleszek, Adam Witkowski and Ania
Witkowska, Tomasz Kopcewicz, Kordian Lewandowski, Agnieszka Gawedzka, Kuba Bielawski, Julia Kul or the
youngest, Filip lgnatowicz and Barbara Formella are all artists working individually and being very different
from each other in the way of visualizing. Nonetheless this year, working on another exhibition within the
cycle Acquaintances from the Seaside, they attempted to make more personal contact and to spend some
time together in the public space of the city. Though, as the professor would put it, changeable environmental
conditions, pressure of time and overload of tasks, entropy proceeding together with virtualization of communicating
and the disability to exist as a group as well as the disappearing desire to treat art as the philosophy of life or
as amission to ennoble the warld by letting inside the air of utterly unrestrained ideas made him feel more and
more disgusted with what he saw and alienated from his professional environment.

He could no longer care so much about these artists. The melancholy of time passing by, recurrent
depression and lacking the sense of what he did had long been his experience. And though he never gave
up art, which was proven by the spiritual space he created at the beautiful and fully virtual exhibition It's
Just the Light in PGS, Sopot, 2012, it is this state of indifferent presence, the posture of an anonymous
uninvolved observer of the world that one could notice not only at the above exhibition but also at the last
one called Sources (CSW taznia 2, 2013). In the presented project entitled Random Wandering, which was

10 See text: Jolanta Ciesielska, From the otherwise archaeology to postmodernism. What is the New
Gdansk School?Kolekcja (Collection) catalogue, published by Wyspa Gallery, 1994

a portrait of decomposed and disqualified district — Nowy Port in Gdansk, he also managed to show the
climate of lives led by excluded people, rooted out from their tradition, degraded by economical changes.
He himself felt as such a person™.

I know that he planned to create an ,alchemical exhibition” consisting only of sounds and geometrical
figures built with colourful light of floodlights and lasers. But he did not make it.

The | ife-Writing

I'was born on June 4th 1949 in Wroctaw and ever since | have been involved in the academic life. In the
duplicate of my birth certificate there is a section called “father's profession” filled in with the laconic note:

'student’. My life in the city lasted only for two years. In 1951 | got to Kowale Oleckie where my father was

ordered to start his work after graduating from the University of Wroctaw as a veterinary physician.

In my earliest memories there are meadows, woods, clear lakes, excursions by carriage or sleigh
to my father's patients and plenty of farm and wild animals. A dreamlike childhood, though without the
company of peers who seemed so exatic and incomprehensible, that | preferred to keep my distance and
avoid them. I was, in fact, more involved in discovering my surroundings than other people. | only started
to meet them in 1956, when | went to school. The shock was not great and my school was as tiny as the
village Ilived in. First friendships were interrupted by my father's post being moved to another town where
he was supposed to set up a new veterinary clinic.

So | finished the first year of primary school in Monki. This time it was a town which first applied
for its privileges as a city and in time grew to become a county seat. For me moving there was again an
attempt to adjust myself to new surroundings. This time it was | who came from the country side, even
though my house was awfully middle-class like — full of books, replicas, photographs and appliances being
over the standard in other houses. My peers caught frogs, ran about meadows and slung stones. | tried to
dothe same butat the same time | did archery, ice-skating and skiing. | even had a tennis courtin front of my
house. Fortunately all this lasted short enough for me not to go crazy and feelasif I was a ,fairy tale prince”.

The fourth year at school was discontinued by my father's post being moved to Biatystok. So I was
finishing primary school in position of a village boy who, as a result of his family's social advancement, moved
to a provincial capital. What I had learnt in village schools turned out to be the kind of folklore useless in
real life. (...)

My family's peregrination was marked by chests of books left behind in each former home. The first
library I knew was said to consist of 6 thousand volumes, the last collection, in my mother's house, only
a thousand. Many important books from my childhood were lost forever. Later | tried to trace some of them
in antiquary shops but there were usually not the same publications or releases of volumes.

My city-phase lasted till 1964, It was a period of growing into the new environment, intermittent
due to moving from one school to another withinan action 7000 schools for the 1000th anniversary. | finally
felt as a city dweller. | was then attending the Zygmunt August High School one of the oldest schools in
Biatystok. I became 182 tall and | proudly changed the school badge from blue to red one (wearing school
badges and hats was compulsory then and | do not consider it absurd). My parents rented a house in the
suburbs, so technically half of the day I spent as acity-and the other half as a village-boy. | was quite a good
student, though | did not always learn the things my teachers wanted me to. | passed my final exams
without any problems in 1967, after which I as well as my parents faced the problem: what next? I knew,
they did not. | looked for studies that would allow my becoming an independent enterpreneur. Parents,
however, thought more about an occupation granting a prosperous life for me: architecture or medicine.
I chose painting. Art prevailed, I think, thanks to my reading choices. PIW (the National Publishing Institute)
had released by then a series of monographs: Daumier, Delacroix, Géricault, Cézanne. The first book that

"

Read in articles: J. Ciesielska, Gra-Umyst-Absolut [Game-Mind-The Absolute] and W. Czerwonka,
Fléneur a rebours [in:] Trzy sny [Three Dreams] exhibition catalogue, CSW taZnia, Gdafnsk 2013
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Michelangelo,

made me consider the idea of becoming an artist was called ,Stone and Pain". | experienced it in a very
significant way within myself12,

Itis not only that without taking safety measures of submitting my application to some other uni-
versity, | took the entry exams to PWSSPin Gdansk in June 1967 and I was accepted as one of the youngest.
But this time | was coming to a really big city and, to make it worse, | became deprived from the shelter of
home. I was to grow up much quicker then.

The future Academy was at the time in the process of reformation. There were still professors-the
founders, but also professors-their students were becoming recognized.

Having completed basic courses of drawing and painting in the studio of associate professor Mak-
symilian Kasprowicz | chose the painting studio of professor Jacek Zutawski who was one of the school
founders. Today | recall his figure with sympathy and sentiment. | often slipped away to other studios also,
not necessarily because the programme of my studies required me to do so. | visited, for example, the
studio of Hanna Zutawska to get some experience with ceramics. | 'tamed' associate professor Zygmunt
Karolak to the point of my being allowed to take keys to his strictly kept graphic studio during the summer
break. | had the pleasure of spending a year as Kazimierz Ostrowski's student in the studio of mural art,
which | barely passed, though | value that experience very high. During my studies I was more into graphics
than painting, so much | even thought I might become a graphic designer. | was after completing coursesin
studios of Jerzy Krechowicz, Jerzy Zabtocki and Witold Janowski. | even prepared a set of graphic diploma
pieces in Witold Janowski's studio, but eventually | defended my thesis at the studio of prof. Jacek Zutawski
in November 1972 and | left the school as a certified painter. At my thesis defense | showed 22 paintings
inside the room along with a table painted black in its center. Two other paintings which were not accepted
by my professor stood outside the room — in the corridor, though in a place where anyone could see them.

| became a Master of Arts and | started my first job, in the Neptun Department Store in Gdansk
Wrzeszcz, as a window display decorator.

To my surprise at the same time, thatis in 1973, | received an offer to stay at the Academy as an
assistant to professor. | got it from professor Bohdan Borowski and | accepted it gladly. It was a chance to
extend my youth and to make further progress in aninteresting way. I did not know then that this of fer was
to change whole my life and I would stay at the Academy to this day.

At first I had the post of professor's assistant in the Drawing and Painting Studio which educated
students of lower years. After my first individual exhibition called Flat Surface (1974) | was offered the task
of preparing a full education programme for the Graphic Design Basics Studio, for the 1st and 2nd year of
architecture studies in the Interior Design Basics Department. This was an exciting job and at the same time
a serious test of my self-reliance. Simultaneously  worked as an assistant to professor Bohdan Borowski
in the Drawing and Painting Studio, and since 1976 as a senior assistant in the Drawing and Painting Studio
led by professor Kiejstut Bereznicki whose formal request led me to defending my PhD dissertationin 1979.

The years between 1973-1979 in my work outside the Academy were years of useful research and the
time of seeking my own distinctness. While preparing my diploma pieces | had been under a great influence of
Wiodzimierz kajming who was an assistant to professor Zutawski. His disciplined and lapidary painting from
that period had surely made its mark on the form of my abstract-structural diploma work. Most looked up
to colleagues from other studios underwent a fascination with the very fashionable 'new figuration’. | was
interested in the discipline of simple forms and the structure of the painted surface, its roughness, mattand
gloss. At that point I still did not realize that after graduating this Academy I had still no knowledge about con-
structivism, geometric abstract painting, matter painting and hundreds of different fascinating phenomena.
I needed time to understand everything that was happening in the area of art being in my particular interest.

The schoollibrary assisted me on this journey, as well as many friends | made inside and outside the
academy. These acquaintances meant finding allies-guiding me along the way to understanding new artistic
phenomena. For example my friendship with Czestaw Tumielewicz made me understand thatared rectangle

ech historian Karel Schulz - Stone and Pain, talking about the artwork of
the Italian renaissance artist - is a vibrant psychological novel about the artist,

the historical period he lived in and people around him. The novel was supposed to be two-
volume, but the completion of the second one was halted by the author’s sudden death in
1943, The first Polish edition of the book appearedin 1950

does not necessarily need to be a representation of a table top, in fact, it can be just arectangle. Moreover,
his sterile geometry drew me to creating a series of drawings which | presented in GTPS gallery during my
first individual exhibition called Flat Space. The friendship with Adam Haras and Jerzy Ostrogérski resulted
in founding the Aut gallery placed on Dtuga Street in (the old town of) Gdansk and later the Out gallery in
Sopot. The Aut gallery showed works of such artists as: Andrzej Lachowicz, Natalia LL, Jerzy Trelinski, Jan
Berdyszak, Antoni Starczewski, Ryszard Winiarski, Izabella Gustowska, J6zef Robakowski. Particularly two
acquaintances from the period evolved into great long-lasting friendships: the one with Jozef Robakowski
and the one with Leszek Brogowski.

They both determined my way of thinking and artistic behavior for a long time. Leszek Brogowski
was an artist and a philosopher who also had the GN gallery in Gdansk. It is there, in GN, where | showed
my permutational drawings and photographs in 1979. These works were the object of my first-degree
qualification3 procedure. After making the qualification | started working together with associate professor
Roman Usarewicz in the Creative Design Basics Studio which at the time was the most crowded studio at
the academy (circa 70 students). It was attended by students of painting, graphics and sculpture. Thus it
was obvious that the studio's programme had to combine working on flat surfaces with spatial challenges,
which gave way to formulating many interesting tasks. This was in line with Roman Usarewicz's character
of an open artist full of experimenter’s curiosity 14,

For the secand time | had to prepare my own set of exercises standing up to quite broad scope of
expectations. The experience | had got earlier, working with professor Adam Haupt, was of much help to me.

In 1980 I was invited to take partin the Meeting of Artists and Theoreticians in Osieki near Koszalin.
This event provided opportunities to meet many interesting characters of the art-world. There, talking with
Jan Swidzifski and J6zef Robakowski, we settled the farm of the 70-80. New Phenomena in Polish art of the

‘70 which was then actally held in BWA Sopot in 1981. The August of 1980 took us by surprise in Osieki and

it filled us with hope for changes. The reformative moaods did not go past the academy. In 1981 Roman
Usarewicz, Adam Haras, Leszek Brogowski and |, we make the first attempt to create the Department of
Intermedia Art. All the structural projects and educational programmes drafts were in progress. This idea,
however, was bound to fail then as the martial law was announced. After its denouncing Roman Usarewicz
was already gone and Leszek Brogowski was an emigrant in Paris.

After Usarewicz's death I took over the Creative Design Basics Studio, and | began the second degree
qualification process >, finished successfully only in 1989.1 modified the studio's programme stressing the
role of delivering knowledge about contemporary art. Henryk Czesnik and Kazimierz Kalkowski helped me
withit. With selected students we took partin plein-airs organized by Izabella Gustowska and Jan Berdyszak
in the plein-air center of Poznan PWSSP in Skaki. There we had every opportunity to confront our methods of
work with those of other professors: Grzegorz Kowalski (ASP Warsaw), Jerzy Trelinski (PWSSP +adz), Alojzy
Gryt (PWSSP Wroctaw), Wojciech Bruszewski (PWSSP Poznan, later UMK Torun). We ourselves, within the
framework of our Students Scientific Group, also organized trips to a plein-air center in the old mill in Karlin
(usually at our own expense). Starting with 21986 | was assisted by Wojciech Zamiara. The studio gained
amore dynamic approach. This new form of educating the most active and willing students worked out very
well, and though non-institutional, it became an institution called Nonexistent Studio P16.(...)

13 Corresponding to the PhD degree.

14 Roman Usarewicz (1926-1983), an artist in painting and graphics, a pedagogue. He had lived

in Gdynia since 1933. He survived war miracolously, as he was confined to Gross Rosen camp
in Sachsenhausen. After the war he came back to Tricity. He was a student of Artur Nacht-
Samborskiand Piotr Potworowski, then he became the assistant to Jan Cybis. In the '50 and
'60 he was a member of a group, led by Stanistaw Teissere, rebuilding the GdaAsk's Old Town.
From 1974 to 1981 he had his Painting Studio within the Faculty of Painting and Sculpture,
and between 1980-1981 he led the Creative Design Basics Department which initiated the
new Other Media Department.

Correspaondent to PhD with habilitation.

The continuation of the original biography written by Witostaw Czerwonka can be found
in the exhibition catalogue /t /s Just Light, published by PGS Sopot in 2012. More about the
history of the Nonexistent Studio Pl Can be learnt from a text by Witostaw Czerwonka
called Nonexistent-Existing Intermedia Studio, from prehistory up until now in the Intermedia
Department Publication Gdansk, 2012.
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\Witostaw Czerwonkal

_O uchyleniu drzwi (About Leaving the Door Ajar) by Witostaw Czerwonka_2012_an excerpt from the text

The Nonexistent Studio P!

The term intermediality first appeared at our academy in the winter of 1980. The country lived in hope
for changes and reformative climates did not go around its thick walls. The whole experience of art in the
'70 strengthened our belief that artistic education based solely on traditional workshop studios supple-
mented by the history of arts and philosophy courses was far from being sufficient. There was no place
for pointing out any current issues of conceptual art, body art, land art, ephemeral art, ...art which in its
practice reached out for materials and tools that were completely not artistic and rooted in areas very
remote from one would perceive as traditional painting or sculpture studio which laid the foundations
of our Academy.

The awareness of this state was not common, though there formed a group of people who set out
to create an educative unit that would be able to change the existent situation. Its members were: Roman
Usarewicz, Adam Haras, Witostaw Czerwonka i Leszek Brogowski — the author of the name — Intermedia
Department of the Painting and Sculpture Faculty of PWSSP Gdansk.

The structure and programmes of each studio were created but ongoing formation procedures
were interrupted by the December 13th 1981. The martial law period discontinued, of course, all reforms,
and after its rigars were loosened Roman Usarewicz was dead and Leszek Brogowski lived in France.
Intermediality was hid underground. | tried to implement and practice the idea of open programme in the
Creative Design Basics Studio | took after Roman Usarewicz which was placed in the basement of Wielka
Zbrojownia. There met students of Painting, Sculpture and Graphics on the first and second year of their
studies. It was a difficult but at the same time fascinating task. Having contact with a group of 70 students
each with different scope of preparation and experience requires devoted co-workers. Similarly, realization
of intermedia cancepts cannot be carried out successfully on one's own. Fortunately there was a whole
new generation emerging, people who started their studies just before 1980. Their hastened ideological
and artistic maturing, caused by the palitical circumstances, made them more eager to self-educate and
encouraged the search for new areas of activity.

One cannot overvalue the intellectual contribution of Ryszard Ziarkiewicz and Andrzej Borkowski
into creating a new formula of passing the knowledge about the most recent history as well as into form-
ing the critical and rebellious way of thinking possessed by this new generation. Their unconventional
lectures provoked students to take up independent initiatives, which led them to founding the Students
Artistic-Research Group. | was asked by the group's founders to become its supervisar. This institution
allowed us, at the time, to make all students' initiatives look more official and to obtain any kind of formal
support from the Academy.

About 1989 it is them who were to constitute the PI Studio. | started organizing workshop trips,
plein-airs. The chance for unconstrained experiment appeared. Within the group of enthusiasts there was
no academic demand for fulfilling a linear programme, there were no media restraints as well. Each person
carried out anindividual project with the use of chosen technologies or materials. There was also no formal
academic assessment, and all participants had the right to leave our group or to enter it anytime. The first
workshaop trip to Karlin took place in 1987. Itis the date when the phenomena of Nonexistent Studio Pl came
into being, after which workshop trips became aregular practice. Among others there were such workshop
participants as: Andrzej Awsiej, Jarostaw Bartotowicz, Jacek Kornacki, Robert Rumas, Mikotaj Trzaska, Ania
Kuczynska, RobertKaja, Piotr Wyrzykowski, Marek Targonski, ,Mikotaj" — Robert Jurkowski, Jacek Niegoda,
Dominik Lejman, Bogdan Olech, Marta Branicka, Anna Nizio, Andrzej Czarnacki, Martin Blaszk, Tomasz
Kuchta, Marek Mackiewicz... (the full list exceeds 50 names). Workshops were usually finalized with a public
exposition. Student's exhibitory activity on the school premises annexed corridors, halls and basements.
The great artistic polygon was supplemented by an open space studio on Wyspa Spichrzow (Garners Isle)
as well as the Wyspa (Isle) Gallery set up in 1990.

\Witostaw Czerwonkal

1983

Parallel ReCord ||

The text which you now hear is, and at the same time is not a commentary to my artwork, as its whole
contentis disintegrated in the mumble of the manifold recording.

I rewrite the text repeatedly on a typing machine using the same sheet of paper. | record myself
syllabicating the written words with the use of two magnetophons. | superimpose audio tracks and thus
I tend toward a complete blackness. Blackness of sound and blackness of image.

And though the process itself progresses according to plan, with full diligence to perfection of its
performing, you are not going to hear or see what I am saying, similarly, in fact, as in my other works which
I made within the last few years. | undervalue the possibility of communicating anything not because | do
not have a thing to tell you or because | am not allowed to say anything, but because | do not believe in the
effectiveness of communicating anything to anyone. | even gather that such communicative attempts hold
something immoral and are forms of particularly conceived megalomania.

All the ideologies stated verbally are suspicious, in the first place, because wards are secondary to
reality; they imitate it being, at the same time, an instrument of manipulation in people’'s minds and the
substance of false ideclogies.

In the confrontation between the sunset and its verbal description visuality must always prevail. It
is helpless and natural. It does not have any hidden aims.

Thatis why actions which | undertake in the area of art or life attempt only to be special fragments
of the world's reality. They do not want to be anything exceptional. They more tend toward the indifference
of stone or clouds. These also do not carry any ideclogy. They neither speak nor remain silent. They neither
admit nor object. They do not want to be beautiful or ugly. They are programmed chaos, they are blackness
that can only be filled with your sensitivity and imagination?.

What isart?

Reality is poor and deceitful. It incapacitates our minds entangling themin a web of interdependencies. Art
allows one to slip out of these restraints.

Dreams don't know restraints.

Dreams being objectified and evocative enough are sometimes perceived as art.

Without it life of the whole society would become flat and meaningless. All systems of art evaluation
are senseless. It evaluates itself — in different references and later presentations therefore in its persis-
tent functioning and in further development of its idea. History of arts is nothing more than a ,chronicle
description”. However it frequently, though unintentionally, distorts the chronicle record with interpretational
attempts of scholars who often do not understand the complexity of the phenomenon they are describing.

What then is art?

Artis asublimation of longings, dreams, gestures that do not find any resonance in the macro scale
sacial behaviors (such as palitics, changes in morals or daily habits). Art is also an emanation of humanity's
secret dreams of a world freed from all the pressures and violence of everyday life. Of course, what we
commonly understand as art (along with the art market, the role of art and how it is evaluated) is just how
it would seem, or it may be that we can only see the surface of artistic activity's mechanism.

17" The above text was the basis of a performance piece performed by the artist in 1983 in the
ON gallery in Poznan. The action was based on an ‘amplified retyping, using a classical typing
machine, of the same text on the same sheet, up to the point of producing illegible ‘blackness’
As aresult the artist left only multiplied typing sound and almost illegible typing copy of the text
The lapidary text below served as the introduction to the performance: My trust in categories such
as knowledge, certainty, perfection, holistic model or consistency regarding art has gradually diminished
with time. | keep growing closer to such terms as: uncertainty, inconstancy, relativity - W. Cz., 1983.
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In fact, to believe it being possible to control, as any other creative act of a human, is to create an
illusion, as well as to believe that monopolizing, for example, Van Gogh's legacy will make other people, not
only artists, adore him more. Manipulating artistic values has no legs: it shall achieve only the length of
manipulators' cables. Values and ideas within art should be freed even from the artist himself and popularized,
so that they could live in other people's minds — unpredictable in times of the artist living.

Artis marginalin the history of mankind, though, as itis the most selfless phenomenon, it possesses
meanings which are impossible to be overstated.

One should draw a line between creating attractive objects and what | refer to as art. To me art
takes its place in the ideal and spiritual area. Great and adorable objects belong to the civilization, the world

X% %

Each artistis a potential

graceful object of observation

for a psychiatrist.

Who would however tell a psychiatrist
CALL!

lam sorry for psychiatrists, artists
but above all for people

* % %

,And the Lord said:

He, who wants to speak
may think about speaking,
and he

who wants to listen

may think about listening

as all the faith comes from humans.

Disappear

To disappear without a trace.

No traces, no leftovers.
None

destitution...

wipe out all traces

and evaporate into the air.
This is impossible?

of passionate collectors, to visual entertainment. | meant something different... who are Rise and go! Impossible.
neither one But where?”
nor the other. _November 2014
But maybe they are _25 January 2008
_Radzimowice_20 September 2008 the normal ones?
The only thing we have are our own bodies _6July 1999

The only thing we have are our own bodies. Possessing parts of the outer world is an illusion. It's a trap.

Dorota Grubba-Thiede, PhD

_Polish Institute of World Art Studies

Influencing the world is twofold. One can affect matter — alter one's surroundings, tame nature, turn rock
into dust and make rock out of dust. That is an overwhelming temptation and most people just surrender
toit. Such activity represents the material aspect of the "force”. Itis relatively easy to keep in control, the )
flow of energy allows itself to be recorded. Financial energy, technical and technolagical capacities defer The nvisible school O/: Witostaw Czerwonka
themselves to simple accounting, and the result should always equal anything more than 0" (of course the
more the better). This kind of reality punishes the economically rebellious with bankruptcy which affects
also their fellow citizens (families, employees, even whole societies). The striking scale depends only on the Witostaw Czerwonka incessantly spoke with the Invisible
scale of the activity. This objectively verifying mechanism makes it possible for successive civilizations to his Space of Seeing was not a space of domination.
persist materially or causes them to collapse. Reprehensibly simplified vision of the world? — where are: He was inside but at the same time he observed delicately and slightly from above.
.the word", ,the spirit” and ,the notion"? My heart and soul stand astride the simple and somehow equally The doors to the Studio led by Him together with Wojciech Zamiara were always open,
complex map of the material world, and I believe, still more, that one could benefit from being a ghost. and inside all Their unending conversations were taking place,

when Professor Witostaw Czerwonka was giving his reply, he spoke to Him...

and spoke with the Invisible at the same time.

To Zygmunt Bauman ek Traces It was a Space of continuous projections of Films and Narrations
which we could always take part in unannounced

We believe inimmortality? [the man Leaving a trace — maybe there were no doors at all.

We believe in death? spiritand flesh. the obsession of intelligent animals.

We believe in humaneness? Proud These "non-intelligent” Romek Pniewski

Humanity great leave them unknowingly. _30th July 20151

And the bovinity of human nature? and free, They even try to efface them.

We believe in provable mechanisms lost They are wise with their instinctive

and static properties? among billions of my equal wisdom. We do not actually know where is the End of All This

We believe in wisdom? and already dead Traces are dangerous. If we remember about Him, He Is still here

Greater reasons? Sois the problem of cattle Each trace makes afield of speculation the space of un-specification.

Equality, Freedom, Brotherhood? under the stars and a trail to offence.

And in the mission? that Stawek Lipnicki

We believe that in three persons?
And that the Redeemer?

We believe in love _ 14 October 1998
In friendship?

also are nothingness. _ 1999 _29th July 2015

We believe in myths?
The truth? ——

What truth? 1 Roman Pniewski, a statement made one day after prof. Witostaw Czerwonka passed away during a conversation
And the sky is still bejeweled with stars, with the author of the present text; the statement published in ,Magazyn Sztuki” 2015/07: Roman Pniewski,
Witostaw Czerwonka nieustannie rozmawiat z Niewidzianym [Witostaw Czerwonka Incessantly Spoke with the Invisible],
Though somehow different.. http://magazynsztuki.eu/index.php/component/content/?view=featured /and/; http://magazynsztuki.eu/index.
php/krotko/305-zmarl-witoslaw-czerwonka [access 4th August 2015]

_9 November 1996_time: 11.58
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Witostaw Czerwonka (4th June 1949 — 29th July 2015) is one of the most
renowned Video Artists. Spiritually and mentally very close to me.

Hubert Bilewicz

_29th July 2015

., Three Dreams” [by Witostaw Czerwonka 2000](...) The spiral structure of the piece refers to the
buddhist circle of life when the three images. of sky, road and landscape, interpenetrating each
other and lacking a point of reference, are driving us away from reality, casting doubt on the value
of any ,rooting in" the material reality.

Jolanta Ciesielskal

_ Three Dreams. Game. Mind The Absolute 2

The whole world's matter is the matter of art.

\Witostaw Czerwonkald

Professor Witostaw Czerwonka inspired and took care of us at the academy. | guess we all, even
insensibly, owe Something to Him.

_June-july 20154

On July 29th 2015 Witostaw Czerwonka, one of the most renowned contemporary artists and
pedagogues, passed away. His Presence still remains an ephemeral Touch®.

Letters from Gdansk
The most beautiful of His Works: ,Skin Grafts of (non)existent spaces” in London (the maze of the under-
ground)andin Borne Sulinowo, About Individuality an exhibition in the Arsenat Gallery in Biatystok, the cycle
I 'am Dancing for Mikotajczyk, where he was accompanied by Jolanta Ciesielska, and all His most Beautiful
Exhibitions:inthe El Gallery in Elblag (1974-1975), three stage decoration designs for Calle Flygare in Stock-
holmin 1990, /t's Just the Lightin PGS Sopatin 2012 and Three Dreams — in Nowy Port (Gdansk), Kaliningrad,
Klaipeda in 2013-2014; maybe all...

Thorn between heart and reason he was a mediator explaining the necessity of new incoming artistic
phenomena. He assisted students becoming newbarn artists. He created a new form of educating the most
active and willing students. He recalled:

2

5

Jolanta Ciesielska, Three Dreams. Game. Mind The Absolute. [in:] Witostaw Czerwonka. Trzy

sny [Three Dreams], exhibition catalogue: CSW taznia 2, Nowy Port, by Klaipeda Culture
Communication Center, Baltic Branch of the National Centre for Contemporary Arts
(Kaliningrad NCCA), Kuratorka: Jolanta Ciesielska, 2013-2014, http://www.closestranger.eu/
wp-content/uploads/2014/04/Katalogas _Czerwonka _Srodek _Trzy-sny.pdf.

Prof. Witostaw Czerwonka's words stated repeatedly within His Pedagogical Practice,
recently in a public discussion: Tutors. Socrates at Duchamp's, Wyspa Art Institute in Gdansk,
16th November 2012, The Intermedia Tutors’ Meeting of the Faculty of Sculpture at the
Academy of Fine Arts in Gdansk

Magda Opic, ,Magazyn Sztuki" 2015/07: http://magazynsztuki.eu/index.php/krotko/305-
zmarl-witoslaw-czerwonka [access 4th July 2015]

Therein.

It worked out very well, and though non-institutional, it became an institution called ,Nonexistent
Studio PI"(...)In the first half of the '90 first full master diploma displays or diploma annex pieces
produced in the Intermedia Studio are beginning to emerge. Their level is well illustrated by such
examples as: Piotr Wyrzykowski, Robert Jurkowski, Robert Kaja or Marek Targonski..., artists
being active to this day and true to unwritten ideals of open art®.

He talked about other artists with honesty, for example about Antoni Starczewski he said:

Starczewski was a tapestry professor in todz. He also implemented oak leaves into his works
and... he used a creaking wardrobe as an instrument 7.

In December 1981 Witostaw Czerwonka started a cycle of structural, meditation-therapeutic works
drawn-written in beautiful calligraphy. The cycle called Letters from Gdansk eludes any univacal content. In
2000, taking partin aninternational exhibition The Construction in Process with its slogan This Earth is a Flower,
Witostaw Czerwonka launched into the impersonal space of the ,total commerce” — one of the Geant
megastores in Bydgoszcz a triptych of meditational video-self-portraits: an image of the artist sleeping
helplessly and views of the Earth devoid of any signs — the ,usual” sunrises and sunsets in the mountains.
These were an antithesis of the narrative purposefulness and power of money. As aresult of a mistake made
by the megastore's technical staff member the meditational ,self-portraits” of Witostaw Czerwonka got
to be displayed (one can say they liberated themselves) on each active screen within the store. For several
decades now, different actions performed by Witostaw Czerwonka as well as by His official and unofficial
students have been discreetly and wisely distorting the tough narrations of our reality, external systems
influencing the past and the present state of sacieties, as if these artists were symbalically pointing at the
individual finger print of each Earth dweller.

Dorota Grubba-Thiede

_March-July 2015

o Czerwonka

Professor Witostaw Marek Czerwanka with his sublimation-like perspective on contemporary art functioning,
is for Tricity a pioneer of intermedia and intertextual art, stretching from meditational values to radically
critical — active within this world; at times these antithetic forces are set side by side in one piece, video
installation or environment. His vision of art as an osmosis which would delicately but not indifferently
influence its viewers had become a catalyst of many progressive explorations of his students, or peaple
who, outside the academy (PWSSP/now Academy of Fine Arts in Gdansk), met his artwork as well as his
individual, resulting from him being well-read and constantly updating knowledge, ,comparative-philo-
sophical”art theory. As if Witostaw Czerwonka set the analytical space constituting conditions for the very
existence and for understanding the young contemporary artist's actions, a space where the diversity of
wise attitudes, strategies and moves seemed a kind of ,implosion”. Implosions, as Jerzy Ludwinski defined
the term, are explosions turned inside and referring to the modern culture, internal explosions, deepening
meanings and uncountable augmenting 8, making it impossible to settle the (hierarchy) center, and at the
same time seeing somehow ,rhizomatic” structures — about which Gilles Deleuze and Felix Guattari wrote.
Next to the agoraphobia anticipated by Piotr Piotrowski one can speak about a certain kind of migrations
or a,noctovist” pulse, about including darknesses, margins, difficult places (non-sites) — giving them back
or ,extracting” their meaning.

& Witostaw Czerwonka, text: To tylko Swiatto [It's Just the Light] from the exhibition catalogue,

7
8

PGS Sopot 2012
The artist's conversation with this text's author, in his Sopot studio, 1th November 2014.
Jerzy Ludwinski, Epoka brekitu[The Blue Epoch), ed. Jerzy Hanusek, The Open Studio, Cracow 2013.
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While wandering through Borne Sulinowo — a city in West Pomerania region, abandoned by Soviet
army — in 1996 Witostaw Czerwonka adopted a strategy of speaking with the Absent Ones. Penetrating
the area he found numerous traces of talented, though anonymous, individuals working artistically in
this military community which main function was restricted to palitical. Czerwonka then made his own
cycle of photo-installation works, among others the Tiuchtinu (a kind of meditation video-altar dedicated
to an anonymous master), a photographic cycle About Individuality (analyzing the subtle differentiation
between ornamentation of the adults" and children’s standardized gravestones in Borne Sulinowo), as
well as photo-cadres of walls being the space ,transplants”. Those works were ,restituting humanity of
those who were Absent (transplanted somewhere anew)" 9. The artist opened a marked, stigmatized area
of the ,margin” introducing a kind of communal perspective by that time totally absent, at the same time
performing discreet, personal ,rituals” appreciating the Absent Ones. Those rituals had their reference in
transferring pictures of deserted Borne Sulinowo to the maze of London's underground tunnels, a place
marked by terrarist attacks, and reversely introducing photographs of London's tube into the maze of Borne
Sulinowa (this cycle was also performed by Witostaw Czerwonka during the European meetings of Artists and
Theaoreticians in Borne Sulinowo which took place in 1996, 1997 and 1998)10. Referring to Joseph Kaosuth's
diagnoses Witostaw Czerwonka again adopted the position of an ,artistas anthropologist” possessing the
over-ability to research culture from the inside. He was in a way a visual sociologist who, as Maria Mendel
wrote, focuses his attention on an excerpt from reality with a special sensitivity to its context, which makes
it possible for him to move away from the dominant meanings and is linked with ,turning on the deposit of
socialand cultural vigilance (...), [with] a critical attitude appearing naturally, without any internal or external
requisition”™. It would also be worth mentioning that the artist intuitionally, somehow ,genetically” touched
here the Critical History of the City as well as Critical Family History (postulated by Christine Sleeter since
2012), where the most important are the two dimensions critically oriented research: genealogical (in depth
of the data available in reality) and contextual (examining contexts of arisen genealogies through merging people,
places and succeeding issues in time, reconstituting meanings — also latent, hidden — resulting from those links)12.

The Pioneers

Witostaw Czerwonka passed away (...) the pioneer of video-art, a great pedagogue, significant
figure of contemporary art.

Prof. Grzegorz Klaman

_30th july 2015

Prof. Witostaw Czerwonka's statement (16th March 2015) during a meeting entitled Masses and
Power from the cycle Forms in Spheres of Meanings — Social Contexts of Contemporary Sculpture

in the Institute of Urban Culture, Gdansk; the moderator — Dorota Grubba-Thiede; http://
www.ikm.gda.pl/2015/03/masa-i-wladza-artysci-wobec-kulturowej-hegemonii-wyklad-
z-cyklu-ksztalty-w-strefach-znaczen/; http://www.ikm.gda.pl/2014/10/ksztalty-strefach-
znaczen-spoleczne-konteksty-rzezby-wspolczesnej-nowy-cykl-wykladow-ikm/ (access 4th
August 2015). Pieces published i.a. in: Witostaw Czerwonka. O braku symetrii [About the Absence
of Symmetry], exhibition cat., curator and ed. Jolanta Ciesielska, Danuta Cwirko-Godycka, PGS
Sopot, 1999.

Witostaw Czerwonka. Trzy sny [Three Dreams), exhibition catalogue, ed. Jolanta Ciesielska, CSW
taznia 2 Nowy Port, Klaipeda Culture Communication Center, Baltic Branach of National
Centre for Contemporary Arts Kaliningrad, 2013-2014

Maria Mendel, Edukacyjne wersje antropologii obrazu [Educational versions of the Anthropology
of Imagel, [in]: Przestrzenie wizualne i akustyczne cztowieka. Antropologia wizualna jako przedmiot
i metoda badan, Wroctaw 2007, p. 279.

Maria Mendel, Raport z badan ,Wspdlny Pokoj Gdanisk. Ku miejskim modi co-vivendi” [Research
report], manuscript, Gdansk 2014. The Author refers to Critical Family History. Placing family
in a socio-cultural historical context. https://sites.google.com/a/christinesleeter.org/critical-
family-history/Home (10.12.2014).

The subtitle The Pioneerrefers to artistic and pedagogical work of prof. Witostaw Czerwonka
at the same time being the title of Grzegorz Krélikiewicz's film The Pioneer, about Prof. Marian
Mazur — a world renown cyberneticist who was never appreciated in Poland

His presence in the studio..., we loved Him..., through contacts with Him we all feel free.

[Adam Witkowski, Anna Witkowskalk

Witostaw Czerwonka, starting his studies at the Gdansk PWSSP (now Academy of Fine Arts in Gdansk) a year
before the ,repression-hot” Polish March '68, brought there ahermeneutic-conceptual attitude, being open
to interdisciplinary, off and laboratory actions. As the art historian Danuta Cwirko-Godycka stressed, he
very quickly became one of the most intriguing and renowned artists of neo-avant-garde and an initiator
of international meetings of the artistic community 5. As a result, among others, he established (together
with Adam Haras and Jerzy Ostrogorski) two independent galleries AUT (Gdansk) and OUT (Sopot) 6, func-
tioning in years 1978-1980; he was active within Leszek Brogowski's GN Gallery in Gdansk (functioning till
13th December 1981), where he presented his individual exhibition Starting Point(1979)17- To these enclaves
of independence (spaces used to present art created ,here and now" as well as to produce and verbalize
profound reflections with reference to those new actions) came such artists as: Andrzej Partum, Antoni
Starczewski, Zbigniew Warpechowski, Natalia LL, Izabela Gustowska, Ivan Kafka, Jerzy Trelifski, Zygmunt
Rytka, Jerzy Ludwinski, Jan Swidzinski, Pawet Kwiek, Ryszard Winiarski, Andrzej Kostotowski, Jerzy Busza,
Jozef Robakowski, Jan Berdyszak, Andrzej Razycki, Zbigniew Dtubak, Andrzej Lachowicz, Pawet Kwiek,
Ryszard Wasko, Antoni Mikotajczyk, Jerzy Ryba and others18.

Earlier, almost immediately after getting his diploma (Gdansk, PWSSP 1972) where Witostaw Czer-
wonka presented a cycle of austere paintings intentionally seditious towards works of masters of the Sopot
School, he became involved in working at the academy where he developed innovative teaching methods
based on exchanging artistic-theoretical experiences. There were also trips to £6dz: to an alternative gal-
lery Strych, to see the exhibition called The Dungeons of Manhattan (organized by Jozef Robakowski) and to
Robakawski's Wymiany Gallery, to Wschodnia Gallery (run by Adam Klimczak and Jerzy Grzegorski, where one
could meetalso Leszek Golec, Tatiana Czekalska, Ryszard Wasko — who organized international exhibitions
Construction in Process, first in 1981) to the Muzeum Artystow [Artists' Museum] and Slad Gallery (Janusz
Zagrodzki) plein-airs in Karlin and many other initiatives being the foundation for the Intermedia Art Studio.

The artist's fascination, from early '70, with minimal and structural art (e.g. 24 Squares for Sol Lewitt),
systematic solutions (e.g. Systematic Books), ,reductionist” art [after Gerhard Blum-Kwiatkowski], as well
as with optical experiments from the area of psycho-physiology of seeing (e.g. photographic and painted

.perspective” cycles, Lines dedicated to J. Dibbets) seem to be somehow ,0xygenating", at the same time

introducing a counter-perspective concerning artistic activity and education to Tricity artists community.
As though Czerwonka complemented and transferred almost nonexistent in Poland, though crucial in the

Artists' statements during the opening of the exhibition Znajomi znad morza[Acquaintances
from the Seaside], dedicated to Witostaw Czerwonka, at the Gdansk City Gallery 31th July 2015.
Exhibition curator: Patrycja Rytko, collaboration: Anna Witkowska, Adam Witkowski. Artists
Jakub Bielawski, Adam Hryniewicki, Andrzej Karmasz, Alicja Karska, Tomek Kopcewicz, Marcin
Laszczak, Stawomir Lipnicki, Mateusz Pek, Anna Reinert, Piort Rubiecki, Maciej Salamon,
Dominika Skutnik, Michat Szlaga, Malina Tomaszewska, Ania Witkowska, Adam Witkowski,
Aleksandra Went, Sebastian Wozniak, Pawet Wroblewski, Karolina Wysocka, Wojciech Zamiara.

Danuta Cwirko-Godycka, one of her statements during the opening of the exhibition: Witostaw
Czerwonka. O braku symetrii[About the Absence of Symmetry], PGS Sopot 1999 Curators: Jolanta
Ciesielska, Danuta Cwirko-Godycka, film documentation: Wojciech Zamiara, Sopot PGS archives

Elzbieta Kal wrote: Witostaw Czerwonka based his early work on his relations with
conceptualism and post-conceptualism which was at the time a very detached approach at the
Gdansk artistic academy. Together with Adam Haras and Jerzy Ostrogorski — similarly representing
the intermedia systematic art.,, E. Kal, Od akademii In spe w Sopocie do Akademii Sztuk Pieknych
w Gdansku, [in:] Akademia Sztuk Pieknych w Gdansku 1945-2005, Tradycja i wspotczesnosc
[Academy of Fine Arts in Gdansk1945-2005, Tradition and the Present Dayl, ed. W. Zmarzynski,
exhibition catalogue, National Museum Gdansk, Gdansk 2005, p. 28

Witostaw Czerwonka. Punkt wyjscia [Starting Point], exhibition catalogue, ed. Leszek Brogowski,
Witostaw Czerwonka, GN Gallery, Gdansk 1979. Leszek Brogowski established GN Gallery in
collaboration with Wojciech Leszczynski, Witold Wegrzyn, Pawet Borkowski, Marcel Baciarelli.

Witostaw Czerwonka, About leaving the door ajar. A tale about beginnings and the short life of Gdarisk
independent galleries: GN, AUT and the Sopot OUT; the reality of artistic exchange in late ‘70, the
after-August euphoria, and the role of friendship and the need of self-organizing during the tough time
of the martial law period - alecture for the National Museum in Gdafsk, within the exhibition Jozef
Robakowski. Istota idei. [The Essence of the Idea). Events' curator: Maria Szymanska-Korejwa, 2nd
November 2012, camera: Marek Zygmunt: https://www.youtube.com/watch?v=Zfuv1xGYLcA.
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broader perspective of contemparary art, contexts of radical individuals such as Ad Reinhardt (to whom
Leszek Brogowski dedicated a monographic book in 198119), cases of land artists,, laboratorists, unaes-
thetic artists, performers (also for-camera ones). The most important characteristic was the carefulness
of connotations, precision of descriptions, honesty of references, creating inner Conversations, transparent,
based on the energy of Dialogues with chosen Interlocutors. In 1978 Witostaw Marek Czerwonka wrote:

Seemingly algid art appears to touch things which are only felt as probable, which might be its
paradox, but also its strength 20.

In 1981 Witostaw Czerwonka, Jan Swidzifski and J6zef Robakowski created a framework for the
exhibition 70-80. New Phenomena in Polish Art, which was possible to present thanks to Czerwonka's negoti-
ations in the BWA Sopot. J6zef Robakowskirecalls: there was no place to be found for this exhibition, and he did
it, he had the power21. Opened in August 1981 the exhibition was complemented with theoretical sessions
printed afterwards as a volume entitled Texts — Concepts.

In 1984, in Sopot Brogowski and Czerwonka created the Artistic Cooperative FORMAT focused on
education and publishing22. Since 1991 at the Gdansk PWSSP Witostaw Czerwonka and Wojciech Zamiara
had formally started developing intermedia issues in education within the mentioned above Intermedia
Art Studio PI, where there were also artists such as: Jacek Niegoda, Piotr Wyrzykowski, Mikotaj Robert
Jurkowski, Andrzej Awsiej, Joanna Kabala, Joanna Zastrozna, Robert Kaja, Robert Rumas, Jacek Karnacki,
Marta Branicka, Anna Kuczynska, Katarzyna Ratkowska, Kamila Czastka, Jarostaw Bartotowicz and others?3,

Czerwonka created a new formula of educating students who were most active and willing to
work. It was based on a lively contact and interaction that correlated with the strategy of critical pedagogy
described by Tomasz Szkudlarek as a process of fascinating reconstruction of social sensitivity, [...] [which is
based on] the discursive and poly-discursive character of socially-constructed reality, [...] on the continuous internal
culture liminality, [...] on the tensity constructing the dynamics of change and the horizon of semiotic possibilities 24.

Since the '80 there existed (founded at the University of Gdansk) the Transitory Formation Totart
which was reinforced witch the artistic input (posters, flags, scenography design etc.) of many students
involved in the Nonexistent Studio Pl activities, such as: Joanna Kabala i Andrzej Awsiej, also: Jacek Zdybel,
Krystian Rasmus as well as other artists of the Gdansk PWSSP whose endeavours were supported by
Witostaw Czerwonka. This huge group of artists, poets, musicians, performers and others initiated such
events as Social Metaphysics Collages. On the roof of the Gdansk PWSSP Robert Rumas — one of Czerwonka's
students — performed a photography session of a flag called Sasha — a fetish-like object made by Jacek
Zdybel(as other artists said: ,in 95%"), Andrzej Awsiej and Joanna Kabala (painted with acrylic paint on a tent
tarpaulin, decorated with sisal and fringed). As Awsiej recalls, Sasha wandered across whole Poland with
Totart and after few-hour long actions of Totart, it was given to the Fabrik Art community in West Berlin.
Sasha belonged to the cycle of flags painted in the academy's basement — the Intermedia Art Studio led by
Witostaw Czerwonka — prepared for Totart's performance in 1986. They were visible in many public places,
for example during the Warsaw Realization in Warsaw or at the Positive Exchange Square in Gdansk. Awsiej
organizedin Tricity open large-size painting actions from the cycle Dioramas 25. Professor Czerwonka to the

20

21

22

23

24

25

Leszek Brogowski, Ad Reinhardt, GN Gallery, Association of Polish Art Photographers' bulletin,
Gdansk. Published in 1984; previous texts i.a.: Kazimierz Malewicz: Zeszyt Teoretyczny Galerii GN
[Theoretical Issue of GN Gallery], ed. Szymon Bojko, Leszek Brogowski, Mieczystaw Kurewicz,
Gdansk: Association of Polish Art Photographers, 1983

Witostaw Czerwonka, O braku symetriil About the Absence of Symmetry], exhibition catalogue,
curators: Jolanta Ciesielska, Danuta Cwirko-Godycka, PGS Sopot, 1999; Resistance,
exhibition catalogue, ed. Dorota Grubba, PGS Sopot 2010.

J6zef Robakowski, words stated during Witostaw Czerwonka's funeral ceremony. Srebrzysko
Cemetery, Gdansk, 4th August 2015.

Marek Rogulski, A chart of Tri-city collective institutions following concepts of postmodernism in
both artistic and social dimension, [in:] Virtual Dyktatura Eksperymentu [Virtual — the dictatorship of
the experiment], exhibition catalogue, Spiz 7 Gallery, Gdansk 2012, p. 6-7

Mikotaj Robert Jurkowski, conversation with the artist, September 2015

Tomasz Szkudlarek, Media. Szkic z filozofii | pedagogiki dystansu [Media. The outline of the
Philosophy an Pedagogics of Distancel, pub. Impuls, Cracow 2009, p. 10-11

Author's correspondence with Andrzej Awsiej, January 2013. The artist together with Joanna
Kabalalive in Holland.

very end retained his friendship with Zbigniew Sajndg, a cofounder of Totart, author of its manifestos and
essentialideas which for some time kept all the Totart group members together, ideas of: frantic battling for
the truth, (...) ardency, friendship and Love 26.

Works made in the Witostaw Czerwonka's Pl Studio alone were presented many times during such
problem oriented exhibitions such as: Discordin PO Gallery in Zielona Gorain 1990, Electric Shepherdin 1992,
BWA Sopot, K-18 Energetische Konstruktion, Kassel, in 1993, at the exhibition entitled Biatko in Muzeum
Artystowintodzin 1995, also in Arsenat Gallery in Biatystok (run by Monika Szewczyk) in 1997 at the exhibi-
tion celebrating the Nonexistent PIStudio’s 10th anniversary; and in many other, usually independent centers.

Thelegendary field of action in the social area performed by formaland informal students of Witostaw
Czerwonka was the initiated in Gdansk in 1995 CUKT (Centralny Urzad Kultury Technicznej/Central Office
of Technical Culture) which was one of the most interesting and most radical project, negating individuality of
the artist and institutionalization of art itself 27. CUKT was created by Piotr Wyrzykowski, Rafat Ewertowski,
Robert Mikotaj Jurkowski, Artur Kozdrowski, Jacek Niegoda, Adam Virus Popek and Maciej Sienkiewicz
who fought the cyber-analphabetism by working hard to spread knowledge and broadly educate peoplein
the field of so called technical culture. In 1999 they made the Obywatelski Software Wyborczy/OSW (the
Citizen's Electoral Software) — a programme used for common decision-making . There was also Wiktoria
Cukt — a viral persona created as an alternative for any living politician running for the position of Polish
president. The idea was to introduce a more fair and effective model of direct digital democracy. CUKT
organised a campaign for Wiktoria Cukt to become the president of Poland under the slogan Politicians are
dispensable. In the biggest Polish cities artists run electoral meetings, opened electoral offices and their
billboards were presented within the AMS project and widely in internet28.

Wojciech Zamiara recalled:

When [together with Witostaw Czerwonka]in 1985 | went to £6dz to Strych [i.e. to an alternative
place, functioning since the beginning of the martial law period, where artists of the so called dump
culture met) | watched something there and | wasn't so surprised. We found our common ground
very quickly. They were also more in the counter-culture situation than in the counter-communist
(..) I think we don't have any other chance, we have to create counter-culture all the time. The
culture exists anyway (...), let's just make art. Let's act on the small scale of an individual, on the
scale of community which we can encompass and have a conversation with 29,

Onsuch strategy of making extreme experiences mutual the performance entitled GO, by Witostaw
Czerwonka and Wojciech Zamiara which title refers to an ancient Chinese game. This performance was
a spontaneous action performed by the two artists during one of artistic workshops in Skoki near Poznan
in 1990. Documented on film the performance was presented at numerous contemporary art exhibitions
afterwards. The material enchants viewers with its delicate visuality (shot by Witostaw Czerwonka). Both
artists, standing opposite to each other in a distance (@pprox. 4 m), joined together with a foil tube oriented
harizontally between them, were breathing together the air from the tube creating a ,closed cycle”. Each
breath of any of the two ,Players” diminished the likelihood of them ,surviving” the act, nevertheless, they
did not stop the performance. The counter-reaction of Jerzy Trelinski (@ssisted by Izabella Gustowska) who
finally tore the foil of f the artist's head deconstructed the tragic final point.

Anaspect considered very importantin Czerwonka's filmmaking practice is documenting other artists'
actions or problem exhibitions, to remind the Opening of the Wyspa Gallery (1989), The Mystical Perseveration
and the Rose (including the Silence by Krzysztof Malec, installations by Jacek Staniszewski, Zbigniew Libera,
Robert Rumas, Barbara Konopka, Jacek Markiewicz, Katarzyna Kozyra, and artists invited by the curator
Ryszard Ziarkiewicz)in 1992, Totart'sanniversary in 1994, Leszek Brogowski's, Zbigniew Libera’s, Wtodzimierz
Borowski's lectures held in PGS, Wtodzimierz Borowski's, Jozef Robakowski's exhibitions, etc., etc., in recent
years also together with Marek Rogulski events held inhis Spiz 7 Gallery in Gdansk (e.g. Development — Between

I
26 7bigniew Sajnog, An Open Letter to Authors of the Documentary Film , Totart, regaining reason’,
Gdansk, October 2014
27 Marek Rogulski, Virtual — the dictatorship of the experiment, exhibition catalogue, for the 20th
anniversary of the TNS Foundation, Spiz 7, Gdansk 2012, p. 32
28 Therein, p. 32; http://cukt.art.pl/wiktoria/postulaty.html
29

Therein, p. 170.
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Genes and Memes — Technology of thinkingin 2013) or the International Ephemeral Art Festival in Sokotowsko
coorganized by Zygmunt Rytka, Bozenna Biskupska and the Contemporary Art Foundation /n Situ.
On the 1st August Marek Rogulski wrote:

With Him having passed away a chapter of art history in Tricity has ended and so much of its
memory that Witostaw Czerwonka took with Himself. The Beautiful, Great Man 30,

*

In 1989, during a plein-air organized by Pracownia Chwilowa in Konin, Witostaw Czerwonka once again meets
Jolanta Ciesielska — a young art critic who, amang others, created Stodofa Gallery in Warsaw, worked for CSW
Zamek Ujazdowskiin Warsaw, with Anda Rottenberg, for the Museum of Art in £6dZ, later as an assistant to
Urszula Czartoryska. For Witostaw Czerwaonka this meeting (although their acquaintance had lasted since 1983)
marks the beginning of variously formed, metaphorical sound-video-installations entitled Kilimanjaro, derived
from the inspiration following their mutual observation (led on a vast field of grass inflamed by heat) of ahuge
cloud which took the unusual shape of an ideal triangle (as ,the ideogram of the lonely Kilimanjaro peak”) 31.

Immersed and engrossed in numerous ,video-mantras” by Witostaw Czerwonka (often multi-channel),
beautiful in their essence, though constantly experimenting, impressive with their painting-like intensity of
perfectly picked forms and colours (each shot of the video is a potentially autonomous work of art), with the
attentive sound keeping the image inside the real world (at the exhibition /t's Just the Lightin PGS, Sopot, Gral
at the exhibition Virtual — the dictatorship of the experimentin the Spiz 7 Gallery at Marek Rogulski's, and other),
| compared this experience with semantically radical video-environments by Shrin Neshat. Their video-frescos
(@ term by Dominik Lejman), which touch the soul, constitute the kind of “sacred spaces"” where all emotions of

participating viewers are set free. Stawomir Lipnicki on 29th July 2015 stressed The mostimportant is the empty...

I'would also like to remind the ,suprematist” performance / am Standing by Witostaw Czerwonka
(1989, BWA Sopot) for the opening of his individual exhibition The Lineand a theoretic work entitled The Art
of Silence (which | talked about with the Artistin July 2015). Sounds of his presence and words He was saying
spread in an empty space AROUND A POST where people gathered. The Artist was hidden IN A DIIFERENT
PLACE only sending his ,prototelematic, acousticimage with the use of technological appliances. The POST
itself was inaway SIMULACROUS, erected in the center of the rotunda in BWA Sopot and at the same time
in the center of the former, co-established by him, independent OUT Gallery. The POST was an extension
to the existing ARCHITECTONIC RHYTHM of the place. Together with the sound it created a certain poetic
truth. Czerwonka played with spaces. He delicately distended them with a ,Far East” as well as laboratorial
kind of delicacy; to mention TAK/NIE (Polish for yes/no) — two words built of raw wooden planks, rising from
the floor up to the ceiling where one word is questioning and actually (de)constructing the sense of the other
(Answers to All Questions installation, 1991). He had also used the aporia of words yes and no earlier — in
his politically involved and at the same time structural work, based on animating a video piece, entitled
Throughout Studies on the Issue of The German Reunification (1990). Witostaw Czerwonka wrote:

The term 'voyeurism’ became a taboo and it does not exist in the public discourse. It is wrong as
nowadays practically all of us suffer from this affliction. We spy on the world using other voyeurs 32,

Another interesting context is created by projects of a sound installation in a sacral space (for the

El Gallery in 1986), derived from the sound of approaching people and transforming them into a subtle

,sound-touch”, or the so called Portable Spaces created by Witostaw Czerwonka in 1988 as well as his other
audio-pieces which he initiated at the break of '70 and '80. He created also a potentially acoustic cycle of

installations and photographs entitled My Favorite Recordings (since 1981) and Simultaneous Record, expres-

sive in aural perception, somehow auto-deconstructive piece, in the ON Gallery in Poznan (1981). These
actions, installations, video-installations, experiments with the temperature of the scene, the smell, the

30 Correspondence with Marek Rogulski, 1st August 2015.

31 Memories of Jolanta Ciesielska and Witostaw Czerwonka on 11th June 2015 at the Medical
University of Gdansk.

32 W. Czerwonka, /t's Only the Light, exhibition catalogue, PGS Sopot, 2012, p. 3.

33 Therein, p. 18
34 Therein, p. 18.

35 The exhibition
(2011). Import

light seem to anticipate strategies of spectacular installations which for many years have been created by Olafur Eliasson
(e.g. Sun in Tate Modern, London 2003). Locally one can find Jacek Dominiczak and Monika Zawadzka in collaboration with
Dominik Lejman (an architectonic structure Suppressing/Stratifying the Facade, 2004) or Katarzyna Krakowiak (Making the
Walls Quake as if They Were Dilating with the Secret Knowledge of Great Powers, in 2012) who, during the Venice Biennale in the
Polish Pavilion, realized projects where they invited the audience into the ,empty”, ,feeling”, ,hearing” interior. One should also
remind the experimental, generating sound-trembles works by Konrad Smolenski from the second decade of XXI century.

In Portable Spaces Czerwonka tapped around differentinteriors according to spatial and temparal scores he prepared
earlier. He recorded the result using four-channel audio recording system. He explained:

His aim was to obtain a three-dimensional acoustic model of a certain physical space and transferring it into a new,
this time public, space of a gallery. Thanks to this intervention the two places for some time existed as one forming
a new utopian entity 33.

By repeating his work with the same scores he created and transplanted next ,acoustic prints”: of his studio in Sopot to
the Wschodnia Gallery in £6dz; he filled the space of Na Ostrowie Gallery (of Jerzy Ryba) with sounds of the Wschodnia Gallery;
he emitted the Portable Spacefrom Wroctaw in the PO Gallery in Zielona Gora. The acoustic model of the PO Gallery was then
experienced by the public of Karlin near Koszalin during the artists’ meeting held by Andrzej Ciesielski. Czerwonka recalled:

The room is huge and obscure, many times bigger than the PO Gallery. This pleases me. The sound system good. The
next day | make the print. | do not take pictures. A few days later | am in Sopot. | listen to the recording in darkness.. 3%,

One of the Portable Spacesrepercussions was — as the artist called it — ,videotaping" which led him to metaphysical and
spatial visual narrations, crystallized among others in Wschodnia Gallery in £6dZ in 200835, Random Wandering (since 2012) seems
the next stage. He made the piece in the Nowy Port district accompanied by Jolanta Ciesielska. Spatiotemporal ,video-drawings”
created within the process and strategy of Random Wandering were exhibited within Jolanta Ciesielska's cross-border projects: in
CSW taznia 2in Nowy Port — during Witostaw Czerwonka's exhibition The Source, in 2013, and during other individual exhibitions
as: Witostaw Czerwonka. Three Dreams, very popular especially between young peaple, in Klaipeda (Klaipeda Culture Communication
Center) and in Kaliningrad (Baltic Branach of the National Centre for Contemporary Arts Kaliningrad), 2014,

For his Random Wandering the Artist made some scores (resembling slightly geometrized flowers)... He wrote then:

1got my alibi from Heisenberg's Uncertainty Principle. This principle had greatimpact on the contemporary philosophy
as regards cognition — as it represents the uncertainty concerning obtaining cognitive results. That is because the
observed item or phenomenon changes being influenced by the observation itself — which is why observed results
cannot be objective or certain.  hope that the above argumentation is able to explain my decision to drop all control
over the form of this photographic walk and make it subservient to the rule of random wandering. The portrait of
a peripheral (?) city district, | created this way, may surprise its inhabitants as well as the author. A question mark
indicates a doubt, if this district should not be treated as front walls holding main gates to the city of Gdansk 36.

Dorota Grubba-Thiede|

Some Paintings for the Wschodnia Gallery, and also Abbau Des Eisenen Vorhangs Ein, Kuhlhaus, Berlin
ant reflections about , the defense of an image as the essence of screen phenomena”Witostaw

Czerwonka's presented during his lecture Pl for Peter for Peter Greenaway in October 2010, Dwér Artusa,

Gdansk, while

being presented officially with the honaris causa degree by the Gdansk Academy of Fine Arts:

https://www.youtube.com/watch?v=paXn060AXgM One should also summon here: Zofia Watrak, Na peryferiach
sztuki gdanskiej lat 70. Awangarda poza wtasnym rodowodem, Gdanskie Studia Muzealne 1987/10, p. 189-201;
Jolanta Ciesielska: Diadem Ariadny [in:] Witostaw Czerwonka. O braku symetrii, PGS Sopot 1999; Danuta Cwirko-

-Godycka: Inne
ed. W.Zmorzy
other texts by

media [Different Medial [in:] Akademia Sztuk Pieknych w Gdansku 1945-2005, Tradycja i wspotczesnosc,
nski, exhibition catalogue, the National Museum in Gdansk, Gdansk 2005, p. 212-235 as well as
Danuta Cwirko-Godycka about Witostaw Czerwonka and the Nonexistent Studio Pl for the Arsenat

Gallery in Biatystok.

36 Witostaw Czer
Czerwonka an

wonka, a text in: Witostaw Czerwonka. Trzy sny [Three Dreams] op.cit. p. 13.In June 2015 Witostaw
dJolanta Ciesielska took part in a non-profit, voluntary international project /mago Mundi

submitting to an Italian art curator Liliana Malta their works: Jolanta Ciesielska — Gender; Witostaw Czerwonka —
Last Stage: for L.B. (for Leszek Brogowski).



\Witostaw Czerwonka

He wasborn onJune 4th 1949 in Wroctaw, and died on July 29th 2015 in Gdansk. He studied
within the Faculty of Painting and Sculpture at the PWSSP [State College of Visual Arts]
in Gdansk, between 1967-1972. He obtained his master diploma in 1972 in the Painting
Studio led by professor Jacek Zutawski and in the Graphic Design Studio at associate
professor's Witold Janowski. Between 1978-1980, together with Adam Haras and Jerzy
Ostrogorski, he established a multimedia gallery AUT in Gdansk and then the gallery OUT
in Sopot. Between 1980-1982 he created, together with professor Roman Usarewicz,
an innovatory programme for the Creative Design Basics Studio, which he then carried
out and developed together with Wojciech Zamiara until 1993. On the basis of gathered
experiences appeared the Intermedia Studio 'PI' led by Czerwonka until 2015.In 1995 he
obtained the 'full professor’ degree. Between 1990-1993 he functioned as the Vice-Rector
and between 1993-1999 he was the Dean for the Faculty of Painting and Sculpture at the
Gdansk Academy of Fine Arts. In the '70 he created mainly paintings, graphics and drawing.
Sometime later his artistic interests would stretch over performance, film, photography,
installation and video-sculpture.
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